
Nr. 284. Niedziela, 18 Grudnia 189L Rok 81,

Wychodzi codziennie o godzinie 5 po połu­
dniu z wyjątkiem dni poświąteeznyeh.

Numer pojedynczy kosztuje w miejscu 5 cen­
tów, pocztą 8  centów. — Biuro Redakeyi i Admi- 
nistraeyi uliea Czarnieckiego 1. 8 . — Listy należy 
frankować. — ftekiamacye otwarte wolna od opłaty.

Telefonu redakeyi nr. 8 8 .

Prenumerata z przesyłką pocztową wynosi r o c z n i e  16 zł ,  p ó ł r o c z n i e  8  zł., k w a r ­
t a l n i e  4 zł., m i e s i ę c z n i e  1 zł. 8 6  ot. W miejscu r o c z n i e  18 zł., p ó ł r o c z n i e  6  zł., k w a r ­
t a l n i e  3 zł., m i e s i ę c z n i e  1 zł.

P r z e w o d n i k  n a u k o w y  i l i t e r a c k i ,  dodatek miesięczny do Gazety Lwowskiej> otrzy­
mują eało i półroczni abonenci bezpłatnie, jednakże ci tylko, którzy prenumerują od 1 stycznia do
końca czerwca iub od 1 lipea do końca grudnia; ćwierćroezni i miesięczni za dopłatą pierwsi 76 et.,
drudzy 30 et. — P r z e w o d n i k  prenumerowany osobno kosztuje 4 zł.

Jednorazowe inseraty obliczają się po 7  cen­
tów, kilkorazowe po 6  centów od miejsca 1  wiersza 

Inseraty] przyjmują: w Austryi i Niemczech 
wszystkie ageneye anonsów; we Francyi, w Paryżu 
wyłącznie ageneya pana A d a m a ,  Boulevard Ra- 
spail, Nr. 105 bis.

Zaproszenie do przedpłaty.
Przedpłata na Gazetą Lwowską 

wynosi rocznie (od Igo stycznia do 
końca grudnia), w  miejscu 12 złr. 
pocztą 16 z łr .; półrocznie (od Igo  
stycznia do końca czerwca) w  miejscu 
6 złr., pocztą 8  złr .; ćwierćrocznie 
(od Igo stycznia do końca marca) 
w miejscu 3 złr., pocztą 4 złr. ; 
m iesięcznie (od 1 do końca każdego 
m iesiąca) w miejscu 1 złr., pocztą 
1 złr. 85 ct.

Prenumeratorowie roczni lub pół­
roczni, (którzy p r e n u m e r u j ą  od 1 
stycznia do końea grudnia), otrzymują 
Przewodnik naukowy i literacki, doda 
tek m iesięczny do Gazety Lwów Mej, 
b e z p ł a t n i e ;  ówieróroczni zaś i 
miesięczni za dopłatą: pierwsi 75 ct., 
drudzy 30 ct. Przewodnik, prenume­
rowany osobno, kosztuje rocznie 4 
złr., półrocznie 2 złr., ćwierćrocznie 
1 złr.

W celu ustalenia nakładu pro­
simy o w czesne nadsyłanie prenume­
raty.

Jako dodatek do Gazety Lwowskiej wy­
chodzi pismo codzienne w języku ruskim 
p. t. „ N a ro d n a  C zaso p y ś" .

Cena prenum eracyjna tego pism a, którą 
składaó można w A dm inistracyi Gamety Lwow­
skiej lub  c. k. Starostw ach, wynosj ;

We Lwowie • f  ^  t o *
oraz m  W fU c ri ' * f 0 I

w c. k. Starostwach . . .  
lub agencyach pn.ez miesi?cznie 20 „

nie wskazanych Numer pojedyńezy 1 „
, rocznie . . 5 zł. 40 ct-

Na p r o iu c y i e s ś  ;
Z przesył^ BOCZtOWą: miesięcznie 45 „

Numer pojedynczy 3

Na podstawie urnowy, zawartej z re 
lakcyą warszawskiego „Tygodnika Ila- 
strowanegfP4 zawiadamiamy szanownych 
prenumeratorów naszych, iz nabywać mogą 
piękne to pismo, celujące, tak doborem treści 
'■iterackięj jak i artystyczną wartością działu 
lustracyjnego, po c e n i e  z n a c z n i e  z n i ­
żone j .

P r e n u m e r a t o r o w i e  Gazety Lwow­
skiej mogą otrzymywać warszawski „Tygodnik 
Ilu strow any", po następującej cenie: 

rocznie 10 zł.

t f i  L w o w ie  ■ kwartalni,. 2 „ 50 ct.

No srow iiicfi:
miesięcznic 84 „
rocznie 12 zł. 60 ct. 
półrocznie 6 „ 30 „
kwartalnie 8 „ i 5 „
miesięcznie l * 6 „

CZĘŚĆ URZĘDOWA

Dnia 1 grudnia 1891 r. wydany i ro­
zesłany został z c. k. nadwornej i rządowej dru­
karni w Wiedniu LII zeszyt dziennika u- 
staw państwa.

Zeszyt ten zawiera:
Nr. 165. Rozporządzenie Ministerstw skarbu i 

handlu z dnia 21 października 189} r. 
o traktowaniu przy ocleniu odpadków o- 
zokeritu.

Nr. 166. Ogłoszenie Ministerstwa handlu z dria 
21 listopada 1891 r., którem obwieszczo­
ne zostają dodatkowe postanowienia do 
regulaminu cechowniczego z dnia ^ g r u ­
dnia 1872 r. (dz. ust. p. nr. 171).

CZĘŚĆ DIEURZĘDOWA

Lwów, 12 grudnia.

Prądy agitacyjne w Anglii ważą 
się co chwila i ujawniają się w pra­
sie. Obecnie polepszyły się widoki po­

wodzenia gladstonistów, co przyznaje1 
sama prasa konserwatywna. Ma to być, 
jak mówi obóz whigów, taktyka kon­
serwatystów dla wywarcia nacisku na 
własny gabinet. Licznemu zastępowi 
obozu konserwatywnego idzie o to, a- 
żeby sesya parlamentarna trwała aż do 
wyjścia prawomocności mandatów dzi­
siejszej Izby; stara się tedy przekonać 
lorda Salisbury’ego, że ewentualne, ry­
chlejsze wybory, mogłyby zapewnić po 
wodzenie partyi Gładstona. Lord Salis- 
bury nie zważa jednak na to i nie o- 
znacza ani terminu wyborów powszech­
nych, ani nie mówi, żo ma zamiar cze­
kać aż do wygaśnięcia mandatów Izby 
dzisiejszej.

Z organów, które podają niekiedy 
istotne przekonania i zapatrywania ga­
binetu, powtarza właśnie jeden, co już 
sam lord Salisbury zaznaczył raz, z po­
wodu pogłosek o wyborach. Powiedzia­
no wtedy, że gabinet nie może pod 
tym względem wiązać się żadnem przy­
rzeczeniem, ministerstwo bowiem musi 
sobie zastrzedz wybór takiego terminu 
na wybory powszechne, jaki poczyta 
za najodpowiedniejszy. Pod tym wzglę­
dem panuje zatem, jak w jesieni, zu­
pełna .niepewność. 0  rozmaitych par­
tyjnych życzeniach natomiast, przedsta­
wia się sytuacya dośó jasno. W kołach 
finansowych przeważa objawiane gło­
śno życzenie, ażeby u steru pozostał 
i nadal gabinet konserwatywny. Uspra­
wiedliwione jest to życzenie kwestyą 
egipską i licznemi interesami, z nią po- 
wiązanemi.

Głównego stronnictwa torysów nie 
można także pomawiać o nieżyczliwość 
dla ministerstwa z obozu własnego, ale 
ukryć się nie może fakt niezado­
wolenia, istniejącego u większości tory­
sów, którzy nie kochają wcale unioni- 
stów liberalnych, domagających się dal­

szego ciągu reform. Tolerancya wpra­
wdzie, wymuszona położeniem polity- 
cznem, istnieje, ale tolerancya ta nie 
posuwa się tak daleko, ażeby w  obo­
zie torysów przyjmowano z równym  
zapałem, jak u unionistów przedłożenie 
o administracyi lokalnej w Irlandyi. 
A jednak przedłożenie to stało się już 
faktem, z którym ministerstwo wystąpi 
zaraz w ciągu pierwszych posiedzeń 
Izby gmin. Rząd nie posiada wpra­
wdzie pewności, czy doprowadzi w Izbie 
do końca obrady nad tą reformą, lecz 
idzie mu o to, że w  ten sposób dopeł­
ni rozpoczętej reformy w  dziedzinie au­
tonomicznej, zastosowanej już do An­
glii i  Szkocyi. Gabinet ma przekonanie, 
że ta praca ustawodawcza starczy mu 
za program, choćby wypadło rozpisać 
wcześniej wybory, skoro je, jak o- 
świadcza, uzna w pewnej chwili za sto­
sowne.

Rada Państwa.
(L X X X 1 V  posiedzenie Izby poselskiej.)

*f*|W iedeń, 10 grudnia. {Koresponden­
cja Gaz. L w j

Prezes Smo l k a  zagaja posiedzenie o 
godzinie 10 min 20 przy licznym udziale po­
słów.

Na ławie ministeryalnej hr. Falken- 
hayn i bar. Prażak.

Miasto Brzeżany petycyonuje o pocią­
gnięcie trasy kolei z Halicza do Tarnopola 
na Brzeżany, i urządzenie w Brzeżanach sta- 
cy i; kolegia nauczycielskie skarbowych za­
kładów naukowych : w Złoczowie, Tarnopolu, 
Nowym Sączu, Sanoku , Tarnowie, Drohoby­
czu, Bochni, Rzeszowie i Przemyślu, pety- 
cyonują o dodatek do płacy, z powodu dro­
żyzny.

W dalszym ciągu obrad nad etatem Mi­
nisterstwa rolnictwa, pos. S o m m a r u g a  w 
polemice z pos. Morseyem , przyznaje wpra­
wdzie, że mięso w Wiedniu podrożało, ale
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STRACONA MIŁOŚĆ.
Algier, 15 stycznia 18..

(Dokończenie).

Co się stało? — czytałam w liście dalej — 
mój Boże, czyż ja wiem ! Dnie, tygodnie, mie­
siące, mijały, i dnia jednego, jak widzenie w 
oczach własnych, miłośćjjzgasła we mnie. Nie 
potępiaj mię, na Boga, bo nie wiesz , przez 
co serce człowieka przechodzi, zanim się po­
godzi, oswoi i przywyknie do swojej próżni.

Zużyłem wszystkie siły, by pochwycić 
jeszcze i uwięzić na wieki tego złotego pta­
ka, wzbijającego się do odlotu.

Ale miłość jest niewolnicą, nakładającą 
sama na siebie swoje jarzma i pęta, odtrą­
ciła je, odrzuciła, i..,, odeszła Wtenczas roz­
paczy bliski, patrzyłem na ciebie, taką pię­
kną, młodą, tak ufną i kochającą, patrzyłam 
również na siebie szalonego i niegodziwego, 
i sto razy będąc przy tobie, chciałem upaść 
do nóg twoich, sercu twemu opowiedzieć, co 
się w mojem działo.

Nie uczyniłem tego, bo człowiek jest 
słaby i podły, nie ma odwagi przyznać się, 
że już nie kocha, przeciwnie działa on ina­
czej , o tę potworność posądza drugie serce, 
pragnie ją w nim wykryć, jego wiarołom- 
etwc-m. swoje pokryć. W oczach twoich szu- 
fc&łemj próżni własnego serca, w słowach 
£*yeh niewierności moich myśli; nie znala- 

&1 ich.... Pozostawałem przy tobie i w tem

moja wina. Jednakowoż przez wspomnienie 
minionej miłości, odkąd jej w sercu nie czu­
łem, nie mówiłem ci o niej, a ty byłaś nad­
to niewinną, nadto uczciwą, byś się poznać 
mogła na tej taktyce obznajomionyck z ży­
ciem.

Powiedziałem ci raz, że nie byłem cie­
bie godnym, rzeczywiście nie byłem nim ni­
gdy. Czułem to dobrze, i w tem poczuciu 
najgłębszy ci hołd składałem.

Kimże byłem ostatecznie, kiedy mnie 
twoje oczy przykuły do siebie ? Przeżytym na 
fałszywych uciechach i fałszywych uczuciach 
człowiekiem.

Znając ciebie, powinienem był wiedzieć, 
że niestałe moje serce do żadnego portu za­
winąć nie potrafi.

Ależ, czyż się o tem myśli i sądzi, gdy 
się kocha?

W powyżej opisanem stadyura były mo­
je uczucia, kiedy nas rozdzieliły tragiczne 
przejścia twego życia. Byłem szczęśliwy, że 
cię opuścić mogę, nieraniąc tem opuszcze­
niem twojego serca. Musiałem wyjechać w tej 
chwili, czułem , że ta nasza rozłąka jest ci 
potrzebną, a marzyłem , pragnąłem, wierzy­
łem jeszcze, że nieobecność, oddalenie, czas, 
wskrzeszą moją umierającą miłość.

Tymczasem nieobecność, oddalenie, czas, 
dokonały tylko dzieła destrukcyi, rozpoczęte­
go w Diem sercu! Łudziłem się nadzieją, że 
to przekształcenie uczuć i u ciebie się odby­
ło, a że się wierzy w to, czego się pragnie, 
uwierzyłem Łmu.

Powróciwszy z mojej podróży, wygląda­
łem spokojnie chwili zejścia się z t  ba, wyo­
braźnia moja robiła z tej chwili spotkanie 
dwóch istot, które sobie wspólnie zawdzięcza­
ją  wiele chwil szczęśliwych i wspólnie zgo­

dzić się potrafią z myślą, że one minęły bez­
powrotnie.

Kiedy ci nie taję najskrytszych uczuć 
mojego serca, nie zataję ci i tego, że jadąc tu, 
jeszcze mówiłem sobie: Kto wie, może na 
jej widok to zgasłe światełko zapali się na 
nowo!

Zobaczyłem cię , po długiem niewidze­
niu, stanąłem przed tobą.... i rzecz straszna, 
okropna! W oczach twoich, w tych samych 
oczach, które ją zapaliły kiedyś, ujrzałem tyl­
ko zgasłą pochodnię mojej miłości, zgasłą na 
zawsze.

Wbrew zdaniu , które powiedziałem ci 
wczoraj, a którego sięj wstydzę teraz , jako­
bym był pewien, że miłość minęła u cie­
bie, pewności tej nie miałem zupełnie, i to 
było powodem , że nie powiedziałem ci nic 
z tego wszystkiego, co powiedzieć ci zamie­
rzałem , co ci piszę teraz.

Zobojętniałemu sercu była ta spowiedź 
przeznaczoną; przed korhającem jeszcze mo­
głem tylko uklęknąć i już nie o miłości, ale 
o małżeństwie z tobą mówić. Dlaczego tego 
nie uczyniłem? Dlaczego ranię cię, przedsta­
wiając ci ranę własną? Sam nie wiem. Po­
trzebuję wyspowiadać się przed tobą, zapy­
tać cię, co mi czynić wypada, powiedzieć ci, 
że spełnię każde twoje życzenie, i że każde 
będzie mi łatwern, słodkiem, na samo wspo­
mnienie, czem mi byłaś w życiu, a kto wie 
może stać się początkiem przyszłego szczę­
ścia. Przyszłość tę moją w twoje ręce skła­
dam, wiesz, kim jestem, zrób zernnie, kogo 
chcesz.

Ile godzin spędziłam z tym listem w 
ręku. Nie wiem. Poczta wieczorna poniosła 
pod jego adresem tych kilka słów tylko :

Byłeś mi wszystkiem kiedyś, dzisiaj 
chcę byś był szczęśliwym i o jedno mogę 
cię tylko prosić: zapomnij, że ja zapomnieć 
nie mogę....

Nazajutrz z gorączkowym pospiechem 
zabrałam się do interesów. Sprzedaże i spła­
ty postępowały po sobie z pierunującą szyb­
kością, a kiedy już wszystko było skończo- 
nem. a dom mój własny już przestał być 
moim, w ucieczce równie spiesznej, jak przed 
dwoma laty podążyłam tutaj. Ówcześnie za­
mieszkała willa była już wynajętą, nie zna­
lazłam jej już dla siebie i nie znalazłam nic 
z tego wszystkiego, z czem przed dwoma laty 
tutaj przybyłam.

O usposobieniu mojem nie mogę ci nic 
jasnego powiedzieć. Chaos we mnie ogromny. 
Serce moje robi mi wrażenie okrętu, miotane­
go burzą, o który uderzają w szalonej na­
wałnicy różnorodne, do fal rozhukanych po­
dobne, uczucia i myśli.

Czy wichry ucichną, za nim się ta łódź 
skołatana rozbije? Czy utonie w tej burzy? 
Zdaje mi się, że wszy tko przetrwa, przebo­
leje i samo siebie jeszcze przeżyje!

Zwykłym biegiem rzeczy mam dnie bo­
leśniejsze, w tych mi się zdaje, że do mo­
jego łona zakradł się ów sęp mytu o potworze 
Tyfonie, który krzywym swym dzióbem , nie­
śmiertelne, bo zawsze odradzające się pożera 
uczucia i sercu wytchnienia nie daje....

To znów myślę spokojnie, patrzę jasno, 
snują mi się po przed oczyma uczucia szczęścia, 
winy, błędy i kłamstwa przeszłości, wten­
czas.... coś mi w sercu topnieje i wołam do 
ciebie:

Nie diem — jak mówił cesarz Tytus — 
lecz vitam perdidi!



bierze w obronę rzeźników, twierdząc, że po­
drożenie mięsa w sprzedaży cząstkowej , ma 
przyczynę swą w podrożeniu cen wołów, a 
to znów w coraz mniejszych spędach bydła 
rogatego na targowisku wiedeńskiem ; wywo­
dzi także, że na targowisku tern bywa mało 
dobrego bydła, i nie przyjmuje „naiwnej" 
rady Morseya, żeby Wiedeńczycy jadali 
chude bydło tak samo, jak się je na pro- 
wincyi. Stwierdziwszy liczbami , że konsum- 
cya mięsa wołowego w Wiedniu zmniejsza 
się na korzyść koniny — w roku 1881 Wie­
deń zjadł 4494' koni, w r. 1889 już 6860 — 
oświadcza się mówca za otworzeniem grani­
cy dla bydła rumuńskiego i bierze Rumunię 
w obronę przeciw zarzutowi, że tam nędzna 
policya weterynaryjna. Dalej ujmuje się za 
wiedeńskiemi władzami miejskiemi, którym 
nic zgoła nie przypisuje w podrożeniu mięsa 
i nieporządków na targowisku bydlęcem.

Pos. P e r i c z  zwraca uwagę Rządu na 
niepomyślny pod względem materyalnym stan 
rzeczy w Dalmacyi, i uprasza, aby meliora- 
cyami i regulacyą rzeczek naprawić go i dać 
ludności sposób zarobku w biedzie.

Pos. W u r m b r a n d  omawia klęskę 
mszyc winnicznych , która zagraża Austryi 
zupełnym upadkiem uprawy wina.

Poseł F u c h s wynurza p. Ministrowi 
rolnictwa podziękę za zajęcie się sprawami 
wydziału swojego, ze znajomością rzeczy i 
z życzliwością, którą zjednał sobie sympatye 
szczególniej stanu włościańskiego. (Huczne 
brawa z prawicy). Zwracając się przeciw 
wywodom Sommarugi, oświadcza imieniem 
wszystkich włościan, zasiadających w Izbie, 
że przeciw wysokim cenom mięsa w Wie­
dniu nie można i nie wolno szukać sposobu 
zaradczego w otwarciu granicy dla bydła ru­
muńskiego. Przeciw zapędom co do otwarcia 
granicy dla bydła rumuńskiego, powstaną jak 
jeden mąż nietylko posłowie stanu rolniczego 
innych krajów , lecz i wszyscy bez wyjątku 
posłowie z Galicyi. Mówca, nakoniec, zaleca 
życzliwości pana Ministra niektóre sprawy 
krajów alpejskich.

Na piśmie jeszcze wniesiono szereg re- 
zolucyj, między innemi posła Maudyczew- 
skiego, które podała wczorajsza depesza.

Na tern przerwano na chwilę obrady, 
aby dokonać niektórych wyporów uzupełnia­
jących do komisyj i wyboru całej komisyi, 
do roztrząśnięcia traktatów handlowych.

Wróciwszy do obrad nad etatem Mini­
sterstwa rolnictwa, wysłuchała Izba licznych 
sprostowań, to jest, polemik dodatkowych, 
mianowicie także między posłami wiedeński­
mi, Luegerem a Somtnarugą. reprezentujący­
mi wrogie sobie obozy w wiedeńskiej radzie 
gminnej, a rozprawiającymi się o nadużycia 
i niewłaściwości na wiedeńskiem targowisku 
bydlęcem.

Specyalny sprawozdawca komisyi, pos. 
R u t o w s k i ,  zabiera głos na zakończenie dy- 
skusyi, ale lewica mimo często odzywającego 
się dzwonka prezesowskiego taki wrzask robi, 
że mówcy zdaleka dosłyszeć nie można. Le­
wica przeszkadza mówcy także częstem na­
woływaniem, aby kończył.

Izba ma przystąpić do głosowania; pos. 
B r z o r a d  wnosi, aby nad wnioskiem jego 
własnym o zupełne wykreślenie pozycyi
60.000 zł. na premie wyścigowe, tudzież nad 
wnioskiem Richtera o obniżenie tej pozycyi 
na 20.000 zł. głosowanie odbyło się imien­
nie. Wniosek ten zyskuje dostateczne popar­
cie. Prezes, poddawszy wprzód pod głosowa­
nie wszystkie inne pozycye etatu Minister­
stwa rolnictwa, które Izba uchwala, poddaje 
potem pod głosowanie pozycyę premij wy­
ścigowych w całej preliminowanej sumie
60.000 zł., którą Izba w zwykłym głosowa­
niu także uchwala. Skutkiem tego prezes o- 
znajmia, że nad wnioskami Brzorada i Ri­
chtera głosować już nie potrzeba. (Wielka 
icrzawa i krzykliwe protesty z ław młodo- 
czeskich). Izba uchwala następnie także pre­
liminarz funduszu melioracyjnego.

Na tern przerwano obrady.
Od Rządu wniesiono traktat handlowy 

ze Szwąjcaryą wraz z motywami, odnoszącemi 
się do wszystkich nowych traktatów handlo­
wych.

Na zapytanie pos. P a c a k a  przewo­
dniczący komisyi prasowej pos. K o p p  oznaj­
mia, że komisya nie odbywa posiedzeń, bo 
Rząd nie ma czasu brać udziału ; chyba więc 
bez udziału rządowego wypadnie komisyi ob­
radować.

Koniec posiedzenia o godzinie 4 mi­
nut 45.

Następne jutro.

S p r a w y  p a r l a m e n t a r n e .

W kołach parlamentarnych kombinują, 
że s z c z e g ó ł o w a  d y s k u s y a  n a d  bu­
d ż e t e m,  będzie mogła być dzisiaj (w so­
botę) zamkniętą. Rozprawa ogólna nad usta­
wą finansową, którą ma jeszcze załatwić ko­
misya, rozpocznie się we środę i potrwa dwa 
lub trzy dni W sobotę, d. 19 b. m. rozej­
dzie się Izba na ferye Bożego Narodzenia.

Do k o m i s y i  d l a  r o z p a t r z e n i a  
t r a k t a t ó w  h a n d l o w y c h  (złożonej z 36 
członków) zostali wybrani na piątkowem po­
siedzeniu Izby dep.: dr. B i l i ń s k i ,  C h r z a ­
n o w s k i ,  J ę d r z e j o w i e  z, dr. K o z ł o w ­
ski,  dr. K r a i ń s k i ,  dr. R o s e n s t o c k ,  
S z c z e p a n o w s k i ,  P o d l a s z e c k i ,  baron 
Schwegel, dr. Hailwich, Gomperz, Prosko- 
wetz, dr. Peez, Peschka, Schwab, dr. Beer, 
Mauthner, Popper, dr. Menger, dr. Rainer, 
baron Rolsberg, dr. Meznik, Wohanka, Tekly, 
Sule, dr. Schorn, dr. Klaić, Szuklje, Lupul, 
Wenger, baron Dipauli, baron Morsey, Rogi, 
ks. Liechtenstein, dr. Bareuther i Ludwig.

Komisya składa się tedy z 12 członków 
lewicy, 8 członków klubu hr. Hohenwartha, 
7 Polaków, po 2 członków klubu młodocze- 
skiego i niemieckiego stronnictwa narodo­
wego, wreszcie po jednym członku kluou Ru­
sinów, hr. Coroniniego, staroczeskiego, cze- 
sko-morawskiego i antisemickiego. Komisya 
wybrała przewodniczącym, jak już wiadomo, 
z depesz, dr. Bilińskiego.

K o m i s y a  b u d ż e t o w a  odbyła przed­
wczoraj posiedzenie, na którem wzięła pod 
obrady nagły wniosek dr. Herolda i towa­
rzyszy, w sprawie przyznania urzędnikom do­
datku drożyźnianego. Dr. Kathrein oświad­
czył, iż Rząd przyrzekł dostarczyć dat, które 
pozwolą ocenić, w jakiej mierze przez przy­
jęcie tego wniosku Skarb ]był by narażony na 
wydatki. Dr. Herold wyraził życzenie, aby 
daty te zostały jak najrychlej przedłożone. 
Za przyspieszeniem postępowania oświadczył 
się także dr. M a d e y s k i, a to tern bar­
dziej, iż wedle telegramów i innych wiado­
mości, jakie otrzymało i otrzymuje ciągle 
Koło polskie z Galicyi, drożyzna w tym kraju 
wzmaga się w sposób gwałtowny.

P. Minister dr. Steinbach przyrzekł, iż 
Rząd przyspieszy, ile możności, odnośne do­
chodzenia i przedłoży je bezzwłocznie ko­
misyi.

KORESPOIDEICYE
Praga czeska, 9 grudnia.

W pewnych kołach staroczeskich coraz 
wyraźniej zaznacza się skłonność do porozu­
mienia się z Młodoczechami. Takich aktów 
ugody od r. 1868 było kilkanaście, ostate­
cznie jednak zawsze znowu żywioły umiar­
kowane widziały się zmuszone walczyć prze­
ciwko skrajnym, które nie dotrzymywały u- 
mowy. Taka umowa nastąpiła n. p. w roku 
1879, gdy oba stronnictwa czeskie połączyły 
się we wspólnym klubie w Radzie państwa. 
Ale już w roku następnym p. Juliusz Gregr 
wystąpił z klubu i począł na nowo w Naro- 
dnich Listach walczyć przeciwko Starocze- 
choni i szerzyć zasady radykalne, które o- 
statecznie odniosły zwycięstwo przy ostatnich, 
ogólnych wyborach, A zatem vestigia terrent. 
To też główny organ stronnictwa starocze­
skiego, Hlas Naroda, nie zaleca wcale po­
rozumienia się z Młodoczechami, lecz prze­
ciwnie skonsolidowanie stronnictwa starocze­
skiego. Natomiast Politik, to we własnych ar­
tykułach, to w nadesłanych, gorliwie prze­
mawia za połączeniem się z Młodoczechami. 
Świeżo w wymienionym dzienniku zaleca to 
znany dyrektor Heinrich, Niemiec, którego 
wybór na delegata niemieckiego w radzie 
szkolnej wywierał w roku zeszłym tak silne 
oburzenie w stronnictwie niemieckiem i przy­
czynił się znacznie do tego, że stronnictwo 
postanowiło nie obesłać wystawy krajowej. 
Jednakże na wszystkie propozycye Politik p. 
Juliusz Gregr w Narodnich Listach odpowia­
da, że żadne układy nie rozpoczną się, do­
póki starocze3cy posłowie nie złożą manda­
tów do sejmu krajowego. Młodoczesi zatem 
domagają się ze strony Staroczechów prostej 
kapitulacyi! Nawet do tego gotową jest pe­
wna część Staroczechów, tak z niechęci do 
ugody, jako też w skutek różnych, osobistych 
rywalizacyj.

Świeżo wiedeński Vaterland ogłosił ro­
zmowę swego tutejszego korespondenta z wy­
bitnym politykiem konserwatywnym, który 
bardzo rozważnie wyłożył, co się stanie po 
ewentualnem złożeniu mandatów przez po­
słów staroczeskich. Polityk konserwatywny 
oświadczył, że ustąpienie Staroczechów, z 
którymi wielcy właściciele od dawna byli 
złączeni ścisłym sojuszem, postawi tychże w 
położeniu trudnem. Mandatów wielcy właści­
ciele nie złożą, bo oświadczywszy się za u- 
godą niemiecko-czeską, i nadal przy niej ob­
stawać będą Gdyby zatem sejm został roz­
wiązany i z ponownych wyborów frakeya ra­
dykalna wyszła zwiększona, wielcy właści­
ciele odzyskają zupełną swobodę działania i 
wtenczas nie będzie w sejmie czeskim stałej 
większości. Sojusz bowiem konserwatywnej 
szlachty z Młodoczechami jest niemożliwy. 
Staroczesi, chociaż nie byli stronnictwem 
konserwatywnem, jednak nie wykluczali ze 
swego klubu ani członków, ani zasad kon­
serwatywnych, gdy program młodoczeski sta­
nowczo je wyklucza. Nie można zaprzeczyć,

że wzrost radykalizmu w Czechach, wejście 
radykalnych żywiołów do sejmu i zajścia 
roku 1889 (rozprawy nad adresem i nad spra­
wą husytyzmu) oddziałały silnie na szlachtę 
historyczną, która nie jest stronnictwem na- 
rodowem, lecz politycznem, obejmuje człon­
ków obu narodowości i pragnie pomiędzy na­
rodowościami pośredniczyć! Dalej konserwa­
tywny polityk konstatuje, że dotychczas Mło­
doczesi przyczynili się tylko do „zupełnej po­
litycznej deorganizacyi" naiodu czeskiego. 
Każdy znawca stosunków czeskich musi jak 
najzupełniej podzielać powyższe zdania kon 
serwaty wnego polityka. Ze o sojuszu szlachty 
historycznej z Młodoczechami nie może być 
mowy, to podnosiliśmy kilkakrotnie, a że zło­
żenie mandatów przez posłów staroczeskich 
w niczem nie polepszy ani położenia stron­
nictwa staroczeskiego, ani widoków ludności 
czeskiej, jest równie niewątpliwą rzeczą.

Z pewną ciekawością wyglądamy tutaj 
zachowania się klubu młodoczeskiego, w spra­
wie traktatów handlowych. Tutaj przewidy­
wano, że już przy wyborze komisyi zaznaczą 
swą opozycyę przeciwko traktatom. Jednakże, 
jak nam donoszą depesze wiedeńskie, na dzi- 
siejszem posiedzeniu zaniechali tego i wysu­
nęli naprzód znanego posła wiedeńskiego 
Luegera Jednakże zapewniają tutąj, że po­
słowie młodoczescy wystąpią stanowczo prze­
ciwko traktatom, oczywiście jedynie dla te­
go, aby pozostać wiernymi opozycyi ąuand 
menie.

Z nad Newy.
(Projekt zniesienia samorządu miast w Eossyi. — 
Kasy ubezpieczeń robotników od nieszczęśliwych 
wypadków. — Liceum francuskie. — Wysta­

wa narzędzi ogniowych. - Teatr polski).
Projekt zniesienia samorządu miast w 

Rossyi, wypracowany ostat iiemi czasy przez 
rząd rossyjski i przedłożony już do zatwier­
dzenia rady państwa , został nagle cofnięty, 
co uważanem jest za zwycięztwo tego stron­
nictwa, które występowało przeciw pozba­
wieniu miast odrobiny autonomii, którą o 
trzymały za panowania Aleksandra II. Być 
jednak może, iż rząd widział się zniewolony 
do tego kroku ze względu na trudności, w ja­
kich znajduje się carat, skutkiem klęski gło­
dowej.

Ministerstwo skarbu wniosło do rady 
państwa, (pracowany w ostatecznej formie, 
projekt rządowej kasy ubezpieczania robotni­
ków od wypadków nieszczęśliwych. Wszyst­
kie fabryki, zakłady przemysłowe i rzemie­
ślnicze, liczące więcej niż 10 robotników, o- 
bowiązane będą bezwarunkowo asekurować 
swych pracowników. Prawo do emerytury po­
zyskują robotnicy, którzy skutkiem jakiego­
kolwiek nieszczęśliwego wypadku pozbawieni 
zostali zdolności do pracy. Wdowy po robo­
tnikach otrzymają emeryturę w stosunku 50 
procent zarobku dziennego robotnika , dzieci 
zaś do pełnoletności — w stosunku 20 i 15 
procent.

Niedawno rozeszła się wieść o projek­
cie założenia nad Newą liceum francuskiego. 
Pisma powitały ten projekt zimno, z pe- 
wnem zdziwieniem. Powiadają one, że jeżeli 
Francuzi chcą mieć wykład w języku rodo­
witym, to niech kolonia założy szkołę z wy­
kładem francuskim, ale podług programu za­
kładów rossyjskieh, bez praw i przywilejów 
tych ostatnich , tudzież z zastrzeżeniem , że 
Rossyanie będą mieli wstęp wzbroniony do 
szkoły francuskiej. Hr. Keratry1 który podał 
projekt powyższy, liczył na to, iż zakład po­
wstanie kosztem rządowym, otrzyma równo­
uprawnienie i przywilej uczęszczania mło­
dzieży rossyjskiej.

W drugiej połowie kwietnia, w lokalu 
Towarzystwa technicznego, odbędzie się wy­
stawa narzędzi ogniowych. Właściwie mó­
wiąc, program wystawy będzie daleko szer­
szy, oprócz bowiem ekspozycyi samych przy­
rządów i narzędzi, plan jej obejmuje dokła­
dne zapoznanie publiczności z organizacyą po­
mocy w czasie pożaru, i ze wszelkiemi, mo- 
gącemi mieć praktyezne zastosowanie środ­
kami antipożarowemi. istnieje też projekt 
przyznania nagród na najlepszą organizacyę 
straży prywatnych, więc ochotniczych, fa­
brycznych, wiejskich i t. p. Ważnem ró­
wnież jest połączenie z wystawą rozstrzy­
gnięcia kilku konkursów, mających doniosłe 
znaczenie dla sprawy skutecznej obrony do­
bytku ludzkiego wobec klęski pożaru.

Obok wystawy odbędzie się równocze­
śnie w Petersburgu zjazd osób, interesują­
cych się sprawą straży ogniowych i w ogól­
ności kwestyami przeciwpożarowemu. Główny 
inieyator wystawy oraz zjazdu, Towarzystwo 
techniczne, rozesłało właśnie okólnik, w któ­
rym określa bliżej cele i zadania zjazdu, a 
zarazem zaznajamia z jego organizacyą.

Smutne pogłoski krążą o losach teatru 
polskiego w Petersburgu. Podobno czeka go 
niechybne bankructwo pomimo wysiłków dy- 
rekcyi. Na 17 w ogóle danych przedstawień 
cztery tylko odbyły się w obec liczniejszej 
publiczności, reszta — przed pustemi ław­
kami. A jednak nie można ciężkich zarzu­
tów czynić towarzystwu artystycznemu; do­

bór sił jest przyzwoity, sztuki wystawiano i 
grano bardzo starannie, a tę staranność oce- 
Diała częstokroć prasa rossyjska bardzo przy­
chylnie.

K R O N I K A

Lwów. 12 grudnia

— Najj. Pan raczył najmiłościwiej u- 
dzielić z prywatnej Swej szkatuły gminie Kro­
ścienko, w powiecie przemyślańskim, na budowę 
szkoły, zapomogi w kwocie 100 zł.

— K onkurs. Rząd krajowy bukowiński 
rozpisuje konkurs celem obsadzenia posady in­
żyniera, ewentualnie adjunkta budownictwa z 
poborami IX, względnie X klasy rangi. Termin 
wnoszenia podań do 2i b. m. do Prezydyuw 
rządu krajowego w Czerniowcach.

—- W kasynie miejskiem odbędzie się, 
zamiast programem zabaw na dzień 14 gru­
dnia zapowiedzianego koncertu, we środę dnia 
16 b. m. kunoert, urząd ony w myśl fundacyi 
ś. p. dr. Józefa Malinowskiego przez gai. To­
warzystwo muzyczne z powodu 15-tej rocznicy 
wprowadzenia się do własnego gmachu.

— Kandydatura poselska. O opró­
żniony mandat poselski do Sejmu z mniejszej 
posiadłości powiatu krakowskiego ubiegać się 
będzie — jak donosił nasz krakowski korespon­
dent — dr. Franciszek Paszkowski, wiceprezes 
rady pow. i członek Rady miejskiej krakowskiej.

— Koncert muzyki wojskowej pułku 
nr. 55, pod przewodnictwem kapelmistrza, pana 
Kiesowskiego, odbędzie się d. 13 b. m. w nie­
dzielę w sali „Sokoła".

— Ślftb. W kościele katedralnym lwow­
skim pobłogosławiony został onegdaj związek 
małżeński p. Chmielińskiego, artysty dramaty­
cznego, z panną Maryą Czechowiczówną, arty­
stką dramatyczną.

— Z Uniwersytetu. Stopień doktora 
praw otrzymał w Uniwersytecie Jagiellońskim 
p. Wincenty Jastrzębiec Mączyński, rodem z 
Krakowa.

=  Zagadkowy wypadek. Zarobnik, 
Piotr Markiewicz, idąc wczoraj po godzinie 7 
wieczór gościńcem za rogatką Łyczakowską, 
usłyszał jęk, wydobywający się z nader głębo­
kiej studni, a przywoławszy natychmiast kilku 
sąsiadów i zarobników, przy ich pomocy wy­
ciągnął ze studni człowieka jeszcze żyjącego. 
Był nim zarobnik, Grzegorz Hunkiewicz, któ­
rego następnie odstawiono do szpitala. Wyja­
śnienia, które Hunkiewicz daje co do sposobu, 
w jaki dostał się do studni, są nader chwiejne, 
a ponieważ jest on włóczęgą, żyjącym w naj­
większej nędzy, przypuszczać należy, że nie 
wpadł do studni przypadkowo, — jak sam 
twierdzi — leez, że uczynił to rozmyślnie, chcąc 
się życia pozbawić.

Z wbserwatoryum c. k. Szkoły Po­
litechnicznej we Lwowie, dnia 12-go grudnia 
1891 roku, godzina 12 w południe. Barometr 
idzie w górę.

W ubiegłej dobie, licząc od godziny 
i 2 w południe dnia 11-go do godziny 12 
w południc dnia 12 grudnia 1891 r., mieliśmy 
wiatr co do kierunku południowo-zachodni, oo 
do siły silny (5 — 6 ). niebo przeważnie zachmu­
rzone, a powietrze wilgotne (68 pro, wilgotno­
ści względnej!; opad: deszcz i krupy ; wysokość 
opadu 0'3 mm.

Średnia temperatura w tym czasie była 
-4-6 0 0, najwyższa 4-9'83C wczoraj po po­
łudniu, najniższa -f-2-0°C w nocy.

Wczoraj po południu padał deszcz nie­
znaczny, dziś rano deszcz i krupy przy silnym 
wietrze.

Zniżka barometryczna 720 do 725 mm. 
znajdowała się w zaohodniej Norwegii; zwy­
żka 770 do 765 w Hiszpanii.

Stan barometru, zredukowany do poziomu 
morza, był dziś o godzinie 12-tej w południe 
760 mm

Prognoza na dobę dnia 13 go grudnia 
1891 r. (od północy do północy): Wiatr będzie 
eo do kierunku zachodni, co do siły mierny 
(2—4), średnia temperatura doby obniży się 
do -j- l '0 /JG, stan nieba będzie zmienny, a wzglę­
dna wilgotność powietrza około 70 pro.; opad: 
śnieg nieznaczny.

t  Zmarli w ostatnich dniach: w Kra­
kowie, Aloizy W e n d a , oficer 2 pułku kra­
kusów b. wojsk polskich z r. 1831, sybirak, 
przeżywszy lat 85. — Jakób B r o ż y ń s k i ,  
c. k. emeryt, poborca podatkowy, przeżywszy 
89 lat.

W Warszawie, Julia z Brzozowskich N i e ­
w i a r o w s k a ,  żona literata Aleksandra Nie­
wiarowskiego (Półkozica), a siostra znanego 
poety i dramaturga Karola Brzozowskiego. Ś. p. 
Niewiarowska od lat najmłodszych ujawniała 
niepospolity talent muzyczuy. Przed laty 40 wy­
stępowała na koncertach w Warszawie i za gra­
nicą. Przed 1860 rokiem niektóre jej kompozyoye 
na fortepian ogłoszone zostały drukiem. Ostatnią 
kompozycyę wokalną napisała przed laty dzie­



sięciu do poezyi wschodniej brata swego Ka­
rola. Ś. p. Niewiarowska, jako żona i zacna 
matka licznego potomstwa, otaczaną była pow­
szechną czcią.

— Śmiertelność we Lwowie w listopa­
dzie bież. roku, na podstawie protokołu kancelaryi 
śmiertelności, przedstawia się, jak następuje: 
W śródmieściu zmarło 25 chrześeian i 9 izrae­
litów; w I. dzielnicy 62 chrześeian i 4 izrae­
litów; w II. dzielnicy 70 chrześeian i 30 izraeli­
tów; w III. dzielnicy 33 chrześeian i 23 izraeli­
tów W szpitalach śmiertelność tak się przed­
stawia: szpital powszechny 140 chrześeian i 14 
izraelitów; szpital wojskowy 7 chrzeScian ; szpi­
tal Sióstr Miłosierdzia 9 chrześeian; szpital 
izraelieki 13 izraelitów; w przytuliskach i do­
mach karnych J 4 chrześeian. Ogółem zmarło 
396 chrześeian i 97 izraelitów.

Z tego przypada 227 na płeć męsirą a 
266 na płeć żeńską.

Pod względem zajęcia zmarłych wypada-' 
na gospodarstwo rolne 12, przemysł rękodziel­
niczy i fabryczny 93; handel i komunikacya 
25; wyrobnictwo dzienne 138; zawody umy­
słowe 49; wojskowość 15; służbę osobistą i pu­
bliczną 109; kapitalistów, właścicieli domów itd. 
15 osób; utrzymywanych kosztem publicznym 37.

Według wykazu protokołu śmiertelności, 
było wjliczbie zmarłych: obcych 961, tutejszych 
zaś 297, razem 493.

Pod względem chorób najwięcej ofiar po­
chłonęło zapalenie przewodu oddechowego (122), 
z kolei gruźlica (93), a następnie uwiąd schył­
kowy (39).

— W Krzeszowicach zmarł przed ro­
kiem, jako kapelan rodziny hr. Potockich, ks. 
Seweryn P a s z k o w s k i ,  kapłan, patryota, 
miłośnik ludu wiejskiego, autor licznych bro­
szur politycznych. Po ostatniem powstaniu mu­
siał uchodzić z kraju, a po długiej tułaczce 
znalazł przytułek w Krzeszowicach i tu zakoń­
czył swój żywot.

Przyjaciele zmarłego postanowili ze wspól­
nych składek postawić pomnik na jego grobie, 
a w kościele w Tenczynku, gdzie go pochowano, 
wmurować pamiątkową tablicę.

Dnia 10 b. m. po nabożeństwie żałobnem 
w kościele parafialnym Tenczyń3kim, odsłonięto 
tablicę, dużą, piękną z białego marmuru. Napis 
na niej brzmi: „Ks. Seweryn Paszkowski, li- 
cencyat prawa, proboszcz w Maciejowicach, na 
Podlasiu, wychodźca po roku 1863, tułacz po 
obczyźnie, ostatecznie kapelan w Krzeszowicach, 
ur. 25 sierpnia 1821 w Paszkach, na Podlasiu, 
iim. 10 grudnia 1890 w Krzeszowicach, po­
grzebany w Tenezynku. Pobożny, cnotliwy, pra­
cowity, miłosierny, cichy, pokorny. Wierzył, 
miłował, miał nadzieję*.

Na uroczystość odsłonięcia tablicy przy­
było kilku księży z sąsiednich parafij, obywa­
tele z okolicy, kilka osób z Krakowa, włościa­
nie Tenczyńscy i dziatwa szkolna.

Uczczeniem pamięci ś. p. Paszkowskiego 
zajmował się prałat dr. Wincenty Smoczyński

— Samobójstwo. Michał Kozłowski, 
właściciel handlu korzennego w Przemyślu, 
odebrał sobie życie, skutkiem rozstroju nerwo­
wego.

— Jan Klinkowski, Warszawianin, b. 
uczeń monachijskiej Akademii, został kierowni­
kiem szkoły rysunkowej w Nowym Jorku. Z 
nazwiskiem tego artysty spotykamy się po raz 
pierwszy.

— Z ćwiekami w głowie. Do pe­
wnego szpitala w Wiedniu zgłosił się przed 
paru dniami człowiek krwią zbroczony, oświad­
czając głosem zamierającym, iż ma w głowie 
pięć gwoździ żelaznych, po trzy cali dług> ści, 
które wbił sobie sam, w celu samobójczym. 
Było to prawdą. Pacyent ów, 67 letni krawiec, 
nazwiskiem Mader, cierpiący od pewnego czasu 
na rozstrój umysłowy, przed paru godzinami 
zamknął się był w swoim pokoju i począł wbi­
jać młotkiem owe bretnale w głowę. Gdy krew 
ociekała coraz obficiej, przeraził się swego dzieła 
i podążył do szpitala. Zdołano wydobyć 
gwoździe. Mader jest ciężko poraniony, życiu 
jego nie grozi jednak niebezpieczeństwo. Twar­
da, zaiste, głowa!

— Pszczoły w  armii. We Francyi 
robią się obecnie doświadczenia nad zużytkowa­
niem pszczół do celów wojennych, mianowicie 
do przesyłania za pomocą nich odpowiednio 
przygotowanych mikroskopijnych depesz. Ścisła 
bowiem obserwacya nad zwyczajami tych owa­
dów doprowadziła do wniosku, źe pszczoły ro­
botnice, zabrane z ula i przewiezione na odle- 
głość kilkunastu kilometrów, wracają do swoich 
towarzyszek nawet po kilku tygodniach. Jeżeli 
tego rodzaju komunikaoya, zastępująca gołębie 
pocztowe, okaże się równie praktyczną jak ory­
ginalną, wówczas najściślej nawet prowadzone 
oblężenie, nie przeszkodzi porozumiewaniu się 
obsaczonych mieszkańców z resztą armii.

— Mordercy służących. Z Wiednia 
donoszą, że w tych dniach ukończyło się śledz­
two w głośnej sprawie małżonków Franciszka 
i Rozalii Schneiderów, którzy, jak wiadomo, 
zwabiali do siebie służące, posiadające cokol­
wiek oszczędności i mordowali je pokryjomo w 
msku Neulengbach pod Wiedniem. Prokurato- 
rya oskarża Schneidera o trzy morderstwa, zaś
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małżonkę jego o współudział w jednem z tych 
morderstw. Rozprawa ostateczna niebawem się 
rozpocznie.

— Pieczyste z człowieka. O okro­
pnym fakcie donoszą do warszawskiego Słowa 
z okolic Miechowa, w Królestwie Polskiem. Ko­
respondent pisze:

„We wsi Trzebi:nice, w gminie Rzerzu- 
śnia, naszego powiatu, zaszedł niedawno wypa­
dek niesłychany. Mieszkał w tej wsi młody 
człowiek, nazwiskiem Lewandowski, z profesyi 
szewc, który niezadowolony z dochodów swego 
zawodu, wydalał się do Dąbrowy, gdzie szukał 
zarobku przy kopalniach. Ostatnim razem po­
wrócić miał ztamtąd z grubemi p;eniądzmi, 
które nosił na piersiach. Niebawem we wsi i 
okolicy poczęto sobie opowiadać, źe Lewando­
wski posiada 5000 rubli i że je dostał od swojej 
towarzyszki, awanturnicy, kióra miała podobno 
należeć do bandy, okradającej kościoły — i 
kogo się zdarzy. Pogłoski te rozbudziły pożą­
dliwość miejscowych rabusiów. Dnia 1 b. m., 
niewiadomo dotąd w jaki sposób, wywabiono 
Lewandowskiego do lasu. Wkrótce potem joja- 
wił się we dworze miejscowy gajowy, który 
przyniósł z sobą kawał upieczonego mięsa i 
oświadczył, że znalazł je w popiele wygasłego 
ogniska, że są to zapewne resztki krowy, którą 
złodzieje, gdzieś ukradłszy, w lesie zabili, upie 
kii i zjedli.

Niebawem jednak nastąpiły komplikacye. 
Oto po drodze gajowy odniósł kawał upieczo­
nego mięsa do kuchni dworskiej, gdzie zebrana 
czeladź poczęła próbować przyniesionego mięsa. 
Uznano je za dziwnie smaczne i zjedzono w zu­
pełności. Potem wywiązała się sprzeczka, nie­
którzy bowiem z biesiadników poczęli utrzymy­
wać, że to nie może być ani krowie, ani wie­
przowe mięso, ale ehyba jakaś zwierzyna. Sta­
nęło na tem, że najlepiej sprawdzić rzecz na 
miejscu i przekonać się, czy nie pozostały 
jeszcze jakie szczątki, któreby wątpliwość wy­
jaśniły.

Myśl zaraz wprowadzono w czyn i wyru­
szono do lasu. Jakież było straszne zdumienie 
poszukujących, gdy przy rozgrzebywaniu popiołu 
natrafiono na niedopalone buty, podkówki, fajkę 
i kości..,.

Miejscowa władza policyjna odesłała po­
zostałości do powiatu. Tam dokonana eksper­
tyza lekarska orzekła, że kości są ludzkiemi 
kośćmi. Lewandowski, którego przed wypadkiem 
widziano idącego w stronę lasu, nie znalazł się 
nigdzie. Nasunęło się tedy proste przypuszcze­
nie, źe został zamordowany w lesie i że zbro­
dniarze, dla zatarcia śladów przestępstwa, spalili 
trupa. Władze zarządziły śledztwo. Aresztowano 
owego gajowego, który przyniósł pieczyste 
z człowieka, istnieje bowiem podejrzenie, źe na­
leżał do bandy złoczyńców. Uwięziono też m :ej- 
scowego włościanina Pełcia, z powodu, że przed 
domem jego znaleziono słomę owsianą, taką sa­
mą, jakiej użyto do podpalenia stosu, na którym 
spalono zwłoki zamordowanego “.

— Śmiertelny zakład. Cała Lizbona 
pozostaje dotychczas pod wrażeniem wypadku, 
którego ofiarą padł znany sportsman portugal­
ski, hr. Edward Roniero, jeden z najbogatszych 
członków lizbońskiego Towarzystwa arystokra­
tycznego. Hrabia w Sport-kiubie założył się o 
znaczną sumę, iż wykona to samo ćwiczenie, 
którem zadziwiała sportsmanów woltyżerka miej­
scowego cyrku, Jenny Weiss (baronowa Rahden). 
Ćwiczenie to polega na odrzuceniu się w tył 
całym korpusem w chwili, gdy koń staje dęba. 
Jakoż pewnego pięknego poranku przystąpiono 
do rozegrania zakładu Roniero dosiadł anglika 
czystej krwi, w chwili jednak, gdy hrabia rzu­
cił się w tył głową i zawisł na siodle całym 
ciężarem ciała, koń obalił się na wznak i po­
gruchotał swemu jeźdźcowi kości. Prócz tego 
łęk siodła rozpruł nieszczęśliwemu brzuch na 
przestrzeni kilkudziesięciu centymetrów. Nie­
fortunny sportsman umarł w parę godzin po 
nieszczęśliwym eksperymencie hipicznym.

— Chicago ma się zapaść, jak prze­
powiada pewien, nie prorok, ale inżynier ame­
rykański, na podstawie ścisłych matematycz­
nych obliczeń. Zapewnia on. że wody jeziora 
Michigan podmyły zupełnie grunt, na którym 
stoi miasto Chicago, tak, że grunt ten ma dziś 
już zaledwie 16 stóp grubości. Obliczywszy 
ciężar wszystkich olbrzymich budowli, jakie 
staną z powodu wystawy powszechnej, okaże 
się, że grunt tego ciężaru nie wytrzyma i musi 
się zapaść. W takim razie miasto całe spadnie
0 40 stóp niżej, t. j. do poziomu dna jeziora 
Michigan. Byłoby to na prawdę ciekawe wido­
wisko, niewidziane jeszcze na żadnej powsze­
chnej wystawie w świeeie.

— Realizm na scenie. W Chicago 
wystawiono świeżo sensacyjną sztukę p. t. „The 
Millionaire11, w której milioner całe góry złota, 
rzeczywistego złota, liczy na scenie, stróże zmia­
tają z ulicy do rynsztoków prawdziwe błoto, 
wozy zaś miejskie zbierają prawdziwe śmiecie
1 nieczystość.

— Nieustająca wystawa zjednoczone­
go Towarzystwa przyjaciół sztuk pięknych, 
przy placu św. Ducha 1. 10, I piętro, otwartą 
jest codziennie od godziny 10 rano do 4 po 
południu. Wstęp od osoby kosztuje w niedzielę 
15 ct., w dni powszednie 30 et. Dla członków 
wstęp wolny.
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Ze sztuki. Henryka Siemiradzkiego trzy 

najnowsze obrazy nadeszły już do Lwowa i bę­
dą prawdopodobnie wystawione w przyszłym 
tygodniu.

Obecnie wystawiono prace pp.; Barącza 
„Wenus“ (grupa z marmuru), Dulębianki „Stu- 
dyum", Lewandowskiego „Fryne“, Makarewicza 
„Z kukurudzą", Popiela Tadeusza „Wieczór11, 
Stasiaka „Wesele11 i „Jaś i Kasia* i Wodzino* 
wskiego większe płótno „Marzenia artysty*.

Przy tej sposobności nadmieniamy, że 
„Konstytucya* Matejki, krótki czas zostaje na 
wystawie.

Repertoar teatralny. Jutro, w niedzie­
lę po południu „Wielki Mogoł*, operetka w 
3 aktach Audrana. Wieczór „Wilhelm Tell“, 
obraz dramatyczny w 5ciu aktach a 13 od­
słonach Szyllera, w tłum. Budzyńskiego. W 
poniedziałek przedstawienie składane: I. po raz 
pierwszy: „Pierwszy bal“, kom. w 1 akeie
Przybylskiego. II po raz pierwszy : „Piękna 
Helena", kom. w 1 akcie Meilhaca i Halevy’ego 
i III. „Złościwy geniusz" balet w 5 odsłonach 
Ettora Barracaniego. We wtorek „Faust*, ope­
ra w 5 aktach Ealevy’egc, występ pani Adryen- 
ny Busi, Ignacego Warmutha, Rudolfa Bern­
harda i Juliana Jeromina.

Nowe książki. Sporą wiązankę nowych 
książek wydała zaana z ruchliwości firma na­
kładowa Gebethnera i Wolffa w Warszawie, od 
lat wielu około rozbudzenia ruchu w literatu­
rze ojczystej bardzo zasłużona.

W nowo wydanym zbiorze znajdujemy o- 
bok utworów beletrystycznych, także poważne 
prace naukowe, a i o dzieciach uie zapomnia­
no, którym na „Gwiazdkę* niejedną z tych no­
wo wydanych książek ofiarować można.

Z zakresu literatury ściśle naukowej i 
pouczającej, znajdujemy :
„Pierwsze zasady fizyki", dzieło dr. Elroy M. 
Avery, przełożone z angielskiego przez p. Wł. 
Kwietniewskiego, b. docenta Szko y głównej w 
Warszawie. Zalecają to dzieło wyborny układ 
systematyczny, i jasne przedstawienie rzeczy, 
oddane we wzorowym przekładzie.

„O wychowaniu samego siebie*, cenua 
rozprawa myśliciela angielskiego, Johna Stuarta 
Blaekiego, która w Anglii doczekała się 20
wydań.

„Po szczęście11, kartka z pamiętnika Z. 
ćwirki, opisującego podróż do Buchary i Chiwy, 
które to kraje, dotychczas prawie nieznane, bu­
dzą obecnie interes powszechny z powodu zaję­
cia ich przez Rossyę.

„Podręcznik nauki fotografii dla amato­
rów*, ułożony przez J. Bohdanowicza, inżyniera. 
Dziełko to powinno znaleźć żywy popyt, sztufca 
fotograficzna zyskuje bowiem coraz większe roz­
powszechnienie w kołach amatorów.

Dla czytelników młodego wieku nadają się:
„Podróże Gullivera“, znane, pełne humoru 

wydanie Jonatana Swifta, z wybornemi ilustra- 
cyami.

„Robinson polski", wielce utalentowa­
nego pisarza Adolfa Dygasińskiego, zazna­
jamia młodych czytelników (do lat 12), z kra­
jami ojczystemu

„Ulicznik", dzieło Gennevraye’go, nagro­
dzone przez Akademię francuską, w doskonałym 
przekładzie.

„Powieści dla moich przyjaciół*, skre­
ślone przez Z. Morawską dla młodszych pa­
nienek, wreszcie

„Różne ścieżki1', powiastka Teresy Ja­
dwigi, dla dorastających panienek.

Z literatury nadobnej w końcu wymie­
niamy następujące nowe dzieła:

„ćma", powieść współczesna, M. Gawale- 
wicza, z wielkim taleutem napisana.

„Mój testament" i „W sieci pajęczej", 
dwa nowe utwory znanej autorki, piszącej pod 
pseudonimem Esteja.

„Rózia", powieść Zofii Kowerskiej, i 
wreszcie

„Drobiazgi", Bolesława Prusa, który pod 
tym tytułem wydał cały szereg nowel i obrazków 
współczesnych.

Z Akademii Umiejętności. Wydział 
historyczno-filozofiezuy Akademii Umiejętności 
odbędzie posiedzenie zwyczajne w poniedziałek, 
dnia L4 grudnia b. r. o godzinie 6 po połu­
dniu, z następującym porządkiem dziennym:
1) K. Potkański: „Metoda w soeyologii". 2) 
Prof. dr. St. Smolka: „Sprawa koustytucyi 
Wielkiego Sejmu w marcu 1791 r.“ Poczem 
nastąpi posiedzenie ściślejsze.

Freycinet w Akademii francuskiej.
Z Paryża telegrafują: Przyjęcie Freycineta od­
było się przy udziale wszystkich znakomitych 
przedstawicieli polityki, nauki i sztuki; w sali 
panował nadzwyczajny ścisk. Byli także obecni 
ministrowie, oraz wielu senatorów i deputowa­
nych. W pierwszym rzędzie siedziała żona pre­
zydenta paiii Carnot. Freycinet wszedł do sali

w towarzystwie dwóch członków Akademii w 
mundurze akademickim. Mowę swoją odczytał 
swoim cichym, ale pełnym wdzięku głosem. 
Mowa jest zręczna, rozumna, ale nie świetna. 
Wbrew oczekiwaniom mimochodem poruszył 
mówca polityczne zasady Augiera. Maluje on 
początki jego i charakteryzuje trafnie owoce je­
go pracy, pilności, szlachetności i geniuszu. 
Następnie mówca oceniał pojedyńcze sztuki, 
czytając z nich całe ustępy, przyczem zwraca 
uwagę na moralny kierunek utworów. W dal­
szym ciągu zatrzymał się Freycinet przy sztu­
kach o iendencyi socyalno politycznej, a wre­
szcie skończył na patryotycznym dramacie Jean 
de Tnouimeray, którego ostatniem słowem jest 
okrzyk- Vive la France l To było najwyższem 
Augiera uczuciem; uozył on dobrego, które je­
szcze jest świętszem od piękna. Freycinet wspo­
mniał także o cesarzu Napoleonie III i ks. 
d’ Aumale, przyjacielu Augiera. (Publiczność 
zaczęła bić oklaski, zwracając się w stronę sie­
dzącego księcia). Freycinet zakończył słowami: 
„Musiałem dużo cytować, bo to najdyskretniejsza 
forma pochwały. Oby Akademia z uśmiechem 
pobłażania przyjęła te usiłowania człowieka, 
któremu złośliwy los kazał mówić o temacie 
mało dla siego przystępnym*. Mowę przyjęto 
sympatycznie. Większe jednak powodzenie miał 
Greard, który najpierw w swoim dowcipnym i 
pełnym finezyi sposobie powitał nowego człon­
ka. Mówca przypomniał słowa Augiera, który 
mawiał, że jest wyjątkowym Francuzem, bonie 
znosi polityki; polityka bowiem jest najmniej 
szanowaną i najmniej ścisłą z umiejętności, 
można ją postawić między astrologią, a alche­
mią. Następnie po wyczerpującej charakterysty­
ce utworów Augiera zwrócił się Greard do 
Freycineta i do jego życia, zawodu; z pewnym 
odcieniem lekkiej ironii wyrażał się o jego 
pracach literackich. Z całą powagą podniósł na­
stępnie mówca udział Freycineta w obronie na­
rodowej w r. 1870, a dalej jego wielkie zdol­
ności polityczne i administracyjne, oraz zasługi 
około podniesienia Francyi. Przy tej sposobno­
ści umieścił mówca ustęp o Gambeeie, którego 
nie godzi się zapominać w tej chwili. W mi­
strzowski sposób ocenił Greard dwa rodzaje 
mówców: gorących i chłodnych, i zakończył te- 
mi słowy: „Gdy nadejdzie dzień, wktórym na 
czele armii będziesz miał w Europie inauguro­
wać nową sytuaeyę, wtedy twoje słowa staną 
się historycznemi; my dziś czcimy twoją pracę, 
pokazałeś nam i całemu światu przywróconą ró­
wnowagę Europy, odzyskanie nowych sił i Fran- 
cyę postawioną znowu na swojem miejscu i u- 
fająeą w przyszłość !
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Niespodzianką było dla mnie dziś rano, 
obudziwszy się, znaleźć się wobec tej czer­
wonej ziemi i małych domków, kryjących się 
we wspaniałej zieleni. O tej porze wczesnego 
poranku wszystkie przedmioty posiadają nie­
zwykły blask, świeże i wilgotne oświetlenie. 
Nikogo, na drodze, wiodącej do Peradmya- 
Gardens, i nic więcej, oprócz tej wonnej ro­
ślinności, młodego, całkiem nowego raju, 
w którym człowiek jeszcze się nie pojawił.

Na zakrycie drogi spostrzega się nagle 
szmat czarnego lasu, i rzeczywiście, widok 
ten uderza. W pełnem morzu światła, po­
między dwoma murami zieleni, rzeka toczy 
zwolna swoje błyszczące i błotniste wody. 
Żadnej fali, żadnej zmarszczki nie w idać; 
ciężka woda posuwa się równo, jakby z je­
dnej sztuki, a brunatny jej połysk mieni się 
w nieruchome cienie i barwy. Ze stron obu 
pyszna wilgotna roślinność, z lewej strony 
wznoszące się stopniowo szczyty palm szla­
chetnych, błyszczących, pełnych życia i je­
dnakowych, królujących pomiędzy roślinno­
ścią, dla trzech przyczyn: wielkości, piękno­
ści i świetności. Po prawej stronie, gąszcz 
gajów nieprzebyta, mury roślinne bambusów 
i lian, przepych zielonych roślin , wyrastają­
cych z błota i pnących się w górę, popycha­
jących się, duszących wzajemnie, aby się 
wydostać na powietrze i światło, i opadają­
cych w nieładzie. Czarna barwa ich cienia 
odzwierciedla się plamami w nurtach rzeki. 
I dalej, na całym obszarze, ta sama potęga 
niczem niezmoźonego życia.

Tuż obok znajdują się Peradinya-Gar- 
dens, gdzie spędzam dzień cały. Obiad, zło­
żony z odrobiny ryżu i kilku kokosowych 
owoców, spożyłem w szałasie syngalezkiego 
pasterza. Można tutaj przebyć całe mile i nie 
spotkać człowieka, a jednak czuje się ład i 
plan jakiś cudowny w tym dzikim ogrodzie. 
Jest to raj ziemski ze wschodnich bajek, 
założony i zamieszkały przez niewidzialne 
duchy, zdała od realnego ziemskiego świata. 
Kolibry, rozmaite inne małe ptaszęta, i cały 
cudowny świat skrzydlaty, błyszczy barwnemi 
skrzydłami w tej czarującej puszczy. Są tu 
obszerne gazony, na których wszystkie zwro­
tnikowe rośliny mogą się obszernie rozrastać;



jest tu także ten rodzaj pa lm , które wzno­
szą się w górę prosto i wysoko, zakończone 
jedynym, wspaniałym bukietem zieleni na 
wysokości stu dwudziestu stóp. Są wrzosy
0 niewidzianych dotąd kolorach, błękitne, 
subtelne jak mgła, z delikatnemi listkami, 
które marzeniem się wydają, i m chy, jak 
zielone koronki przejrzyste. W głębi bana­
nowej alei olbrzymie drzewa kauczukowe 
tak szeroko rozprzestrzeniają swoje gałęzie, 
że nie mogąc unieśó własnego ciężaru , opa­
dają, wrastają w ziemię, i wznoszą się, two­
rząc nowe drzewo. W około nich, potworne 
korzenie, przebiwszy ziemię, sterczą jak po­
tężne konary na wysokość czterech stóp,
1 wiją się daleko po ziemi ruchem potężnym, 
wężowym. Możnaby powiedzieć, że są to od­
łamy granitu lub skamieniałej law y. którą 
kiedyś, w pierwszych dniach tworzenia kuli 
ziemskiej wyrzucił jakiś wulkan ze swego 
wnętrza.

Oto nareszcie tryumf i jakby apoteoza 
roślinności wyspy. Na krańcu ogrodów, u 
brzegu żółtej i powolnej wody, rośnie snop 
bambusów. Ma on trzydzieści metrów śre 
dnicy. Jest ich tam setkam i, wypierających 
się wzajem , a każdy takiej objętości, jak 
europejskie drzewo. Twarde, błękitnawe i 
gładkie łodygi, pełne są wody. Niektóre, 
zielonemi plamami znaczone, wydają się 
jakby zatrute. Rosną tak gęsto, że nie wi­
dać tylko pierwsze rzędy, inne ukryte, zdu­
szone u spodu wystrzelaią w górę wierzchoł­
kiem. Dopiero na wysokości stu stóp roz­
przestrzeniają się, jak bukiet i gubią się je­
dne pomiędzy drugiemi. Ciemne te snopy 
mają w sobie coś dziwnie ponurego; czło­
wiek czuje się malutkim w obec tej olbrzy­
miej siły, której nic tamować nie zdoła w 
rozwoju. Niepodobna przedstawić w opisie 
tego tłumu łodyg, rosnących jedna przy dru­
giej, gwałtowności tego wzrostu i lekkości 
tych prostych a pełnych siły olbrzymów ró­
wnikowej flory. W końcu czerwca i w lipcu, 
wzrastają one o jedną stopę codziennie. W 
tym czasie życie ich tryska z całą siłą. Jak­
że z tem porównaó powolny wzrost naszych 
europejskich dębów, tworzonych komórka za 
komorką leniwą dłonią wieku! Bambusy te 
są łodygą trawy; posiadają świetność i gięt­
kość wrzosów i wznoszą się gwałtownie z 
ożywczej ziemi aż ku słońcu.

12 listopada.j
Wczoraj, wracając z wnętrza kraju ko­

leją, spotkałem pewnego Holendra: tłusty, 
blady, łagodny, o spokojnych ruchach, i ma­
łomówny. Z holenderskiego temperamentu 
pozostała tylko flegma i miękkość, krwista 
cera zniknęła pod działaniem słońca. Po kil­
ku minutach, zapytał mnie o mój adres, aby 
mi przysłać kwiatów, gdyż kieszenie moje 
wyładowane różami, mimozą, jaśminem, i 
rozmaitego koloru listkami, a zarazem za­
chwyt mój dla tych olbrzymich kwiatów, 
które wszędzie rosną, uderzył go i zadziwił. 
Zwolna, dowiaduję się, że mój towarzysz uro­
dził się w Ceylon, że posiada plantacye her­
baty w górach i mieszka z rodziną w Ko- 
lombo. Dziś jestem u niego na śniadaniu. 
Jego b u n g a l o w ,  położony pomiędzy cinna- 
mongardens, podobny jest do willi dawnego 
bogatego Rzymianina, jasność tam i świeżość 
powietrza urocza,[sale ogromne, poprzedzielane 
ściankami pachnącego drzewa różanego, rze­
źbionego prześlicznie; wszędzie wielkie oto­
many z trzciny, na których spoczywa się bez­
czynnie całemi dniami, z cygaretką w u- 
stach lub książką w ręku. Dzieci ładne, ale 
dziwnie blade, z przezroczystą cerą woskową, 
wycieńczone i obezwładnione klimatem ; całe 
rodziny służby, która zdaje się byó bardzo 
przez swych chlebodawców lubioną, dzieci i 
państwo mówią z niemi po syngalezku.

Po śniadaniu spacer w ogrodzie, gdzie 
rozkwitają rozkosznie i w samym gruncie naj­
rzadsze kwiaty naszych cieplarni i najpię­
kniejsze palmy syngalezkie. Kiedym złamał 
w ręku łodygę jakiejś rośliny, sok spływają­
cy spalił mi rękę. Oto, co najlepiej znamio­
nuje siłę i działalność tej roślinności.

Lecz trzeba jechać. Tej nocy puszcza­
my się znowu na morze. Zapragnąłem uj­
rzeć raz jeszcze spokojne oczy, owe poważne 
oczy kapłanów i uśmiech wielkiego, leżące­
go Buddy, chcąc by wspomnienie nie zamar­
ło natychmiast, i ostatni ten dzień zakończy­
łem w świątyni Kolombo.

Wieczorem, nad zachodem , poszedłem 
aż do wybrzeża Mount - Layinia , samotnego, 
otoczonego wysokim i ciemnym lasem palm 
kokosowych. Wybrzeże to zdaje się być dzi­
ką i pustą wysepką, zgubioną na linii równi­
kowej, wśród wód niezmierzonych.

W dali, poruszane wiatrem z pełnego 
morza, błękitniało morze — Ocean indyjski 
pełen życia, sił i zapału, pieniąc się na po­
wierzchni nagłemi i cichemi falkami białe- 
mi. Wielkie fale, podrzucane jak do szturmu 
na czerwoną ziemię, leciały jedną masą z po 
tężnym i głuchym odgłosem. A chwilami, 
wśród monotonii tych głosów, smutny sze­
lest wielkich palm kokosowych...

(Ciąg dalszy nastąpi).

GOSPODARSTWO I HANDEL
T a r g  z b o ż o w y . *)

Dnia 12 grudnia 1891.
Lwów, pszenica 1P40 do 12-10, żyto 

10'15 do 10-90, jęczmień 675 do 8-—, owies 
7 25 do 7-90, rzepak 13-— do 13-50, groch 
6‘25 do 10 —, wyka —•— do — •—, lnianka 
—■•— do —•—, koniczyna czerwona 42-— do 
55-—, biała — do —•—, szwedzka —

Tarnopol pszenica 11-10 do 12’—, żyto
9 85 do 10 75, jęczmień 6'60 do 7-75, owies 
7-— do 7-75, groch 6-25 do 9-—, wyka
do —• —, rzepak 13-— do 13 50, lnianka —• — 
do —’—, koniczyna czerwona 4 0 — do 52-—, 
biała —■— do —•—, szwedzka —•— do —*—.

Podwołoczyska, pszenica 1085 do 12-—, 
żyto 9 75 do 10'65, jęczmień 675 do 8 '—, owies 
6-85 do 7 50, groch 6'25 do 10’—, wyka—•— 
do — •— , rzepak 13-— do 13-25, lnianka — 
do —•—, koniczyna czerwona 40 — do 50*—, 
biała —•— do —•—, szwedzka —■— do — ■—.

Jarosław, pszenica 11-50 do 12-30, żyto
10 35 do 11-—, jęczmień 7-— do 8-50, owies 
7 25 do 8-—, groch 6-50 do 10’—, wyka —
do —*—, rzepak 13-25 do 1375, lnianka —• | 
do — , koniczyna czerwona 43-— do 56-—, 
biała — do — , szwedzka —•— do — • —. 

Wszystko za 100 kilo netto bez worka. 
C h m i e l  50-— do 65’— zł. za 56 kilo 

loco Lwów, nominalnie.
O k o w i t a  gotowa za 10.000 litr. pr. 

loco Lwów 21-70 do 22-75 zł.
Usposobienie przychylniejsze. Dowozy 

nieznaczne.

*) Przedrnk wzbronionv

OSTATIIA POCZTA

W kołach parlamentarnych — jak do­
nosi Presse — przypuszczają, że obrady szcze­
gółowe nad etatem Ministerstwa sprawiedli­
wości będą mogły ukończyć się dopiero w po­
niedziałek, albowiem do głosu zapisała się 
znaczna liczba mówców. Zaraz potem zbie­
rze się komisya budżetowa celem wzięcia pod 
dyskusyę ustawy finansowej, która prawdo­
podobnie we środę wejdzie do pełnej Izby.

Fremdeńblatt donosi: Odnośnie do wia­
domości, wedle której byłemu księciu Buł- 
garyi, ks. Aleksandrowi Battenbergowi (hr. 
Hartenau) ma bułgarskie zgromadzenie na­
rodowe przyznać pensyę dożywotnią, za­
pewniają z otoczenia hr. Hartenau, iż tenże 
jako oficer w czynnej służbie austryackiej 
nie mógłby przyjąć takiej pensyi. Niemile on 
też został tem dotknięty, iż nieprzyjazna ks. 
Ferdynandowi opozycya w Sofii nadużywa 
jego imienia do agitacyi.

W parlamencie niemieckim zagaił przed­
wczoraj długą mową kanclerz Caprivi obrady 
nad traktatami handlowemi, wyświetlając ich 
znaczenie nie tylko ze stanowiska ekonomicz­
nego lecz i politycznego. Wskazał on na to, 
że trwała, traktatami ubezpieczona handlowo- 
polityczna przyjaźń trójprzy mierzą z jego są­
siadami jest najlepszym środkiem dla pozy­
skania ich w charakterze przyjaciół politycz­
nych i wypowiedział nadzieję, że powiedzie 
się niebawem rozszerzyć na inne także pań­
stwa osiągniętą obecnie ligę handlową.

Z Berlina donoszą, że Koło polskie je­
dnogłośnie postanowiło głosować za traktata­
mi handlowemi. W imieniu Koła polskiego 
przemawiać będzie poseł dr. Romaa Komie- 
rowski. ________ _

Z Witebska donoszą, że nadszedł tam 
niedawno ukaz z Petersburga, nakazujący gu­
bernatorowi pilnować, żeby w kościołach ka­
tolickich żadne parafialne święta (odpusty) 
nie były uroczyście obchodzone, z wyjątkiem 
jednej rocznicy poświęcenia kościoła. Zdaje 
s ię , że taki sam ukaz otrzymali inni guber­
natorowie „Zachodniego kraju

Warsz. Dniewnik pisze : „Komitet cen­
tralny , zarządzający sprawami emigracji ży­
dów z Rossyi, donosi, iż dotąd emigrowało
40.000 żydów rossyjskich, w tej liczbie
15.000 kosztem funduszów komitetu“. 

Wszyscy żydzi, służący na kolei liba-
wo-romeńskiei , która niedawno przeszła na 
własność rządu, otrzymali dymisyę.

Na zorganizowanie robót publicznych 
w guberniach, dotkniętych głodem, asygno- 
wano tymczasowo dziesięó milionów rubli.

Wedle prywatnej relacyi z Sofii przy­
był tam wojskowy attache rossyjski w Bel­
gradzie br. Taube i prowadzi tam na wła­
sną rękę śledztwo, w sprawie rzekomych na­
dużyć popełnianych w więzieniach na oso­
bach poszfakowanych o udział w zamachu, 
którego ofiarą padł minister Belczew. Zara­
zem zbiera informacye wojskowe.

Według otrzymanych w Cetynii wia­
domości, wszyscy tureccy urzędnicy wzdłuż 
granicy czarnogórskiej mają byó usunięci i 
zastąpieni przez wojskowych, którzy sprawować 
będą władzę zarówno wojskową jak i cy­
wilną.

W Wenecyi zebrała się komisya mię­
dzynarodowa, która przedewszystkiem ma ob- 
myśleć środki zabezpieczające Europę przed 
zawleczeniem cholery z Azyi i krain morza 
Czerwonego. Ze strony Austryi zostali do ko- 
misyi delegowani: poseł hr. Kuefstein i kon­
sul generalny z Gałacu Gsiller oraz delegat 
austr. komisy i sanitarnej w Konstantynopolu 
dr. Hagel.

We włoskiej Izbie deputowanych, pod­
czas rozpraw nad organizacyą armii, chciał 
deputowany Cayallotti zwracać uwagę na pe­
wne niedostatki co do gotowości zbrojnej, 
lecz minister wojny Pelioux odparł, że go­
towość zbrojna armii włoskiej jest bezwa­
runkową ; ubezpieczone są i,akże zupełnie ob­
warowania u granicy Włoch.

Interpelacyę w sprawie sądu wojenne­
go w Massawie, odroczono do następnego po­
siedzenia.

W Medyolanie, w koszarach Sanfc Eu- 
storgis, dopuścił się jeden z szeregowców, 
więziony od dłuższego czasu, zamachu prze­
ciw kilku oficerom. Strzelał do kilku, ale je­
dnego tylko ranił tak niebezpiecznie, iż mu- 
sianomu amputować rękę aż po ramię. Żołnie­
rza pochwycono i osadzono w więzieDiu kosza- 
rowem.

Fiamandczycy belgijscy donoszą z wiel­
ką radością, że królowa Belgii występuje jako 
opiekunka języka flamandzkiego. Niedawno 
przybyła do flamandzkiego teatru narodowe­
go w Brukseli, by go zwiedzić. Dyrektor po­
witał królowę w języku francuskim , jako u- 
rzędowym — na to odpowiedziała królowa 
po flamandzku, zwracając przytem uwagę, 
że Belgijczycy powinDi pielęgnować język 
flam andzk i, bo jest on starym językiem na­
rodowym Belgii.

Dzieniki paryskie zajmują się dyskusyą 
kościelną w senacie. Temps powiada, że cze­
ka Francyę Kulturhampf, jeżeli biskupi nie 
posłuchają upomnień ; Temps konstatuje pe­
wien rozdział w gabinecie: Fallie res repre­
zentuje dotychczasowy system, Freycinet ju­
trzejszy (rozdział Kościoła od państwa). Se­
nat postanowił mowę Freycineta porozlepiaó 
we wszystkich ominach francuskich

W Anglii i we wszystkich zakątkach 
wielkiego kolonialnego państwa Wielkiej 
Brylami panuje ogólna ladość z powodu 
zaręczyn przyszłego króla z ulubioną księ­
żniczką T e c k ; ze wszystkich stron świata 
otrzymują rodzice księcia, oraz para narze­
czonych, gratulacye i życzenia szczęścia. Na 
chwilę zamilkła polityka, aby dać folgę u- 
czuciom lojalności i przywiązania do rodziny 
królewskiej.

TELEGRAMY GAZETY LWOWSKIEJ
WAcdeÓ, 12 grudnia. Irem den-  

hlatt dowiaduje się ze strony kompe­
tentnej, że Najdostojniejszy Arcy książę 
Leopold Ferdynand, jako podchorąży 
liniowy marynarki austro - węgierskiej 
eskadry na morzu Sródziemnem, przy­
jechał okrętem , po powrocie z wesela 
Swej Najdostojniejszej Siostry , bezwa­
runkowo w  najściślejszem incognito do 
Konstantynopola, lecz podczas krótkie­
go tam pohytu nie składał żadnych 
wizyt. Rzekome kombinacye polity­
czne są wykluczone już z powodu 
młodości Najdostojniejszego Arcyksię- 
c ia , a zresztą, musiałyby już z góry 
byó odparte nawet w takim razie, gdy­
by Najdost. Arcyksiążę zechciał obec­
nego swego pobytu na Wschodzie 
użyć na zwiedzenie Konstantynopola, 
w celu poznania tego miasta.

Wiedeń, 12 grudnia. Na wczoraj- 
szem posiedzeniu Izby deputowanych, 
dep. Yaszaty w  dalszym ciągu swej

mowy nazwał Schmerlinga wrogiem 
ludu czeskiego. M ów ca, wskazując 
na oświadczenia P. Ministra spra­
wiedliwości w  kwestyi języka, używa­
nego przy wpisach hipotecznych, twier­
dzi, że P. Minister nie żywi dośó ży­
czliwości dla życzeń ludu czeskiego. 
Mówca omawia dalej punktacye ugo­
dowe i rozporządzenie z 3 lutego 1890, 
którem panujące prawo językowe w 
Czechach gwałtownie obalono. P. Mi­
nistra sprawiedliwości —  powiada 
mówca —  należałoby z powodu ak- 
cyi ugodowej postawió w stan oska­
rżenia. Cały system rządowy wychodzi 
na szkodę Państwa.

Dep. Edlbacher przemawia gorąco 
za dyurnistami i ich rodzinami.

P Minister sprawiedliwości hr. 
Schónborn odpowiadając dep. Vasza- 
tGmu zauważa, że oskarżenie Ministrów 
jest ciężką i ostrą bronią, przeznaczoną 
na to, ażeby instytucye konstytucyjne 
chronić przed administracyjną samo­
wolą. Tą bronią odgrażać się nie na­
leży, skoro nie ma się siły do wyko­
nania. Jeśli dep. Vaszaty żalił się, że 
brakuje mu potrzebnych głosów, ażeby 
podnieść oskarżenie, to nie można żą­
dać od P. Ministra, ażeby starał się *o 
zebranie brakujących głosów.

P. Minister zwraca się następnie 
przeciw napaściom Vaszaty’ego na Min. 
Prażaka i dr. Riegera. Ponieważ dep. 
Vaszaty chlubi się jeszcze sposobem, w  
jaki obraził męża tak czcigodnego, jak 
dr. R ieger, przeto i P. Minister nie 
chce się czuć dotkniętym napaściami 
Vaszaty’ego. P. Minister zdumiewa się 
poprostu nad twierdzeniem Vaszaty’ego, 
że ambasador niemiecki ks. Reuss, w y­
wierał wpływ na punktacye ugodowe. 
W ogóle dep. Yaszaty mięsza stosunki 
polityki wewnętrznej z polityką zagra­
niczną. Jego niektórych poglądów i w y­
rażeń, nie mogą zaakceptować właśni 
jego przyjaciele polityczni. W obec 
twierdzenia Vaszaty’egc, że lud cze­
ski był w XVI i XVII wieku pa­
nem swoich losów, przypomina P. Mi­
nister, że wówczas panowała reprezen­
tacja, stanowa wysoce arystokratyczna 
W czasach owych zdumianoby się 
w najwyższym stopniu, gdyby słysza­
no, w  jaki sposób Yaszaty wyrażał się
0 wnioskach językowych Wurmbrandta
1 Scharschmidta. P. Minister bierze na­
stępnie w  obronę Schmerlinga przed 
zarzutami Vaszaty’ego. I P. Minister 
także nie zgadzał się w kwestyach po­
litycznych z Schmerlingem, lecz nie 
należy tak mówić, jak Vaszaty, o mężu, 
który przeszło 60 lat był wiernym  
sługą Najj. Pana i sztandar Austryi 
zawsze wysoko dzierżył.

Kwestya, czy pierwotni mieszkań­
cy OzechJ byli Czechami, jest jeszcze 
otwartą. P. Minister jest także w Pra­
dze urodzonym Niemcem i nie pozwo­
liłby na to, aby pozbawiono go przy­
należności do kraju czeskiego (oklaski). 
P. Minister prosi, aby traktowano ży­
czliwie wniesione przez niego przedło­
żenia, wypowiada nadzieję, że projekt 
nowego kodeksu karnego, weźmie Izba 
wkrótce pod obrady i zapowiada wnie­
sienie jeszcze w ciągu sesyi zimowej 
reformy procedury cywilnej. P. Mini- 
nister nie ukrywa przed sobą, że obe­
cna pora nie jest zbyt korzystną dla 
tego rodzaju kodyfikacyi, albowiem par­
lament pozostaje zanadto pod wpływem  
ruchu ekonomicznego.

P. Minister porusza następnie sze­
reg spraw administracyjnych Stosunek 
tyeh auskultantów, którzy pobierają 
adjuta , do ty c h , którzy nie posiadają 
żadnego zasiłku , nie jest we wszyst­
kich krajach koronnych jednakowo nie­
korzystny. Punktacye ugodowe mają 
wprawdzie charakter prywatnych umów, 
Rząd jednak czuje się niemi związany. 
Dotykając kwestyi konfiskat dzienni­
ków, wskazuje p. Minister na to, iż 
sposób"! pisania niektórych dzienni­
ków jest zanadto ostry i rubaszny, i 
zastrzega się przeciw zarzutowi, jakoby



władze kierowały się stronniczością i 
protegowały niemiecko-liberalną prasę. 
Ze władze postępują ostro w  obec wło­
skich irredentystowskich dzienników, to 
rzecz zupełnie naturalna W końcu p. 
Minister zapewniając, iż starać się bę­
dzie wedle sił i możności czynić za­
dość i tym zadaniom, jakie ciężą na 
nim zarówno pod względem admini­
stracyjnym, prosi Izbę o poparcie. 
(Długotrwające oMasJci.)

Dep. Polzhofer żali się na konku- 
rencyę, jaką zrobiono przemysłowcom 
przez zaprowadzenie robót po domach 
karnych.

Dep. Dubsky życzy sobie reformy 
administracyi pieniędzmi depozytowemu 
i fundacyjnemi u władz krajowych.

Na tern rozprawę odroczono.
Wniosek dep. Hoffmana, o przy­

znanie c. k. woźnym i sługom urzędo­
wym , począwszy od r. 1892 dodatku 
drożyźnianego, uznano jako naglący, i 
przekazano komisyi budżetowej.

Na tern przerwano posiedzenie do 
wieczora

Na wieczornem posiedzeniu zabie­
ra głos Minister dr. Prażak. P. Mini­
ster nazywa nieprawdziwem twierdze­
nie dep. Vaszaty’ego, jakoby klub cze­
ski wezwał Ministra dr. Prażaka do 
przedłożenia klubowi wyjaśnień w spra­
wie swoich czynności. Tego rodzaju za­
proszenie byłoby czemś niebywałem, i 
w istocie wcale nie nastąpiło. Gdyby 
zaś nawet, to nie byłby p. Minister za 
tern zaproszeniem poszedł, na to jest 
bowiem parlament, ażeby w nim roz­
trząsano czynności ministeryalne. Oo 
do osobistych ataków Yaszaty’ego, to 
sądzi p. Minister, że może je pominąć; 
występuje jednak jak najbardziej sta­
nowczo przeciw napaściom Vaszaty’e- 
go, skierowanym na byłych członków 
klubu czeskiego, dla ludu czeskiego 
wielce zasłużonych. Osądzenie tych mę­
żów pozostawić należy bezstronnemu 
wyrokowi historyi.

W dalszym ciągu rozprawy szcze­
gółowej nad budżetem sprawiedliwości 
oświadcza się deput. Byk przeciw po­
wszechnemu zaprowadzeniu sądów po­
lubownych. Mówca przedstawia stosun­
ki sądownictwa w G alicyi, żąda po­
mnożenia personalu sądowniczego w  
Gralicyi i podwyższenia płac niższych 
urzędników sądowych.

Dep. Roszkowski omawia również 
stosunki sądownictwa galicyjskiego.

Wiedeń, 12 grudnia. Posiedzenie 
Izby deputowanych. Sąd powiatowy w  
Alsergrund prosi o zezwolenie na wdro­
żenie postępowania karnego przeciw 
dep. Hauck, z powodu przekroczenia u- 
stawy prasowej.

W dalszym ciągu rozprawy nad 
budżetem Ministerstwa sprawiedliwości, 
dep. Slavik wyraża życzenie, ażeby u- 
regulowane zostały postanowienia kom­
petencyjne mianowicie co do szkód le­
śnych i polnych.

Dep. Muller zwraca uwagę P. Mi­
nistra na wypadek, jaki się zdarzył w  
północnych Czechach, gdzie dwie osoby 
zostały aresztowane jako podejrzane o 
wypuszczanie w obieg fałszywej mo­
nety Osobom tym nałożono więzy na 
ręce i przetrzymano je 4 dni w areszcie, 
nim stwierdzoną została ich niewinność. 
Mówca wyraził życzenie, aby zajście to 
zostało sądownie zbadane a to celem 
uniknięcia powtórzenia się podobnych 
wypadków.

Dep. Heilsberg przemawiał za u- 
rządzeniem kolonij karnych.

Dep. Barnreither oświadczył, że 
zapowiedziana przez Ministra sprawie­
dliwości reforma sądownictwa, która 
ma uczynić zadość licznym życzeniom 
wypowiedzianym w Izbie, może liczyć 
na dobre przyjęcie. Mówca domagał 
się przeprowadzenia językowego od­
graniczenia w Czechach.

W iedeń , 12 grudnia. Komisya 
Izby deputowanych przyjęła kilka zmian 
^  uchwalonym przez Izbę panów pro­
ś c i e  ustawy o reformie studyów pra­

wnych i administracyjnych. Najwa­
żniejsza zmiana jest ta, że złożenie 

'pierwszego egzaminu państwowego ma 
1 następować nie z końcem czwartego 
(półrocza, jak to uchwaliła Izba panów, 
jale z końcem półrocza trzeciego; zaś 
j złożenie drugiego i trzeciego egzaminu 
| państwowego z końcem ósmego półro- 
j cza Tern samem przywrócone zostały 
s postanowienia projektu rządowego. Na­
tomiast zgodnie zuchw ałą Izby panów 

| a wbrew projektowi rządowemu, uchwa- 
■ liła komisya Izby deputowanych dla 
s wspomnionych studyów akademickich 
‘ okres ośmiu, a nie siedmiu półroczy.
, ! ’stawa zacząć ma obowiązywać z ro- 
,kiem szkolnym 1892/98. Komisya 
uchwaliła też rezolucyę w sprawie re­
formy opłat czesnego i taks egzamino­
wych. Sprawozdawcą w Izbie wybrany 

;dep. Menger.
| Wiedeń, 12 grudnia. Komendant 
marynarki, bar. Sterneck, wyjechał na 
inspekcyę do Tryestu, Pola i Rjeki.

Budapeszt, 12 grudnia. W Izbie 
deputowanych minister Fejerwary, od­
powiadając na odnośną interpelację 
Beoethy’ego, oświadczył, że kiedy dzień 

| nik Katonailapak zaezął na własną rę- 
! kę prowadzić politykę, on, minister,
' zwrócił uwagę korpusu oficerskiego, 
j iż wspomniany dziennik nie wyraża 
; już zapatrywań decydujących kół woj- 
; skowych. Czytania jednak dziennika 
! tego minister żadną miarą zabronić nie 
! mógł.

Izba znaczną większością przyj­
muje tę odpowiedź ministra do wiado­
mość'.i

Peszt, 12 grudnia. (Teł. pry  w.) 
’Z powodu grasującej dyfteryi zamknię- 
| to aż do 10-go stycznia wszystkie tu- 
; tejsze szkoły ludowe.

W ostatnim tygodniu zapadło na 
! dyfteryę przeszło 200 dzieci szkolnych.
j Berlin, 12 grudnia. (Tel. pry w.)
\ Na telegraficzne zapytanie przewódey 
, wolno - konserwatywnych , Kardorffa , 
odpowiedział książę Bism arck, iż nie 
może bezwarunkowo przybyć na po­
siedzenia parlamentu, łączy się jednak 
myślą z tymi, którzy stanowią opozy- 
cyę przeciw traktatom handlowym.

Bruksela, 12 grudnia. (Tel. p r .)
, Wedle Buss. Correspond., car, podczas 
uroczystości orderu św. Jerzego, miał 
wypowiedzieć niezachwianą nadzieję 
w utrzymanie pokoju.

Berlin, 12 grudnia. W parla­
mencie toczyły się w  dalszym ciągu 
obrady nad traktatami handlowemi. 
Sekretarz stanu Marschall oświadczył, 
że system ceł ochronnych będzie 
w  Niemczech umiarkowany, albo też 
wcale go nie będzie. Staraniem rządu 
będzie czynić wszystko dla poparcia 
rolnictwa. W dalszym ciągu rozprawy 
oświadcza kanclerz Oapriyi, iż może 
stwierdzić, że Niemcy były już bardzo 
bliskie wojny cłowej z Austro Węgra­
mi. Nasze widoki przy tern —  powia­
da kanclerz —  były mniej pomyślne, 
ponieważ Austro - Węgry mogą się ła­
two obywać bez naszych towarów, my 
zaś potrzebujemy ich zboża.

i K olonia, 12 grudnia. (Tel. pr.) 
Według Koln. Ztg. kazał car przy od­
powiedziach na gratulacye z powodu 
srebrnego wesela, specyalnie podzięko­
wać emigrantom bułgarskim Zanko- 
wowi i Benderewowi.i

T oruń, 12 grudnia. (Tel. pry w.) 
Pewien aresztowany w Belgii nihilista 
został wczoraj w Aleksandrowie wyda­
ny w ręce władz rossyjskich. Wraz 
z nim wręczono tym władzom znale­
zioną w jego mieszkaniu pakę z ró- 
żnemi pismami.

R zy m , 12 grudnia. Izba deputo- 
i wanych obradowała nad interpelacya- 
 ̂mi w sprawie afrykańskiej. Prezydent 
ministrów Rudini oświadcza, że to, co 
się stało w Afryce, stało się legalnie. 
Organizacya sądownictwa w Massawie 
jest konieczną, jednakowoż z uwzglę­

dnieniem miejscowych stosunków. Znie­
sienie stanu wojennego już zarządzono. 
Wynik dochodzeń komisyi śledczej 
stwierdził, że generałowie wprawdzie 
przekroczyli swe pełnomocnictwa, wsze­
lako prokurator wojskowy jest zdania, 
że wdrożenie procesu jest zbytecznem. 
Jury, złożone z generałów, na zapyta­
nie, czy zachodzi w tym wypadku 
przekroczenie dyscyplinarne, dało od­
powiedź negatywną. Rudini odesłał ak­
ta śledztwa, przeprowadzonego w Mas­
sawie , prokuratorowi wojskowemu , 
z upoważnieniem, ażeby osobiście udał 
się do Massawy. Minister nie ulegnie 
politycznym namiętnościom.

Minister wojny przyłączył się do 
wywodów Rudiniego.

Rzym, 12 grudnia. Kardynał 
Gruscha przybył tutaj.

Bruksela, 12 grudnia. Izbie de­
putowanych przedłożone zostały trak­
taty handlowe z Austro - Węgrami i 
z Niemcami.

P aryż , 12 grudnia. (Tel. pryw.) 
Podczas wczorajszego posiedzenia Izby 
zaszły sceny tak gwałtowne, jakich 
Izba od dawna nie była świadkiem. 
Powodem tego była uwaga, uczyniona 
przez prezydenta Izby Floąueta, pod­
czas mowy jednego z katolickich mów­
ców. Odezwały się na ławach prawi­
cy głosy, dlaczego minister nie w ystę­
puje przeciwko wolnomularstwu tak 
energicznie, jak przeciwko związkom 
katolickim. Na to odrzekł Floąuet z 
krzesła prezydyalnego, że także Pa­
pież Pius IX był wolnomularzem. W 
skutek tego cała prawica, hrabia de 
Mun z biskupem Freppel naczele, po­
wstała wołając: Floąuet jest oszczerca! 
kłamca! Oasagnac w ołał: Floąuet wy­
powiedział oszczercze kłam stwo! Wrza­
wa powstała tak silna, że Floąuet nie 
mógł już przyjść do głosu. Hr. de 
Mun groził pięścią Floąuetowi i już 
sądzono, że przyjdzie do walki na pię- 
ście. Po dłuższej przerwie, wrzawa u- 
spokoiła się nieco i Fallieres mógł 
skończyć m ow ę, poczem Cassagnac za­
wołał : Floąuet powinien z trybuny się 
wytłómaezyó! Floąuet odpowiedział z 
krzesła prezydyalnego podnosząc, że 
niepodobna wstrzymać się od uwag, 
jakie w  obec tych zajść na myśl przy­
chodzą. Cassagnac rozpoczyna dłuższą 
mowę oświadczając, że katolicyzm w y­
trzymał większe prześladowania niż 
obecne, a te przetrwa także. My zre­
sztą, zakończył, nie obawiamy się obe­
cnego rządu Carnota małego (Carnot 
le Petit).

Floąuet posłał po posiedzeniu Cas- 
sagnacowi sekundantów.

P a r y ż , 12 grudnia. Syndyk gieł­
dy wekslarskiej zakazał kulisi erom o- 
peracyj na rentę włoską. Wywołało to 
w kołach giełdowych wielkie porusze­
nie i spowodowało zastój interesów w  
ogólności.

P a ry ż , 12 grudnia. W Izbie de­
putowanych, interpelował deputowany 
Hubbart rząd, w sprawie zachowania 
się duchowieństwa i żądał rozłączenia 
Kościoła od państwa. Minister Fallie­
res odpowiedział, usprawiedliwiając po­
stawę biskupa z Bordeaux. (Gwałtowna 
wrzawa i spór pomiędzy prawicą a le­
wica,. Prezydent Floąuet wzywa biskupa 
Freppela do porządku). Minister oświad­
czył dalej, że jest przeciwnikiem rozłą­
czenia Kościoła od państwa i zapowie­
dział, iż wkrótce już przedłoży projekt 
ustawy o stowarzyszeniach religijnych, 
którego jednak nie należy uważać za 
wstęp do rozłączenia Kościoła od pań­
stwa. Jutro nastąpi ciąg dalszy roz­
prawy.

I oudyn, 12 grudnia Depesza 
urzędowa donosi, że pod Gilgit, w  Kasz­
mirze wybuchły rozruchy.

Telegrafowany kurs wiedeński.
W iedeń, 11 grudnia 1891 r. godz. 5 

minut 30. Akcye kredytowe 280T2, Auglo- 
austryackie —•— Akcye banku dla krajów 
koronnych 197'25, Akcye kolei Karola Ludwi­
ka —• —, Południowa — •—, Renta papiero­
wa 92-45, Galicyjskie listy zastawne 5-procen- 
towe 100 30, Galicyjskie obligacye indemniza- 
cyjne 5 pr. prc. —•—, Galicyjski bank rusty­
kalny — , Losy z roku 1883 —• —, Napo-
leondor —.—, Rubel papierowy — ■—, za 100 
marek 58 02. Usposobienie —.

W iedeń , 12 grudnia 1891 r., godz. 1 
minut 40. Akcye kredytowe 282'—, Alp. 
Tow. górnicze 65 •—, Węgierskie akcye kre­
dytowe 324-50, Akcye anglo - austryackie 
153'—, Akcye banku Union 221-75, Akcye 
kolei Karola Ludwika 205-—, Akcye kolei 
Północnej 281* —, Akcye kolei Południowej 
82-75, Losy tureckie 31-50, Akcye kolei pań­
stwowej 280 50, Akcye kolei Lwowsko-Czer- 
niowieckiej 241 ■—, Akcye kolei węgierskiej 
Północno-wschodniej 197-50, Wiedeńskie losy 
komunalne 153-50, Akcye tytoniowe 157-—, 
Galicyjskie obligacye indemnizacyjne 1C4 50, 
Akcye kolei Elbetal 22150, Akcye banku dla 
krajów koronnych 197-25, 4-prc. węgierska 
renta złota 104-90, Akcye banku związko­
wego 106-25, Rubel papierowy 1-14-50, W ę­
gierska renta papierowa 10115. Usposobienie 
silne.

W iedeń, 12 grudnia 1891, godzina 10, 
minut 35. Akcye kredytowe 282 —, Akcye kolei 
państwowej 280 —, Akcye tytoniowe 156*75, 
Anglo austryackie 153-—.Unionbank 221"50, Ko­
lej Karola Ludwika —-•—, Południowa 82-25, 
Renta papierowa —•—, 5-prc. galic. hipoteczne 
obligacye Banku na krajów koronnych —■—, 
listy zastawne —•—, galic. obligacye indemni­
zacyjne — , do —*—, 4Vj prc. listy zasta­
wne banku krajowego 98‘50. 47$-prc. pożycz­
ka krajowa z roku 1883 —-—, Napoleondor 
—•—, Rubel papierowy —■—, 4-prc. wę­
gierska renta złota 156-75 za 100 marek 58-02. 
Usposobienie silne.

T elegram y zbożowe z dnia 11 grudnia 
1891 r. Wi e d e ń :  okowita per 10.000 litr 
procent 23‘60 do 23-75 zł. B u d a p e s z t :  
Pszenica na wiosnę 21-31 do 21"33 zł. 
Be r l i n :  Pszenica (na paźdz.-listop.) 226 25 
,jc zł., żyto — •— do — zł., spiry
tus 51 "90 sł. P a r y ż :  mąka na miesiąc bieżący 
58-40 - - -  fr.

"Rpdalrtnr Adftlł) lTTftftłłOWl*flVł

Zaproszenie do przedpłaty.
Przedpłata na Gazetę Lwowską 

wynosi rocznie (od Igo stycznia do 
końca grudnia), w  miejscu 12 złr.

■ pocztą 16 z łr .; półrocznie (od Igo  
: stycznia do końca czerwca) w  miejscu 
; 6 złr., pocztą 8 z łr . ; ćwierćrocznie 
(od Igo stycznia do końca marca) 
w miejscu 8 złr., pocztą 4 złr. ; 
m iesięcznie (od 1 do końca każdego 
miesiąca) w miejscu 1 złr., pocztą  
1 złr . 35 et.

j Prenumeratorowie roczni lub pół­
roczni, (którzy p r e n u m e r u j ą  od 1 
stycznia do końca grudnia), otrzymują 
Przewodnik naukowy i literacki, doda - 
tek m iesięczny do Gazety Lwowikiej, 
b e z p ł a t n i e ;  ćwierćroczni zaś i 

i m iesięczni za dopłatą : pierwsi 75 ct., 
drudzy 80 ct. Przewodnik, prenume­
rowany osobno, kosztuje rocznie 4 
złr., półrocznie 2 złr., ćwierćrocznie 
1 złr.

W celu ustalenia nakładu pro­
simy o w czesne nadsyłanie prenume­
raty. ________

Jako dodatek do Gazety Lwowskiej wy­
chodzi pismo codzienne w języku ruskim 
p. t. „N arodna Czasopyś*.

Cena prenumeracyjna tego pisma, którą 
składać można w Administracyi Gazety Lwow­
skiej lub c. k. Starostwa- h, wynosi:

We Lwowie x : » , : l *  £ ct;
lia p i m c y i  kwartaluie 6o „

/ c. k. Starostwach . . . M,
lub agencyach przez miesięcz1119 2C „

nie wskazanych Numer pojedyńczy 1 „
rocznie . . 5 zł. 40 ct.

Na mun kwartalnie . 1  „ 75 „ 
z przesył^ nocztową: miesięcznie 45 „

.Numer pojedyńczy o „



N a d e sła n e .

Wszech nauk lekarskich 8144

dr. Ferdynand Obtułowicz
o. k. lekarz powiatowy, objął urzędowanie z dniem 

8  b. m. w c. k. Starostwie iwowskiem. 
Ordynuje od g. 3 —5 po poł., Lwów, ul. Wałowa 7 

I. piętro (dom W. Karola Bałłsbana)
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Od Ekspedyeyi.

Do dzisiejszego numeru dołącza się 
dla prenumeratorów zamiejscowych spis i 
cennik towa.ów magazynu „Au Louvrc‘‘ we 
Lwowie. ________

Pociągi kolejowe
według czasu t. zw. środkowoeuropejskiego 

od 1. października 1891.

Odchodzą ze Lwowa:
W kierunku do S t r y j a :

5.50 rano. Pociąg osobowy do Stryja, Chy- 
rowa, Nowego Sącza, Ławocznego, 
Munkaesa, Budapesztu, Stanisławowa i 
Husiatyna.

10.14 przed południem. Pociąg osobowy do 
Stryja, Chyrowa, Suchy i Stanisławo­
wa.

7.48 wieczór. Pociąg osobowy do Sr,ryja, 
Ławocznego, Munkaesa, Budapesztu, 
Chyrowa, Suchy, Stanisławowa i Hu­
siatyna.

W kierunku do O z e r n i o w i e c :
4.48 rano Pociąg osobowy do Stanisławo 

wa i Kołomyi.
8.40 przed południem. Pociąg pospieszny do 

Stanisławowa, Ozerniowiec, Jass, Bu 
karesztu i Husiatyna.

3.54 po południu. Pociąg osobowy do Sta­
nisławowa, Ozerniowiec, Jass i Buka­
resztu.

9.48 wieczór. Pociąg osobowy do Stanisła 
wowa, Ozerniowiec, Suczawy, llusia- 
tyna.

W kierunku do B e ł ż c a :
8.49 przed południem. Pociąg mięszany do 

Bełżca i Sokala.
5.40 wieczór. Pociąg mięszany do Rawy ru­

skiej ________

S Przychodzą do Lwowa:
Szlakiem od S t r y j a :

i 8.31 rano. Pociąg osobowy ze Suchy, Chyro- 
wa, Stanisławowa, Budapesztu, Mun- 
kacza, Ławocznego i Stryja.

3.10 po południu. Pociąg osobowy ze Su­
chy, Chyrowa, Husiatyna, Stanisławo 
wa i Stryja.

11.12 w nocy. Pociąg osobowy z Nowego 
Sącza, Chyrowa, Husiatyna, Stanisła­
wowa, Budapesztu. Munkaesa, Ławocz­
nego i Stryja.
Szlakiem od O z e r n i o w i e c :

6.17 rano. Pociąg osobowy z Suczawy, Ozer­
niowiec, Stanisławowa.

1.22 po południu. Pociąg osobowej z Buka 
resztu, Jass, Ozerniowiec, Stanisławo­
wa i Husiatyna.

7.23 wieczór. Pociąg pospieszny z Bukare­
sztu, Jass, Ozerniowiec, Stanisławowa 
i Husiatyna.

11.22 w nocy. Pociąg osobowy z Kołomyi, 
Stanisławowa i Husiatyna.

Szlakiem od B e ł ż c a :
7.50 rano. Pociąg mięszany z Rawy ruskiej, 
3.46 po południu. Pociąg mięszany ze Soka 

la i Bełżca;
Plakatów rozkładu jazdy na szlakach koleji pań 
stwowych w Galieyi nabyó można na każdej stacyi 
po cenie 6  centów. Książeczki w formaeie kieszon­
kowym po 5 et. za sztukę.

Gdy zegar czasu środkowoeuropejskiego wska­
zuje godzinę 1 2 , to
w Czernioweach 12.45, we Lwowie 12.35, 
w Podwołoczyskach 1244, w Budapeszcie 2.16, 
w Suezawie 12.44, we Wiedniu 12.06,

w Pradze 11.58 zegar wskazre._________

P o c ią g i k o le jo w e
(podług zegaru lwowskiego)

Przychodzą do L w o w a :
Z K r a k o w a ;  o godz. 8 min. 50 rano po 

ciąg osobowy; — o godz. 4 min. 3 p > 
południu pociąg pospieszny; — o goda- 
7 m. .15 wieczór pociąg m ięszany; 
o g. 9 m. 28 wieczór pociąg osobowy. 

Z P o d w o ł o e z y s k  na dworzec główny 
lwowski o godz. 3 min. 15 w nocy po­
ciąg mięszany; — o godz. 2 m. 20 po­
południu pociąg pospieszny; — o godz.
7 m. 30 wieczór pociąg osobowy. 

Z P o d w o ł o e z y s k  na dworzec Podzam­
cze o godz. 2 m. 38 w nocy pociąg 
mięszany; — o godz. 2 m. 8 po połu­
dniu pociąg pospieszny; — o godz. 7 
m. 1 wieczór pociąg osobowy,

Odchodzą ze Lw ow a:
D o K r a k o w a  o godz. 4 m. 20 rano po­

ciąg osobowy; -  o godz. 7 m. 20 rano 
pociąg osobowy; — o godz. 2 m. 28 
po południu pociąg pospieszny; — c g .
8 ni. ra, 30 wieczór pociąg osobowy. 

Do P o d w o ł o e z y s k  z głó wnego dworca o
godz. 9 ra. 50 przed południem pociąg 
osobowy — o godz. 4 m. 11 po po­
łudnia pociąg pospieszny — o godz.
10 ra. 35 w nocy pociąg mięszanv.

Do P o d w o ł o e z y s k  z dworca Podzam­
cze o godz, 10 m. 15 przed południem 
pociąg osobowy; -  o godz. 4 m 22 
po południu pociąg pospieszny; — o g
11 m. 5 w nocy pociąg mięszany.

Cennit lwowsfiej Izby handlowej i przemysłowej.
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Tow. kred. gaL dem. 4 pr.
lat

1. Akeye za sztukę.
Kel. g. Kar. Lud. po 200 zł. m. k. 
Kol. )wow.-ezer.-jas po 200 zł. wa. 
Banku hip. galie. po 200 zł. wa. 
Banku kred. gal. po 2 0 0  zł. wa.

2. L is t. zast. za 100 zł. 
Banku hipot. 5pr. wa. los w 40L  

5 pr. w. a. 
wylosowane z 1 0  pr. premią 

Banku hipot. 41/,pr. los. w 50 1. 
Banku kraj. 4 * /^ . wa. los w 511. 
Tow. kred galie. ziem. w 4pr. wa. 

1 . emis.
wa,

los. w 41‘/s 
41/* pr. wa. los. 52 1 
4 pr. wa. los. w 561.

3. L isty dłużne za 100 zł. 
Gal. zakł. kred. włoś. w likwidacji 

(daw 6  pr.) 3 pr. w. a. . .
. daw. 5 pr.) 2l/» Pr. w. a. . .

Ogól. roi. kred. Zakład dla G. i B. 
w likw. 6  pr. wa. los. w 15 lat.

4. Obligl za 100 zł. 
Indemniz. gal. 5 pr. m. k.
Galio, funduszu propin. 4 pr. wa. 
Baków. fund. propin. 5 pr. wa. 
Oblig. komunalne Banku krajo­

wego 5 pr. w. a.
Pożyczki kr. po 6 pr. wa.
Pojyezki kr. po 41/, pr. wa. . .

a a  » ^ a a •
i .  Losy miasta Krakowa .

,  a Stanisławowa
6. Monety.

Dukat eesarski . . . 
Napoleondoi . . . .  
Półimperyał . . . .
Rubel rossyjsbi srebrny 

-  ,  papierowy
10* raarek niemieckich

plac% 
walutą 

Ui. ct.

żądają j 
austr. j 
zir. ct j

303 50 
339 -  
314 —

2( 6 50 i 
242 
3)9 -  
216 -

100 30 101

107 40
as 4o 
98 40

108 1
99 10 
99 Id

96 50 97 20

95 10 
99 30 
94 60

95 8(i 
100
95 30

55 -  
53

57 -
66 -

50 — ------

104 30
93 -  

100 50

105 -  
92 70 

101 20

101 -
i 04 50 
97 50 
91 -

101 70

98 20 
91 7(

31 50 
27 —

23 50 
30 —

5 64 
9 30 
9 50 
1 21 
1 13 

57 65

5 64 
9 40

1 3) 
1 15

58 15

Kurs g iełdy  wiedeńskiej,
Dnia 10 grudnia 1891.

1 D ług państwu. płacą żądają
Jednolity dług państwa w banknot, 

maj-listopad . . . .  . . 92 1-5 92.35
luty-sierpień  .........................  92 05 92.25

Jednolity dług państwa w srebrze 
styezeń-lipiee . . . .  9 : .75 91.95
kwiecień-październik . . . .  92.— 92.20

Losy z rokti 1854 po 250 złr. m. k. 4 pr. 134.50 135 50
1860 po 500 złr. w. a. 5 pr. 137 — 137.50

„ 1860 bo 100 złr. 5 pr. . 147.-- 148 -
1864 po 100 złr. . . - 173.50 179.

„ „ 1864 po 50 złr. . . .  178- 179
Kenty Com. po 42 litr. austr. , . . — — 
Listy zast. domen, państw, po 120

zł. 5 pr......................................  145 50 146 50
Austr. renta zł. wolna od podat. 4 pr 108. — 108 ao
Kenta papierowa 5 pr. z r. 1881 101.95 102.15

2. Obligacje indem. 5 pr. (za zł. ni. k.)

Bukowiny . . . . .  104.— 105
Galieyi • . - - 104 50 105.10
ŃiŻBzej Austryi . . 109.50 110 .—
S iedm iogrodu .................... ....... — .-
Węgier za 1 0 0  zł. wa. 4 pr. 90.25 91.25

8. Akeye
Bank Anglo aust. 200 zł. emit. zł. i52.25 152 75
Inst. kred. dla handlu po 160 zł. 279 — 279.50
Niższo-austr. tow. esbomt. pc 500 zł. 610.— 620.-
Gal. banku hip. po 200 zł............314 — — .—
Gal. banku d. kan.iprz.a,zł.200 wpl.40pr. —.— — .—
Gal. zakł. kred ziem. a 200 zł. . . — ----- 
Bank dla krajów koronnych a 200 zł. 199. -  199.50 
Bank austro-węgierski a 600 zł. .  .  1007 — 1011 - 
Kol. Albrechta a. 200 zł. w srebrze . 89. -  .25
Aust. Tow. zugL par. don. po 500 zł, rak 307.— 309. — 
Kol. Cesarz. Elżbiety po 200 zł. mk. — — .—
Kol Rzeszów-Tsrn. (w. a.) a 200 zł . — — . -
Północna kolej po 1000 zł. m. k. 2788 — 2794. - 
Kol. Kar. Lud w. po 200 zł. m. k. . 204.50 205 50
T>*6 w.Osom. kol- 1- 200 zł. a «. 2 4 0  _  241 -

pł*-V fcąd»ją
Tow. kol. żel. państw, po 200 zł. w sr 279 75 280 75
Połud. kol. państw, po 200 zł. w. a. 83 25 83 75
f. kol. węg. gal. a 200 zł. w srebrze 198. — 199 —

4. L isty  zastaw ne losowane.
Ogólny-rolniezo kredytowy Zakład dla 

Galieyi i Bukowiny w 15 1. 6  pr. —.— —.
Powsz. austr. zak. kr. ziem. -i1/, pr.

w złocie w 50 i. ......................... B’0. -  100.30
„ „ _ premiowe 5,0 3 pr. 109.— 109.25

Gal. zak. kr. ziem. Krak. los. w 181. 6  pr. —. — —. —
n P » n SS ^  ^  h 1
„ .  „ „ „ w 36 1. 6  pr. 100 .- 100.50

Gal. Tow. kred. w. a. po 4 pr. . . — 97.—
S * * s po4pr.w411.wyl.—

n » » Po 41/* pr- w
52 latach zwrotne .........................  99 40 99.80

Banku kraj. 4Ł/i pr. wa. los. w 511/* 1. 98.50 99.— 
Obiigi komunalne Banku krajowego 

5 pr. w. a. I. emisyi . . . .  101. — —.—
Gal. banku hip. 5 pr. w 40 1. wyl. . 1 0 0 .5 0  J.01. —
Banku aust. węg. 4*/i pr. . . . .  101,50 102.—
Węg. Tow. ziem. akc. po 5 pr. . 100 20 101. --

„ Zakł. kr. ziem. po 5*/„ pr. . . —.— 104.—

5, Obligacje z prawem pierwszeństwa (za 100 zł,)
Kolej Albrechta a 300 zł. 5 pr. aw. 102.50 103 60 
Tow. kol. żel. Preszów-Tarnów (w, es.)

a 300 zł. 5 pr. w srebrze . . . .  —.— —.—
Kolej północna po 100 zł. em.1886 4° /0 99. - 100.—

„ - Jpo 100 zł. a 1887 .  9 9 .-  100. -
Kol. gal. Kar. Lud- emisya z r  1881

po 300 zł. 41/, pr...............................  93.80 100.40
detto (Jarosław-Sokal . . 94,25 94 75 

Kol. gal. Lwów-Ozern.~.T»s, esnisya a 300 
zł. 4 pr. w srebr-e z r. 1884 . . 82.75 33.50

x r- 1884 . . . 90.— 91 —
z r. 1886 —.— —
z r. 1872 , , .

Węg, gal. kol. a 200 al. 5 pr. w sr. 100 25 101.25

6. L o g y.
lustr. kr. dla ban. i pr. po 100 zł. wa. 186 50 187.50 
Clarego po 40 zł. m. k. . . . . .  51.75 52.75 
Tow. źegi. par. na Dunaju po 100 d a l .  1 2 1 .- -  123.— 
Rsgiowieha po TO zł. 55. k. , — — — —

Losy miasta Krakowa po 20 zł. w a.
Pożyczka miasta Lubiany po 20 zł.
Pożyczka miasta Budy po 40 .zł. w. a 
Palfiego po 40 zł. m. k. . .
Czerwon. krzyża aust. Tow. po 10 zł.

n n węg. „ po 5 zł.
Fundaey* szpitala Areyke. Rudolfa 

ęo 10 zł. w. a. . . .  .
Saima po 40 zł. m. k. . . . ,
St. Genois po 40 zł. m. k. . . .
Pożycz, in. Stanisławowa (po 20 zł, wa).
Pożycz. Tryestu po 100 zł. w. k. . .

„ 9 po 50 zł. w *
Waidsteina po 2 0  zł. m. k.
WindischgrStza po 20 zL ra. k.

7. Weksle <s» 3 fiieriące)
Augsburg na 100 w. p. n .     _
Berlin za 100 mark. w. p, ą.    _
Frankfurt za 100 mark* w. p. a. —
Hamburg za 100 scark. ►?. t  ___
Londyn za fi. zr.t. . 11790 1)8 35
rury7, 1.3,  lip.! fr . . 45 75.— 46.90.-

płacą 
22 50 
2 2 .—
51.50 
52 — 
16 70 
10 50

19.50 
61 69 
61.— 
27 50

128 50 
58 25 
35.75 
4 8 -

■adają 
23 50 
23 -  
02.50 
53 — 
17.10 
11.-
30 50 
62 60 
63 — 
39 50 

!2 9 .~  
61 25 
36 50

K u r *
Dukat cesarski men,

„ pełnej w.sfci . 
Korona . . . . .  
2 0 -frankówka . . , 
Roasyjski półimpsryał 
Talar związkowy 
Srebro . . . . . .

t h t
5.60. - 
5.59.-

5 .62 .- 
5 61 -

9 35 50 9 37 -

l lwowsSitd Izby handlowy i przemysłowej.
Tejegratowany kurs wiedeński,

zł, ct
Jednolity dłng państw* w banknotach

a B  a w *robm . — —
Renta w z ło c ie .................................
6 pr. austr. renta raaruawa — _
Akoye banku auetre-węgier. . . . — _

„ ,  kredytowego wiedcńłkkgo — —
L o n d y n ..................................................  _
N apo leondor........................................  — _
Dukat cesarski raca. . . _  _
1 0 0  marek nieraieckleb . . . .  — _

■ »  K i s m ł  A S T  I l t Ł  S a T  s e t  m  j . - ą  M W  M W

Licytacye.
L. 13744 (8068 2 - 3 )

C. k. Sąd powiatowy wDobromilu po­
daje do publicznej wiadomości, że w lymże 
sądzie odbędzie się przymusowa publiczna 
sprzedaż realności w Huwnikach j położonej 
wedle wyk. hip. 21 tejże gminy dłużnika 
Józefa Szczepanika własnej, na zaspokojenie 
pretensyi Leiby Ungera w kwocie 30 zł. z 
pu. dnia 12 stycznia 1892 i dnia 16 lutego 
1892 każdym razem o godz. 10 rano a to 
na pierwszym terminie tylko za lub wyżej 
ceny szacunkowej na drugim poniżej tako­
wej.

Wadyum wynosi 18 zł. 50 ct.
Resztę warunków licytacyjnych wyciąg 

tabularny i akt oszacowania można w tut. 
registraturze przejrzeć.

Wreszcie ustanawia sąd dla wierzycie­
li, którymby uchwała licytacyjna przed ter­
minem z jakiegokolwiekbądż powodu dorę­
czoną być nie mogła lub którzyby po wy­
daniu wyeiągu tabularnego tj. po dniu 8 
lipca 1891 do tabuli weszli kuratorem p. 
Józefa Mikułowskiego w Dobromilu.

C. k. Sąd powiatowy.
Dobromil, dnia 28 października 1891.

L. 13756 (8069 2—3)
C. k. Sąd powiatowy w Dobromilu po­

daje do publicznej wiadomości, że w tymże

Bądzie odbędzie się przymusowa publiczna 
sprzedaż realności w Posadzie rybotyckiej 
położonych wedle wyk. hip. 62 i 124 tejże 
gm. dłużnika Mendla Felstna własnych 
na zaspokojenie pretensyi Jakóba Ollera w 
kwocie 143 zł. 15 ct. aw. zpo. daia 12 
stycznia 1892 i 18 lutego 1892 zawsze o 
godz. 10 rano a to na pierwszym terminie tyl­
ko za lub wyżej ceny szacunkowej na dru 
gim zaś i poniżej takowej

Waoyum wynosi 120 zł. 30 ct. aw. 
Resztę warunków licytacyjnych wyciąg 

tabularny i akt oszacowania można w tut. 
registraturze przejrzeć.

Wreszcie ustanawia sąd dla wierzy­
cieli, którymby uchwała licytacyjna przed 
terminem z jakiegokolwiekbądż powodu do 
ręczoną być nie mogła lub którzyby po wy­
daniu wyciągu tabularnego tj. po dniu 5 
września 1891 do tabeli weszli kuratorem 
p. dr. Byka w Dobromilu i tychże wierzy­
cieli o rozpisaniu niniejszej licytaoyi i usta­
nowieniu dla nieb kur tora niniejszem za­
wiadamia.

C. k. Sąd powiatowy 
Dobromil, 28 października J891.

L. 8242 (7777 2 - 3 )
C. k. Sąd powiatowy w Kolbuszowej 

podaje do wiadomości, że celem zaspokoje­
nia wierzytelności Izraela Spirna w Tarno­
brzegu w kwocie 42 zł. 98 ct. wa. zpn. od­
będzie się w tym sądzie dnia 22 stycznia

1892 o godz. 10 rano egzekucyjna sprzedaż 
przez publiczną licytacyę 1|6 części real­
ności objętej wyk. hip. 1 187 ks, gr. gm. 
kat. Krzadka wedle poz. 1 a) karty własnoś­
ci do dłużnika Adama Goli należącej pod 
warunkami prawomocną tus. rezolucyą z dnia 
31 lipca 1889 1. 5425 objętymi.

Cena wywołania 72 zł. 60 ct.
Wadyum 8 zł.
Resztę warunków licytacyi, wyciąg 

hipt. i akt oszacowania przejzeć można w 
registraturze tego sądu.

Kolbuszowa, 10 października 1891.

L. 6978]  ̂ (8029 2 -  3)
C. k. Sąd powiatowy w Grzymałowie 

podaje do wiadomości, że w celu ściągnię­
cia 19 rat pożyozkowyeh po 16 zł. 25 ct. 
zpn. i resztującego kapitału 171 zł. 57 ct. 
na rzecz e. k. uprz. gal. Zakładu kredyt, 
włość, w likwidaeyi odbędzie się dnia 12 
stycznia 1892 i 15 lutego 1892 o godz. 10 
przed, południem w tut. sądzie egzekucyjna 
sprzedaż realności dłużnika Teodora Kamiń- 
skiego własnej w Grzymałowie położonej 
wyk. hip. 1. 642 ks. gr. dla ijgm. katastr. 
Grzymałów objętej.

Cena wywołania poniżej której realność 
ta na pierwszym terminie sprzedaną nie 
będzie, wynosi 450 zł.

Wadyum 45 zł.
Bliższe warunki przejrzeć można w tut. 

sądzie.

Dla wierzycieli hipot. nieznanych usta­
nowiony kurator Antoni Rogalski z Grzy- 
rnałowa.

Grzymałów, 27 października 1891.

; L. 6973 (S028 2—3)
C. k. Sąd powiatowy w Grzymałowie 

podaje do wiadomości, że w celu ściągnię­
cia prawnie wywalczonych trzech rac po 
12 zł. zpn. na rzecz c. k. uprz. gal Zauła- 
du kredyt, włość odbędzie się dnia 14 stycz­
nia 1892 i dnia 25 lutego 1892 o godz. 10 
przed południem w tut. sądzie egzekucyjna 
sprzedaż realności dłużników nielet. Dmy- 
tra, Stefana, Kseńki i Jana Zatońskich wła­
snej w Mazorówce położonej wyk. hip. 1. 
1473 ks. gr. dla gm. katastr. Mazurówka 
ad Grzymałów objętej.

Cena wywołania poniżej której real­
ność ta na pierwszym terminie sprzedaną 
nie będzie wynosi 400 zł.

Wadyum 40 zł
Bliższe warunki przejrzeć raożua w 

sądzie.
Dla wierzycieli hipot nieznany usta­

nowiony kurator Antoni Bernat z Mazo- 
rówki.

Grzymałów, 25 października 1891.



L. 8145 (8116 3 - 3 )
W  dniach 23 grudnia 1891 i 21 stycz­

nia 1892 o godzinie 10 rano przymusowo 
sprzedane będą 10/24 części realności pod 
N. 26 w Łańcucie położonej lwh. 479 ks. 
gr. gm. Łańcut objętej, Józefa i Beili Wol­
fów własnej, nazaspokojenie pretensyi Wła­
dysława Gduli w kwocie 300 zł. zpn.

Cena szacunkowa wynosi 1.333 zł. 
30 ct. aw.

Wadyum 134 zł.
Akt oszacowania, warunki licytacyjne 

i wyciąg hipoteczny można przeglądnąć w' 
registraturze.

Kuratorem niewiadomych wierzycieli 
jest p. dr. Szpunar, adwokat w Łań­
cucie.

C. k. Sąd powiatowy.
Łańcut, 12 listopada 1891.

L. 42897 (8145 3 - 3 )
C. k. Sąd krajowy we Lwowie ogłasza, 

że na prośbę Włodzimierza Szafrańskiego, 
jako cessyonaryusza Samuela Bernsteina i 
Beize z Bernsteinów Lowenherz, spadko­
bierców Mendla Bernsteina, celem przymu­
sowego ściągnięcia sumy 198 zł. ni. k. z 

odsetkami od 9 marca 1848 bieżącymi, 
kosztów 5 zł, 83 ct., 2 zł. 54 ct. i 8 zł. 
51 ct. aw od dłużnika Juliana Romanowi - 
cza przypadłej, odbędzie się egzekucyjna 
publiczna sprzedaż pretensyi w kwocie 
200 zł. m. k., zaintabulowanej w poz. 3 
karty C. wyk. hip. 1. 526 majętności Me- 
ryszczów ks. gr. c. k. Sądu obwodowego w 
Brzeżanach objętej, a należącej do dłużnika 
Juliana Bomanowicza, a raczej do nieobję­
tej jego masy pod następującymi warun­
kami :

1) Licytacya odbędzie się na dwóch 
terminaeh a to 12 stycznia 1892 i 9 lutego 
1892, każdym razem o godz. 10 przed po­
łudniem w tusądowej sali.

2) Cenę wywołania stanowi kwota 
200 zł. m. k. czyli 208 zł. aw.

3) Każdy chęć kupna mający winien 
przed rozpoczęciem aktu licytacyi złożyć 
wadyum w wysokości 10°/o ceny wywołania 
tj. kwotę 21 zł. 60 ct. bądźto gotówką, bądź 
w książeczce galic. kasy oszczędności lub w 
papieraeh publicznych, mających bezpieczeń­
stwo pupilarne.

4) Pretensya ta zostanie na pierwszym 
terminie licytacyjnym nie niżej, jakzakwu- 
tę 208 zł., na drugim zaś terminie zajaką- 
kolwiekbądź cenę najwięcej ofiarującemu 
sprzedaną.

O tem zawiadamiamy proszącego, nie­
objętą masę spadkową śp. Juliana Romano- 
wicza do rąk kuratora adwokata dra S tar­
czewskiego, dalej Samuela Bernsteina i Rei- 
zę z Bernsteinów Lowenherz, do rąk adw. 
dra Weissa, tudzież posiadających nadzastaw 
na pretensyi przedmiotem licytacyi będącej, 
mianowicie c. k. Prokuratoryę skarbu imie­
niem Wys. skarbu i niewiadomych z życia . 
i miejsca pobytu Fischla Jolles, Piotra An­
toniego Mochnackiego i Leizora Nechelesa, 
niemniej tych wszystkich, którymby uchwa­
ła niniejsza lub później wydać się mające 
z jakiegokolwiekbądź powodu doręczone być 
nie mogły, do rąk ustanowionego kuratora 
adw. Kulikowskiego z substytucyą adw. 
Bunda i przez edykta, a wreszcie Stanisła­
wa Kędzierskiego jako właściciela dóbr Me- 
ryszczów

We Lwowie, 21 listopada 1891.

L. 7497 (8115 3 - 3 ) ;
C. k. Sąd powiatowy w Kolbuszowej ; 

podaje do wiadomości, że celem zaspokoję- \ 
nia wierzytelności Józefa Buczka w kwocie 
300 zł. wa. zpn. odbędzie się w tym sądzie i  

dnia 22 grudnia 1891 i dnia 28 stycznia 
1892, każdym razem o godzinie 10 rano 
egzekucyjna sprzedaż przez publiczną licyta- 
cyę 3/4 części realności objętej wyk. hip. 
234 ks. gr. gm. kat. Kolbuszowa wedle poz. 
1 a. karty własności do dłużniczki Reizli 
Knoblowej należących.

Cena wywołania 525 zł.
Wadyum 52 zł. 50 ct.
Besztę warunków licytacyi, wyciąg hi­

poteczny i akt oszacowania przejrzeć można 
w registraturze tego Sądu.

C. k. Sąd powiatowy,
Kolbuszowa, 20 października 1891.

L. 5154 (8138 3—3)
C. k. Sąd powiatowy w Grybowie o- 

głasza, iż w dniach 22 grudnia 1891 i 25 
stycznia 1892 o godz. 10 z rana, odbędzie 
się w gmachu sądowym przymusowa sprze­
daż realności pod lk. 71 w Boguszy poło­
żonej lwh. 64 ks. gr. tejże gm. objętej dłu­
żnika Nikifora Sidoriaka własnej na rzecz 
grecko-katol. filialnej cerkwi w Boguszy pto 
14 zł. 96 ct. aw. zpn.

Cena wywołania 454 zł. aw.
Wadyum wynosi 46 zł. aw.
Wyciąg hipot., akt oszacowania i re­

sztę warunków przejrzeć można w registra­
turze sądowej. . ,

C. k. Sąd powiatowy.
Grybów, 31 października 1891.

Gazoia Lwowska” Nr. 284

L. 6755 (8112 3—2)
W tut. sądzie odbędzie się o godz. 

10 rano dnia 16 grudnia 1891 za lub po­
wyżej ceny szacunkowej, zaś dnia 20 stycz­
nia 1892 nawet poniżej takowej, licytacya 
realności wyk. hip. 1 280 gm. kat. Słowita 
spadkobierców śp. Mikołaja Muzyka własnej 
na rzecz Towarzystwa zaliczkowego w Gli­
nianach pto 93 zł. zpn.

Cena wywołania 430 zł.
Wadyum 43 zł.
Besztę warunków, akt oszacowania i 

wyciągi tabularny wolno przejrzeć w tus. 
registraturze.

Dla nieznanych z życia i miejsca po­
bytu i dla wierzycieli hipot. ustanowiono 
kuratorem p. Szymona Czestyńskiego.

Gliniany, 30 września 1891.

L. 5871 (8124 3—3)
W dniach 17 grudnia 1891 i 22 stycz­

nia 1892 każdym razem o godz. 10 rano 
odbędzie się celem ściągnięcia wierzytelnoś­
ci Anny Solpera w kwocie 150 zł. publicz­
na licytacya połowy realności pod Nk. 32 
w Straconce położonej wyk. hip. 1. 32 gm 
kat Straconka objętej masy leżącej Michała 
Nikła własnej.

Cenę wywołania stanowi kwota 860 zł.
Wadyum 87 zł.
Na pierwszym terminie realność ta 

tylko za lub wyżej ceny szacunkowej na 
drugim i poniżej takowej sprzedaną zostanie.

Resztę warunków przejrzeć można w 
tut. sądzie.

Kuratorem niewiadomych wierzycieli 
ustanowiony jest adwokat tutejszy dr. Reich.

C. k. Sąd powiatowy.
Biała, dnia 25 sierpnia 1891.

L. 2598 (8157 2 - 3 )
C. k. Sąd powiatowy w Rymanowie 

ogłasza, że celem wydobycia należącej się 
Towarzystwu zalicz, w Rymanowie u Szy­
mona i Salomei Frydrychów resztującej su­
my 50 zł. 72 et. wa. zpn. przedsięweźmie 
w tus. zabudowaniu w dniach 22 grudnia 
1891 i 22 stycznia 1892 każdym razem o 
godz. 10 przed południem publiczną przy­
musową sprzedaż realności pod lk. 362 lwh. 
295 ks. gr. dla gminy Rymanowa objętej 
dłużników własnej, że cenę wywołania sta­
nowi 700 zł. wa., wadyum 70 zł. że sprze­
daż na pierwszym terminie tylko za lub 
powyżej ceny wywołrnia zaś na drugim ter­
minie także niżej tejże nastąpi, że wreszcie 
Walentego Kruczkowskiego kuratorem ad 
actum dla niewiadomych wierzycieli zamia­
nowano.

Rymanów 26 października 1891.

L. 24179 (8148 2 - 3 )
Obwieszczenie.

Celem wydzierżawienia prawa poboru 
podatku konsumcyjnego od mięsa w okręgu 
dzierżawnym „Mszana dolna“ na lata 1892, 
1893 i 1894 bezwarunkowo lub też warun­
kowo tj. na rok 1892 z milczącem odno­
wieniem na dalsze dwa lata 1893 i 1894 
lub też tylko na jeden rok 1892 odbędzie 

: się w c. k. Dyrekcyi skarbu w Nowym 
Sączu na dniu 16 grudnia 1891 od godziny 
9 rano do 12 w południe publiczna licy­
tacya,

Cena wywołania w mowie bedącego 
przedmiotu wynosi roczną kwotę 2473 zł. 
75 ct. aw.

Pisemne oferty zaopatrzone być mają 
w wadyum 10 prc. ceny wywołania i mają 
być wnoszone do naczelnika c. k. powia­
towej Dyrekcyi skarbu w Nowym Sączu 
najpóźniej do 2 godziny popołudniu dnia 
poprzedzającego licytacyę tj. do 2 godziny 
popołudniu dnia 15 grudnia 1891.

C. k. powiatowa Dyrekcya Skarbu.
Nowy Sącz, dnia 5 grudnia 1891.

L 15052 (8038 1 - 3 )
C. k. Sąd powiatowy w Rohatynie po­

daje do publicznej wiadomości, że w tymże 
sądzie odbędzie się przymusowa publiczna 
sprzedaż realności we Fradze położonej, we­
dle wyk hip. 83 i 233 tejże gm. Fraga 
dłużników Hryńka i Anny Korołyszyn, Szu- 
lima i Iry Fenstera własnych, tudzież ciała 
hipot. objętego wyk. hip. 1. 25 ks. gł. gm. 
Podburzę Szulima Fenstera własnego na za­
spokojenie pretensyi Banku krajowego Kró­
lestwa Galicyi i Lodomeryi w kwocie 45 zł. 
56 et. a to: dnia 14stycznia 1892 i dnia 17 lu­
tego 1892 każdym razem o godz. 10 rano w bu­
dynku sąd. na ostatnim terminie i poniżej ceny 
szacunkowej 2075 zł. z której na realność objętą 
wyk. hip. 1. 83 ks. gł. gm. Fraga kwota 
1521 zł., na realność objętą wyk. hip. 1. 
233 ks, gł. gm. Fraga kwota 300 zł., a na 
realność objętą wyk. hip. 1, 25 ks. gł. gm. 
Podburzę kwota 254 zł. przypada. K^żda 
z tych posiadłości osobno sprzedaną zostanie. 

Wadyum wynosi 208 zł.
Resztę warunków licytacyjnych, wyciąg 

tabularny i akt oszacowania można w tut. 
registraturze przejrżeć.

Wreszcie ustanawia sąd dla wierzy­
cieli, którymby uchwała licytacyjna przed 
terminem z jakiegokolwiek bądź powodu

i dnia 13 grudnia 1891.

doręczoną być nie mogła lub którzyby 
po wydaniu wyciągu tabularnego to jest po 
dniu 10 czerwca 1891 do tabuli weszli ku­
ratorem p. Kazimierza Abgarowicza z Ro­
hatyna i tychże wierzycieli o rozpisaniu ni­
niejszej licytacyi i ustanowieniu dla nich 
kuratora niniejszem zawiadamia.

C. k. Sąd powiatowy.
Rohatyn, 24 listopada 1891.

L. 9002 (8156 1—3)
C. k. Sąd powiatowy w Nadwornej 

czyni wiadomo, że w sprawie Stanisławo­
wskiej kasy oszczędności przeciw Apolonii 
Chomiak pto 706 zł, 66 ct. aw. zpn. na 
dniu 12 stycznia 1892 i 18 lutego 1892 ka­
żdym razem o godz. 10 przed połud. odbę­
dzie się publiczna sprzedaż realności obję­
tej wyk. hip. 1394 w Pniówiu położonej.

Cena wywołania 1446 zł. aw.
Zakład 144 zł. 60 ct. aw.
Warunki licytacyjne można w tus. re­

gistraturze przeglądnąć.
C. k. Sąd powiatowy.

Nadworna, 22 września 1891.

L. 46947 (8163)
Obwieszczenie licytacyi.

C. k. powiatowa Dyrekcya skarbu w 
Krakowie podaje niniejszem do powszechnej, 
wiadomości, że drogą ponownej licytacyi 
wydzierżawia się pobór podatku konsumcyj­
nego od mięsa w okręgu dzierżawnym Pod­
górze, składającym się z miejscowości Bie- 
rzanów z Kaim i Gajem, Dębinki i Rybaki, 
Kurdwanów z Błoniem i Katrzynką, Piaski 
wielkie, Płaszów, Przewóz z Kasztelanką, 
Prokocim, Podgórze miasto ze stanowiskami, 
Rząka, Rybitwy, Wola duchacka, Zakrzówek 
i Kapelanka z których miejscowości Podgó­
rze miasto wcielone jest do II. klasy taryfy, 
zaś wszystkie inne miejscowości do III. kla­
sy taryfy na rok 1892 a warunkowo na rok 
1893 i 1894 lub bezwarunkowo na trzy lata 
t. j. od dnia 1. stycznia 1892 do końca 
grudnia 1894, pod następującemi warun­
kami:

1. Licytacya przedsięweźmie się dnia 
22. grudnia 1891 od godziny 9 rano do 1 po­
południu w c. k, powiatowej Dyrekcyi skar­
bu w Krakowie, a gdyby się sprawa w tym 
dniu nie skończyła, w dalszym czasie, który 
się później oznaczy i przy licytacyi do wia­
domości poda.

2. Cenę wywołania co do podatku 
konsumcyjnego od mięsa stanowi roczna 
kwota 29515 złr., wadyum wynosi zaś kwo­
tę 29525 złr.

3. Do wydzierżawy przypuszcza się 
każdego obywatela państwa, przeciw które­
mu nie zachodzą żadne prawne przeszkody. 
Administracya skarbowa może także nieau- 
stryackiego obywatela państwa, przeciw któ­
remu niezachodzi żadna prawna przeszkoda, 
dopuścić do dzierżawy, jeżeli go co do peł­
nienia obowiązków dzierżawnych za zupełnie 
godnego zaufania uważa.

W każdym razie wyklucza się — tak 
od objęcia, jako też od dalszego prowadze­
nia takiej dzierżawy — ugodołomych dzier­
żawców podatku konsumcyjnego, tudzież 
wszystkich, którzy za zbrodnię karani byli.

Osoby, które skazane zostały za wy­
stępek popełniony z chęci zysku lub za ta­
kież przekroczenie, albo które w skutek u- 
stawy karnej na przestępswa dochodowe 
znajdowały się w śledztwie o przemytnic­
two lub ciężkie przekroczenie dochodowe i 
ukarane zostały, albo względem których u- 
chylono postępowanie karne z braku pra­
wnych dowodów, wykluczone są od ubiega­
nia się o dzierżawę przez lat sześć, począ­
wszy od chwili popełnionego przestępstwa 
a gdyby ta nie była wiadomą, od chwili 
odkrycia tegoż.

Osobistą zdolność do zawierania kon­
traktu dzierżawy w ogólności ma wykazać 
mający chęć dzierżawienia przed lozpoczę- 
ciem dzierżawy na żądanie władzy skarbo­
wej wierzetelnemi dokumentami.

4. Kto chce brać udział w licytacyi, 
ma przed rozpoczęciem licytacyi złożyć jako 
wadyum kwotę równającą się dziesiątej czę­
ści ceny wywołania w gotówce lub w tu- 
tejszo-państwowych obligacyach, lub też w 
innych efektach wartościowych, które na 
mocy szczegółowych praw lub postanowień 
przez administracyę skarbową jako kaucya 
przyjmowane być mogą.

Wadyum to może być także złożone 
przez ustanowienie hipoteki mającej bez­
pieczeństwo pupilarne; należy w tym celu 
przedłożyć zaopatrzony potwierdzeniem u- 
skutecznionej intabulacyi dokument ustano­
wienia hypoteki, najnowszy wyciąg z ksiąg 
gruntowych i wierzytelny odpis protokołu 
z przedsięwziętego najwięcej na trzy lata 
przed dniem licytacyi sądowego oszacowa­
nia realności hypotecznej.

Wartość obligacyj lub efektów warto 
ściowych oblicza się podług znanego w cza­
sie złożenia ostatniego kursu giełdowego, 
jednak nigdy niżej wartości imiennej.

Papiery podlegające losowaniu muszą

być opatrzone wiarogodnem potwierdzeniem 
że nie zostały jeszcze wylosowane. Komisya 
licytacyjna orzeka, czy wadyum może być 
przyjęte, a przeciw temu orzeezeniu nie 
jest dopuszczalny żaden zarzut.

Fo ukończeniu licytycyi zatrzymuje się 
tylko złożone przez najwięcej ofiarującego 
wadyum jako kaueyą tymczasową, reszcie 
licytantów zaś zwraca się złożone przez nich 
kwoty w gotówce lub efekta wartościowe, 
względnie dokumenta dotyczące kaucyi hy­
potecznej, i administracya skarbowa udzieli 
w danym razie pozwolenia do wykreślenia 
prawa zastawu z ksiąg publicznych, Wpis i 
wykreślenia z ksiąg publicznych mają licy­
tanci własnym kosztem uskutecznić.

5. Przyjmuje się także nadaże pi­
semne.

Takie nadaże (które obecnie stęplowi 
na 50 ct. od arkusza podpadają; muszą je­
dnak być zaopatrzone w wadyum, muszą 
wyrażać ofiarowaną kwotę czynszu dzierża­
wnego tak liczbami jakoteż słowami, i nie 
mogą zawierać żadnego zastrzeżenia, któreby 
z postanowieniami niniejszego ogłoszenia i 
z innemi warunkami dzierżawnemi nie by­
ło zgodne.

Pisemne te oferty mają być ułożone 
podług następującego formularza.

„Ja podpisany ofiiaruję za pobór po­
datku konsumcyjnego od 
na czas od do 18
roczny czynsz dzierżawny w kwocie zł.
ct., mówię:

zł. ct.
i oświadczam, że warunki licytacyjne i dzie­
rżawne, którym się bezwarunkowo poddąję 
dokładnie mi są znane, i że za niniejszą 
nadaż ręczę przylegającem wadyum dziesię- 
cio-procentowem w kwocie zł. ct.

Dan w dnia 189“
Podpis, stan i mieszkanie oferenta.
Pisemne te oferty należy wnosić opie­

czętowane przed licytacyą do rąk Naczelni­
ka c. k. powiatowej Dyrekcyi skarbu w Kra- 
kowii do godz. 2 po południu dnia poprze­
dzającego dzień licytacyi a skoro ustna li­
cytacya się ukończy, zostaną takowe otwarte 

, i ogłoszone.
Skoro się otwieranie pisemnych ofert

— przy czem oferenci mogą być obecnymi
— rozpocznie, nie będą żadne późniejsze 
pisemne lub ustne nadaże więcej przyj­
mowane.

Pisemne oferty nie bądą już z rozpo­
częciem ustnej licytacyi więcej dopuszczone.

Opiewa ustna i pisemna nadaż na ró­
wną kwotę, natenczas daje się pierwszeń­
stwo ustnej nadaży; przy równych pisemnych 
nadażach rozstrzyga losowanie, które zaraz 
na miejscu po wyborze komisy i licytacyjnej 
zostanie przedsięwzięte.

6. Kto nie dla siebie, lecz w imieniu 
drugiego licytuje, musi się sądownie lub 
notaryalnie legalizowanem szczegółowem 
pełnomocnictwem przed komisyą licytacyjną 
wykazać i jej takowe doręczyć.

7. Jeżeli więcej osób w spółce licytuje 
natedy ręczą one do niepodzielnej rę­
ki, to jest wszyscy za jednego a jeden za 
wszystkich, za wypełnienie przyjętych zo- 
bowiądań kontraktowych.

Jeżeli pisemną ofertę wnosi wspólnie 
więcej osób, to musi takowa zawierać wy­
raźne oświadczenie, że oferenci przyjmują 
na siebie solidarną rękojmię za dokładne 
wypełnienie warunków dzierżawnych. Także 
mają oni wymienić upoważnionego do za­
stępowania ich w każdym względzie w obec 
wysokiego skarbu oraz jego zastępcę.

Oraz mają wymienić tę osobę, która 
do zastępstwa psółki w obec władzy skar­
bowej w każdym kierunku będzie uprawnio­
ną, tudzież podać zastępcę tej osoby.

8. Licytacyy odbywa się z zastrzeże- 
żeniem potwierdzenia i akt licytacyi obowią­
zującym jest dla najwięcej ofiarującego przez 
jego nadaż, dla c. k. administracyi skarbo­
wej zaś dopiero od doręczenia potwierdzenia.

9. Nabywca zostaje wprowadzony w 
dzierżawę przez e. k. władzę skarbową z 
rozpoczęciem peryodu dzierżawnego.

Tenże ma na zabezpieczenie swego 
czynszu dzierżawnego najpóźniej w ośm dni 
po doręczeniu potwierdzenia licytacyi dzier­
żawy, złożyć kaueyą równą czwartej części 
umówionego na jeden rok czynszu dzierża­
wnego w jeden ze wskazanych w ustępie 
czwartym sposobów, przyczem złożona przy 
licytacyi jako wadyum kwota wliczona, wzglę­
dnie (jeżeli kaucya dzierżawna przez usta­
nowienie hipotehi złożoną została) zwróconą 
zostanie.

10. Czynsz dzierżawny ma dzierżawca 
w równych miesięcznych ratach z dołu w 
dniu ostatnim każdego miesiąca, a jeżeli w 
ten dzień przypada niedziela lub święto, w 
poprzedzającym dniu zwykłym we wskaza­
nej mu kasie uiszczać

Inne warunki licytacyjne mogą być w 
c. k. powiatowej Dyrekcyi skarbu w

tudzież w komisaryacie 
(nadzorze) straży skarbowej w zwykłych 
godzinach urzędowych przed licytacyą przej­
rzane i zostaną przy licytacyi mającym chęć 
dzierżawienia odczytane. Kwity kasowe opie-



wające ua kaucye lub wadya dzierżawne po­
datku konsumcyjnego jeszcze nie ukończo­
nych jako wadyum przy licytacyi przzu 
mowane nie będą.

Z c. k. powiatowej Dyrekcyi skarbu 
Kraków, dnia 7 grudnia 1891.

Rozmaite obwieszczenia.
L. 2008 _ (8164)

Obwieszczenie
Prezydyum c. k. krajowej Dyrekcyi 
skarbu z dnia 9 grudnia 1891 1. 
2008[pr. dotyczące utworzenia c. k. 
urzędów podatkowych oraz i depozy­
tów sądowych w miejscowościach: 
Busk, Biecz, Bukowsko, Chodorów, 
Dobczyce, Frysztak, Gliniany, Grzy­
małów, Lubaczów, Potok złoty, Bado- 

myśl, Rozwadów i Tłuste.

Na mocy Najwyższego postanowienia 
z dnia 28 lipca 1890 został utworzony no­
wy urząd podatkowy oraz i sądowy urząd 
depozytowy w Busku; zaś na mocy Najwyż­
szego postanowienia z dnia 27 sierpnia 1891 
zostały utworzone,, nowe urzędy podatkowe 
oraz i sądowe urzędy depozytowe w miej ­
scowościach: Biecz, Bukowsko, Chodorów, 
Dobczyce, Frysztak, Gliniany, Grzymałów, 
Lubaczów, Potok złoty, Radomyśl, Rozwa­
dów i Tłuste.

Nowe urzędy mają rozpocząó swoję 
czynnośó z dniem 15 grudnia, 189i roku.

Każdy z wymienionych nowych urzę­
dów pobatkowych ma oprócz spraw należą­
cych do niego jako urzędu podatkowego, za­
wiadywać depozytami sądowymi c. k. 
sądu powiatowego znajdującego się w jego 
siedzibie, względnie spełniać także czynnoś­
ci wspólnych kas sierocych w całym swoim 
okręgu urzędowym.

Z powodu utworzenia wyżej wspo­
mnianych nowych urzędów podatkowych, 
wyłącza się z dniem 15 grudnia 1891.

1) gminy położone w powiecie sądo­
wym Busk mianowicie: Adamy, Banunin, 
Budki nieznanowskie, Busk, Chreniów. Cza- 
nyż, Dziedziłów, Grabowa, Humniska, Huta 
połoniecka, Jabłonówka, Kędzierzawce, Ko­
złów, Kupcze, Lanczówka, Lisko, Maziarnia 
wawrzkowa, Milatyn nowy i stary, Niesłu- 
chów, Nieznanów, Nowesiółki, Ostrów,j Po- 
burzany, Połoniczna, Rakobuty, Rzepniów, 
Sokole, Ubinie, Wierzblany, Wola derewlań- 
ska, Źwiatyn z okręgu urzędu podatkowego 
w Kamionce strumiłowej' i przydziela się 
te gminy do urzędu podatkowego w Busku.

2) gminy położone w powiecie sądo­
wym Biecz mianowicie:, Biecz miasto, przed­
mieście i Bełna z Załawiem, Binarowa, 
Głęboka, Grudna kępska, Klęczany, Kotków- 
ka, Korczyna, Kwiatonowice, Libusza, Mosz- 
czanica, Olszyna, Pogorzyna, Racławice, Ro- 
senbark z Bugajem, Rzepiennik biskupi, 
mareiszewski, Rzepiennik strzyżowski, Rze­
piennik suchy, Sietnica, Strzeszyn, Turza, 
Wojłowa, Zagórzany, z okręgu urzędu po­
datkowego w Gorlicach i przydziela się te 
gminy do urzędu podatkowego w Bieczu.

3) gminy położone w powiecie sądo­
wym Bukowsko mianowicie: Bełchówka, Bu­
kowsko, Czystohorb, Darów, Lołżyce, Du 
szatyn, Jasiel, Jawornik, Kamienne, Karli­
ków, Komańcza, Kulaszne, Mików, Mokre, 
Morochów, Moszczaniec, Nadolany z Wy­
gnanką, Niebieszczany, Nowotaniec z Nago 
rzanami, Osławiec, Płonna. Puławy z Wer- 
nejówką, Przybyszów, Prełuki, Radoszyce, 
Ratnawica, Rzepedź, Surowiea, Szczawne, 
Tokarnia, Turzańsk, Wisłok wielki, Wola sę­
kowa z Wolą jaworową, Wola piotrowa, 
Wolica, Wysoczany z Kożusznem, Zawadka 
morockowska, Zboiska, z okręgu urzędu po­
datkowego w Sanoku i przydziela się te 
gminy do urzędu podatkowego w Bukow- 
sku.

4) gminy położone w powiecie sądo­
wym Chodorów mianowicie: Borodczyce, 
Bortniki, Borynicze, Brzozdowce, Bukowina, 
Chodorów miasto, Czartorya, Czeremehów, 
Demidów, Dobrowlany, Drohowycze, Duliby, 
Hołdowice, Horodyszcze królewskie, Horo- 
dyszcze cetnarskie, Hranki i Kuty, Hrusia- 
tycze, Juszkowce, Kniesioło, Laszki górne i 
dolne, Leszczyn, Łuczany, Mołodyńce, N o­
wosielce, Oryszkowce, Ostrów, Otyniowce, 
Podliski, Podniestrzany, Ruda, StańkowTce, 
Strzeliska nowe miasto, Strzeliska stara wieś, 
Suchrów, Turzanowce, Wierzbica, Zagorecz- 
ko, Zalesie, Żyrawa, z okręgu urzędu podat­
kowego w Bóbrce i przydziela się te gminy 
do urzędu podatkowego w Chodorowie.

5) gminy położone w powiecie sądo­
wym Dobczyce mianowicie: Bilczyce, _ Bo- 
janczyce, Brzezowa z przysiółkiem Zuk i 
Targoszyna, Czasław z Bukownikiem, Dąbie, 
Dobczyce, Dziekanowice, Falkowice, Gdów 
z Grzybową, Glichów, Gruszów z Wieżą, 
Kawec, Kędzieżynka, Komorniki, Kornatka 
z Burtelką, Krzesławice z Kresowicami.

Krzyworzeka, Kunice część I, Kuniea część 
II, Liplas, Lipnik, Mierzeń z Kwapinką, 
Niezdów, Niżowa, Nowa wieś, Podolany, 
Poznachowice dolne, Pornachowice 'górne, 
Raciechowice z Sosnowem, Sawa, Sieraków, 
Skrzynka, Stadniki, Strzyżowa, Węgłówka, 
Wierzbanowa z Kobielnikiem, Winiary z 
przysiółkami Hańsko i Rudnik, Wiśniowa, 
Zagórzany, Zalesiany, Zegartowice z Bigo- 
szówką, Zerosławice, Zręczyee z Wolą zrę- 
ezycką z okręgu urzędu podatkowego w 
Wieliczce i przydziela się te gminy do u- 
rzędu pooatkowego w Dobczycach.

6) gnainyi położone w powiecie Rądo- 
wym, Frysztak, mianowicie: Cieszyna, Fry­
sztak, Glinik górny, Glinik średni, Gogołów 
z Hutą gogołowską część I. i II. Jaszczu­
rowa, Jazowa, Kalembina, Kobyle, Kożu­
chów, Kozłówek, Lubla, Łączki, Łęki, Nie- 
wodna, Oparówka, Przybówka, Pstrągówka, 
Różanka, Stępina z Ohytrówką, Szufranowa, 
Tutkowice, Twierdza, Widacz, Wiśniowa, 
Wojaszówka, Wola pietrusza, Wysoka, Za­
wadka, z okręgu urzędu podatkowego w Ja ­
śle i przydziela się te gminy do urzędu po­
datkowego we Frysztaku.

7) gminy położone w powiecie sądo­
wym Gliniany mianowice: Dworzyska, Gli­
niany, Hanaczów, Hanaczówka, Jaktorów, 
Krzywice, Kurowice z Alfredówką, Laszki 
królewskie, Lipowce z Majdanem iipowie- 
ckim, Łacbodów z Siworogami, Łonie, Pe- 
czenia, Podhajczyki z Unterwaldem Poho- 
rylce, Poluebów wielki, Połonice z Bogda- 
nówką, Pełtew, Przegnojów, Rozwożany, 
Słowita, Sołowa, Słanimirz, Turkocin, Wyż- 
niany, Zadwórze, Zamoście, Zeniów, z okrę­
gu urzędu podatkowego w Przemyślanach i 
przydziela się te gminy do urzędu podatko­
wego w Glinianach.

8} gminy położone w powiecie sądo­
wym Grzymałów, mianowicie: Borki małe,
Bucyki, Grzymałów z przysiółkami Eleono- 
rówka, Mazurówka i Podlesie, Hlibów z Ta- 
rasówką, Kałacharówka z przysiółkami Krę- 
ciłów i Wychwatyńce, Kokoszyńc , Kozina 
z Biłką, Krasne, Leżanówka z Bilitówką, 
Łuka mała, Nowosiółka Grzymałowska, 0- 
kno, Ostapie, Pajówka, Poznanka hetmań­
ska, Rasztowce i Dubkowce| ze Ściankami, 
Sadzawki, Sorocko z przysiółkami Mytnica 
i Józefówka, Soroka, Tłuste z przysiółkami 
Przekalec, Kąt i Sławki, Wolica, Zarubińee, 
Zielona z okręgu urzędu podatkowego w 
Skalacie i przydziela się te gminy do urzę­
du podatkowego w Grzymałowie

9) gminy położone w powiecie sądo­
wym Lubaczów mianowicie: Bachory, Ba- 
sznia dolna i górna z przysiółkami Borowa 
góra, Czerwinki, Dąbrowa, Malec, Sołotwi- 
na i Bihale, Borchów, Cewków, Citynia 
bołodowska, Dachnów, Dąbrowa z przysiół­
kami Kornagi i Szutki, Dzików nowy i sta­
ry z przysiółkami Grządki i Lebiedzie, Hu­
ta krzyształowa, Ignasze, Kobylnica ruska z 
przrzysiołkami Feldbac-h, Kamienisko i Ro- 
tyska, Kobylnica wołoska z przysiółkami 
Hryckowe, Podłosie i Szczeble, Krowica ho 
łodowska z przysiółkami Brozie, Mielniki, 
(kopy, Podolozaka, Zeliski i Załęgi, Krowi- 
ea lasowa, Krowica sama, Lichacze, Lipo­
wiec z Lindenau, Lisiejamy z przysiółkami 
Misztale, Niwki i Ostrowiec, Lubaczów z 
przysiółkami Bałaje, Hureze i Mokrzyca, 
Łukawiec, Majdan, Miłków, Młodów z przy­
siółkami Antoniki, Burgau, Obirki i Połypy, 
Oleszyce miąsto z Futorami, Oleszyce stare 
z przysiółkami Uszkowce, Wola oleszycką i 
Zabiała, Onyszki, Opaka z Felsendorfem, 
Reichau, Sieniawka z przysiołkąmi Hryniw- 
skie, Onyszczaki, Stelmachy i Sucholisy, 
Staresioło z przysiółkami Bachory. Czeter- 
boki, Lipina, Szczebiwilki i Zalesie, Sucho­
wola część I z przysiółkami Hąmarnia, I- 
hnate, Kozaki, Soliły i Zakopcę, Suchowolą 
część II., Szczutków z przysiółkami Mielni­
ki, Ruda szczutkowska i Sysaki, Walka za- 
pałowska, Załuze, Zapałów z przysiółkami 
Buczyną i Polanka zapałowska, z okręgu 
urzędu podatkowego w Cieszanowie i przy­
dziela się te gminy do urzędu podatkowego 
w Lubaczowie.

10) gminy położone w powiecie sądo 
wvm Potok złoty mianowicie: Hubin Kościel- 
niki, Kośmierzyn, Koropiec z przysiółkiem 
Przewoziect 'Łeszczańce, Nowosiółka koro- 
pieeka, Ostra, Porębowa, Rusiłów, Potok 
złoty. Ścianka, Skomorochy, Snowidów, So­
kołów, Sokulec, Woziłów, Zubrzec, Zalesie 
koropieckie, z okręgu urzędu podatkowego 
w Buczaczu i przydziela się te gminy do u- 
rzędu podatkowego w Potoku złotym.

11) gminy położone w powiecie sądo­
wym Radomyśl mianowicie: Breń Osuchow­
ski, Czermin, Dąbrówka, Dulcza mała, Dul- 
cza wielka, Gliny wielkie, Górki, Grzybów, 
Jamy część I., Jamy część II.. Izbiska, Ja­
nowiec, Kawęczyn, Kiełków z przysiółkiem 
Zaborcze, Książnice, Łączki brzeskie, Łysa- 
ków, Łysakówek, Otałęż, Partynia z Chabo - 
wicami, Piątkowice vel Piątkowiec, Pień, 
Podbórze, Podlesie, Podlesiany, Podole, 
Przecław z przysiółkiem Błonie, Radomyśl, 
Ruda, Rydzów, Surowa, Szafranów, Trzcia­
na, Wadowice, dolne, Wadowice górne, Wa­
dowska wola, Wampierzów, Wola mielęcka,

Wola otałązka, Wulka duleeka, Wyłów i 
Kądziołki, Żarówka, Zdziarzec, Zgórsko, 
Ziempniów z okręgu urzędu podatkowego 
w Mieleu i przydziela się te gminy do u- 
rzędu podatkowego w Radomyślu.

12) gminy położone w powiecie sądowym 
Rozwadów, mianowicie: Brondowica, Brzoza, 
Charzewice z przysiółkiem Księże kolano, 
Chwałowice, Dąbrowa wrzawska z przysiół­
kiem Goczałkowice, Dąbrowa rzeezycka ad 
Kępa, Jamnice, Jastkowice z przysiółkami 
Kuziory. Paleń vel Palenie, Ruda jąstkow- 
s’:a i Szwedy, Kotowa wola vel Wola ko- 
towa, Łapiszów, Majdąn zbydniowski, Mo ty­
cze poduchowne (eipirituale), motycze szla­
checkie (nobile), Musików, Orzechów, 
Pilchów, Pniów, Radomyśl, Rozwadów z 
parcelami 428 i 429, Rzeczyca długa, Rze­
czyce okrągła, Sadowię, Skowierzyn, Turbia, 
Witkowie . Wola rzeezycka, Wrzawy, Ża­
bno, Zaleśifrpniowa .ie, Zaleszany, Zbydniów, 
z okręgu urzędu podatkowego w Tarnobrze­
gu i przydziela się te gminy do urzędu po­
datkowego w Rozwadowie.

13) gminy położone w powiecie sądo­
wym Tłuste mianowicie: Anielówka, Bere- 
miany i Starą, Burakówka, Capowce, Chąr- 
rtanowee, Chmielowa, Cuerwonogród, Dro- 
kiczówka, Hiukowce i Berestak, Hołowczyń- 
ce, Karolówka, Koszyłowce, Latacz, Lisow- 
ce, Miłowce, Nagórzanyn,Nyrków z przysiół­
kiem Słone, Popowce, ..Rożanówka, Sadk 
Słobudką, Swierzkowce, Szutromińce, Szypo- 
wce, Tłuste miasto, Tłuste wieś, Teklówka, 
Torskie, Uścieczko miasto, Worwolińce z 
okręgu urzędu podatkowego w Zaleszczy­
kach i przydziela się te gminy do urzędu 
podatkowego w Tłustem.

W skutek reskryptu wzsokiego c k. 
Ministerstwa skarbu z dnia 6 grudnia 1891
1. 43862 podaje się niniejsze obwieszczenie 
do powszechnej wiadomości.

Lwów- dnia 9 grudnia 1891.
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np{3HATK>MTv. IV K Kpd6R0H ĄHpCKI^IH CKdpEtS

3 7 % a h a  9 rp8A HA u .  2008. b o a h o -

CAMfCA fl,0 O^TKOpfHA IV K OypAAOEk 110- 
AUTKOKbJJp* 3dp0BH0 H Aff103HTpBk C8A$" 
R kl)^  Bk M^CTUtBCCTAYTk : EtSCKk, EdlHk, 
ESkobcko, K oaop ^ kts, ĄouMH4'k, <I>pki-
L U T d K k ,  F d H H A H k J ,  F p H A d d A O K k ,  t l l O E d S O B k ,

r io T O K k  3 0 A 0 Tk lH  PdAOAlklCAk, Po3RdAÓR’k 

H T o B C T f

R k A*klCAk NdHEklCUlOrO nOCTdHORAt- 
HA 3k  AHA 28 AHnHA 1890 30CTdRk 
TBOptHWH HOEKIH OypAA^k 110 AUTBOKKIH, 
3apÓBHO h cSaobuh oypAA^ Ae|1^3HT«RWH 
K'k GSCKU; BÓAri’AKK B’h. MklCAk ILlhUklC-
luoro flOCTANOBAfHA 3Ti 27 CtpnHA 1891 
30CTAAH OlfTBOpiuń HOBll OypAAkl HOAAT- 
KOKII, 3Ap0KH0 H c 8 A ® k A  OYpAĄkl Af'^33- 
TOB() B’k <V\rfecTUfKOCTA)("h : K !vMk, K̂ ICOB-
CKO, X0A'?P0Krk, AoKHHlGb ®pklllJTAK'h, 
PAHHAHkl, rpH/MAAÓKk, /llOKAUOGTi, Ho 
TOICk 30AOTklH, PdAO/MklCAk, PoSBAAOBTi 
H ToBCTf

H o e A  O y p A A E l  A A A l O T k  p 0 3 n O M A T H

CKOIO A ^ A b H O C T k S ^  ANf/M'kl5 Tp^AHA 1891
Ko?KAkiH 3'k BklMdiHrHklY k NOSklJ^ 

OYP^A^kk nOAdTKORkiyTk Mdii KpCAłk 
cnpark upimaAfiKHki^Ty ąo Hero, iuko oy- 
PAA^ nOAATKOROrO, 3AK'kASKdTH Afn03H- 
TAAAH cSAOKHMH B nOR^TOROPO,
3HA)f0AAH0r0 CA B”k /HijCTUH 6T0 npOK8- 
RAHA, K3TAAAHO CHOBHATH TAKOJKk MHHHO- 
CTH RCflSAhHkiyk K4CTk CHpOTklHkCKHJfTi BTi 
H'kAOM'k CROHA\'k 0Kp83'k OypAAOROM'k.

3 k  npHMHHk! OYTKOpeHA RklCUJC 3r<\ 
AAHklY^k HOKklX"K oypAA^K'k HOAATKOKklp«,
BkiASnae ca  3 ' k  AHfÂ rk 15 rp#AHA !8(M
poK8.

1) PpOMAAkl nOAOJKenń B'k nOBdiTi’. 
c8A0K®/V' ,fc KfcSCKTs H/V\IHHO : H a A / M B I ,  K a h 8 " 

HHIPk, B S a K H  He3HAH0BCK(l, BScKk, Xpe- 
HÓKTs, MAHH/Kk, ĄllAHAORTi, TpaKOBA F8- 
A1HHCKA, r«TA nOAOHHUHA, M b A O H O R K A ,  KeH' 
ATkpARU’k, K o 3 a 6 r T i ,  KSme, ZiAHudiRKA, 
A h C K O ,  AVa3ApH.fi BARJKKORd, A!lHAATklH'k 
HOBklH H CTdpklll, NeCA8YOK'k, He3HdH0B'k, 
NoKOcdldKH, OcTpÓS'k, ilOB^żKdHkl, IlOAO- 
HHHHd, PdKCKSTkl, P-kriHFirk, G 0KOA6, 
BHH6, RepKAAHhl, HoAA AfP*̂ KAAHkCKd, /KS- 
p,vs’kiH'k 3'k OKp8r8 oypAA^ no a a k o r o t o  

BT% KdMdlHUh G t p S / H H A O R O H  h  tipiiA’kAA6 
ca  r ń  rpcAłdAw ao oypAAS noAATKOKoro 
B*k K 8 c k 8 .

2) FpoMdAKi noAo^enń b'k noE'kTk 
c8A0K^MrK h a i w h h o :  il-fcuk /wkcTO,
m p e A ^d rcre  h  KeAiid 3’k SdAdEBM -k, B h -

HdpOBA TASBOBd, F p ^ A H A  KeMnCKd, K d A H - 
Hdllkl, BoTKÓ BKd, KopHHHd, B B A T O U O B U ^ k , 
A lirS lU d , A\oi|iaNHU,A, O AkUlllH d, Hor"0>KH- 
Hd, P d H A d R H H i, P0.3fnii.ipKTy 3 'k  BS LdeA łTi, 
JKeneHHHKk bhckSihh, /K cis h u h k t, A łdpudi- 
uieRCKiH. /KeneHHHB-k ctphi>kórckVh, JKeneH- 
HHK*k cSjfiH, O liłnnuA , G ’rujeuiHH'k, Ts- 
3łd, fio H TO B d , 3 d lJ8jKdHJ%l 3 'k OKp8r8 0 ^ ‘ 
P a a 9  n o A ^ K O iw r o  c-k ro p A H i^ A ^ n . h npH-

A ^ A A e  CA T ń  rpO/UAAKI fl,0 OlfpAA# 110- 
AATKOKOrO B’k BlmS

3) rpOA/ldAkł IIOAOJKeHd K> n o B ^ T ^  
c8AOKÓ/M'k BbKORCKO, H/UeHHO: BeA^OBKa, 
BSKORCKO M H CTOrOpKTi, ĄdpÓBTi, Ą o a j k h -  
ud!, Ą S U lA T k iH k , M c ivH k , M e O P H H K T i ,  Hd- 
M ^H H I, HdpAHKÓB'h, KoAldHkMd, B^HAUlHd, 
A l H K O B h ,  A l o R p e ,  A l o p o ^ Ó R - k ,  i l l o i p a n e i ^ k ,  
NdAOAAHkl 3'k Bkl3HdHKOIO, HeKÓCipdNkl, 
NoBOTdHeiJ^k 3’k 3dAd>KdHdMII, OcAdRHlX'k, 
lldOHHd, 11$AdKkl 3'k BepHe'kBKOIO, IIuiHBH- 
UJÓB'k, [IpeAbKd, PdAOUJHUdl, PdTHdBHUA, 
7KeneA3k, GbpOBHUA, LjldBHf, ToK dpH A, 
T8>KdHkCK'k SlUCAOKk UfAHKIH, & O A A  CeH* 
KOBd 3'k BOAIO CIROPOKOIO, B.OAA n n  pOBd, 
fiC A H l^A , BklCOMdHkl 3’k Ko38lUHeA\’k, 3 a -  
KdABA AlopO^OBCBd, 3K0'kcKd 3'k OKp8r8 
oypAAS noA<n'KORoro RTv 6 a h o k 8  h  npn- 
A'hAA6 c a  r ń  rpocddAki a ® oypAA^ HO- 
AATKOBoro b t i  B S k o b c k S .

4) TpO /W dA kl nOAO^KlHA B'k H O R ^ T ^  
cSA^K*1̂ ^  XoAOpOR’k HiACHHO : BopOAUH-

BopTHHKH, BopilHHM'k. Bp03A0BlVk, 
BSKOBHHd, XoAOpOR'k ArfccTO, HdpTOpHA, 
H epeM Y ^K Ti,  ĄeiHHAÓR’k, ĄoGpOBAAHki Ą p o -  
rOBHUe, Ą S A H B k l, rO A A O B H U -k ,  r o p O A H L t i l  
KOpOÂ BCKe, rpdHKH H K ^ T k l ,  TpSCATHU^,
{OuiKOBi^li, Hirkceao, A a ih k h  ropnń h  a c,‘ 
A -kujH ń. A ni^H H Ti, A ^H dH kl, AV.OAOAHl^'k, 
H o B O ckd e U k, OpkllllKÓKu k, O cTp Ó B Ti, O  rki- 
H^ElAfc, IIoAAHCKH, IlO A H L c rp A H k l, PSA'!? 
GTdHKOBH’k, G Tp^AH C H d HORA iW kcTO, 
G  rp kAHCKd CTdpA C6AO, G^YP^BTi, T8JKd- 
HOBU^k, BepBHirA, 3dropeuKO. 3 a a ,Łc6, )Kh-
p d B d ,  3 ' k  O K p S r S  o y p A A S  n o A ^ T K O B o r o  kti
BÓG pu'1 ;  h n p H A ^ A A e  c a  t A r p o M d A k i  a ® 
oypAAS noA*»TKOKoro bt^ XoAopoB’k.

5) Tpo/WdAki noAOJKeHA B k  n o s ^ T - k
c8AORÓAVk AoGUHnil HAVCHHO : B8AkHHLł’k, 
BoANHHUk, Bepe30Bd 3’k npHA8s(HklMH 
/K łiK k  H T dpi*OUJHHd, HdCAdB'k 3'k B8KO- 
BHHBOM-k, A^Ke2 A0K4HH’k. A (tUN®RlFfc> 
OdAkKOBHl^ ,̂ I a ^K^ 3'k FpHKOROlO, TaM- 
YÓR’B, rp8moB'k 3'k BejKoio, KdBei^h, Ken- 
AHkjKHHKd, KoMOpHHKH, HoptldTKd 3’k EfcSp- 
TCAkKOlO, KpeCAdBHU  ̂ 3’k KpeCORHIV*A\H, 
KuJIlBOIKeKd K8HHH'k MACTk L, Kj>NHlvfc 
HdCTk II.. AHRAACk, AHnHHK’k, AYeiKeHk 
3'k KRdHHHKOlO, NeSAOR^, HHU?ORd, HoBe- 
CJAO, rioAOAAHkl, ilo3HOYOBHU,’k TOpHA, Pd- 
Iĵ dcYORHl̂ -fe 3'k GoCHOROAVh, GdBd, Glipd- 
KÓB'k, GapHHKd, GTdAHHKH, GTpHHCORd, 
BcH('AÓBKd, Be^RdHOBd 3'k HoEeAkHHKOAA’k, 
BHHAphJ 3’k npHA8ueHklA\H FdHkCKO H P8- 
Ahhk’k, Bnckneca, 3aLo>KdHki, 3aA6CAHki, 
SeLdpTOKHU,  ̂ 3'k B h i ‘o u i 8 b k o i o ,  ^KepocAd- 
RHifkj SpenuHudł 3'k Boaeio 3peHHiiu,Kow, 
3'k OKp8r8 oypAA^ noAATKOKoro Bk Re- 
AHHudk H npHA^^Ae CA tA  rpOAldAkl A« 
Oł̂ pAÂ  nOAATKOROrO BTh ĄoSHHHAYTk-

6) TpoAidAki noAOJKeHA bti noB^Tii 
cSAOBOiWk tDpklUJTdKTk HAMHHO: TdilUHHd, 
<l>pkllUTdK'h, r  AHHHBT* TÓpHkiH, ILmIHHKTy 
cepeAHkiH, ForoAÓRTi. 3'k F 8 t o i o  roroAÓR- 
CKOIO HdCTk I H II , Hl|l8pOKd, M 30Rd, 
HdA6<11BllHd, K 0EHA6 , K o JB^YOBTi,, K o 3A O - 
BOKTi ,  AlOKAA, A o HUKH AeHKH, IFliBOAHd, 
OndpÓBKd, IlajHBÓBKd, ricTpOHLÓEKd, II I8 - 
^jspdHOBd, Tkl(MKOKMH'k, TBepA3d, RHAAHk, 
RnckHeBd, RoemÓKd, R o a a  [le Tp S u id , R w - 
coKd, 3aRAAKd, 3 ’k OKp8r8 oypAAS n o A ^ T -
KOBOrO K"k fflcdi? H lipHA^AAB CA tA TpO-
a u a b i A °  o y p A A t*  n o A ^ T K O R o r o  BTi <J>pw-
tllTdKS.

7) FpoA\dAki noAOJKeHA RTi, n o R ^ T i i
C ^ A ^ B Ó / W k  r A H H A H k l ,  H M C H H O  : Ą K u p H C K d  

F A H H A H k l .  F d H d 4 0 R ' k ,  F d H d M O K K d  MkTO- 
p Ó B T i ,  K p H B H H ’k ,  K S p O R H u d i  3 ' k  l l A h ^ p e A ^ B -  

koio, Aauckh K o p o aobckA, i l n n o E H i Y k  3 rk

M d H A A H O M T k  A l i n O B H I ^ K H r W k  A d r O A O B T ł  3 ' k

GnBopord/WH, Aoha, llesemA, riÓAraHMHKH 
3’k Oł̂ HTepEdAkAOAAk, [IorOpklAkl^h, Ilo- 
AIOYOBTo BeAHKIH, IIoAOHHIł-k 3k  BorAAHOB- 
KOIO, llOATKd, llpHrHO^Bk, Po3BOJKdHkl, 
GAOBHTd, GoAORd, GTdHHArkpk.. TSpKO- 
ąłiWK, ILtCKHAHkJ, 3aAB'kpe, 3aMOHCT6, 
J K e n ^ R k  3 k  O K p 8 r 8  o y p A A 8 n o A A T K O R o r o  
Bk lhpeA\kllllAAHd\'k H lipKA^i' A 6  C A  tA  
rpoiHdABi A° OYPAA*> noAATKORoro Rk 
FAHHAHdJTk.

8) Fpo/HdAki noAOJKenA B k  n o R ^ T i ;  
C ^ A ^ B Ó d ł k  F p H M d A O R k  HMCHHO : B o p K H  Add- 
a A, BSî HKH, F p H A łd A O B k  3 k  npHASMCHkl/UH 
G A e o H o p o K K d  M d 3 8 p o R K d  h H o A d i t c e ,  
r A’k E O R k  3 k  TA pdrÓ B K O lO , H dA A rdpO B K d 3 k  
np ll , l846H klA M I K p tS T H A O B k  H R k l Y K A T H H H ^ ,  
K o K O T H H l ^ ^ ,  K o 3 H H d  3 k  B h a KOIO, KpACHC, 
AeUtdHÓBKA 3 k  B h a HTOBKOIO, ł l S K d  M dA A , 
HoROC-kAKd rpHAldAOBCKd, R o KHO, O c T d n C ,  
n d  kKKd nÓ3HdHKA T eTM dH kC K A , Pdm K O K U ,'k ,  
A S B K O R n ik  3 k  G T ’kllKAAHH, G dAJKOBKH, 
G c p O I^ K O ,  3 k  flpH \ 8 u e H k l M l l  M u T H I I I ^ A  II 
K)32jiÓRKa, G o p o i t d ,  T o K C T e  3 ’k  npHASMCHkl- 
A H  llepCKOAei^k. H 8 T k  h  G a a b k h ,  R o a h i ^ a , 
3 a p 8 K H H H 'h ,  3 e A e H d .  3 k  O K p 8 r 8  o y p a a # 
n o A A T U O B o r o  B k  G K d A d T 'k  h  i i p i i A ' k a A 6  
CA t A rpO /M dA hJ  A® 01fPA A ^  n o A A T K O R o r o  
B k  F p H A a d A O E ^ .

9) rpOMdAki nodOJKenA Bk noBdiT^ 
c8A°BO<Uk AlOKdM^Kk HiMeilHO: Boropkl, 
EdIUHA A^^'kuiHd H ropHd, 3 k  llpHAgHCHkl- 
AłH BopOBd Y°P4 A SKP°K', ł F  fpRHHKH, 
/WdAkudl, GoAOTRHHd 11 T k l A ł t ^ ,  BH^dAB, 
BoprÓBk, HeKKÓKk, I^H TH H A  rOAOAOBCKd, 
Ą d ^H O R k , ĄSepOBd 3 k  npHA8seHkl/UH Kop- 
HdrH H lU S T K U , Ą lIK Ó B k HOBklH H CTdpklll



3'k npH Ul Tp a ^K n  n A£E£A’k, T S T a
KpłtLUTaaohui, H rk a m a, KoKH.ikm iHA p8caa
3'k npH,Vtł£HklAUI <J>£OkAE4)(’k , K o /W^NHCKO 
H P o TH C K d , KoGH AkHH ltA  ROAOCKd 3'k npH* 
aSutHkiiWH r  tHUKoaa, I lo Ą a o c e , IJJfE/id*, 
KpOKH HA £0/l0A®RCKa 3’k npHa8HfHkl/HH 
Bp0 3 h i, W f  IkNHKH, O  JOflkl, IloAO akUaK H ,
iKfahCKH h 3 aa8HH, KeoBHitA a^coBa, 
K ,o k h h a  caaaa, A .H jfasij, A rn io K fU k  3'k 
AHHAtHaS, A h c A  h a im  3 ’k npii/ithurkiiWH 
A\HuiTd<vfc, N h b kh  ii O c rp o K fitk , Ai®Ed- 
M-ka-k 3 ’k npHa$M(NkiaaH Baaa/k T ^ p n a  h 
tW o K p a n A  A b ^a K fU k  <W.aHAaH'k, A \h a k o k 'ii, 
M .a O A Ó B ’k 3 ’k npHat?H£HkiaaH B H TdH H K tl, 
K S p fa B Tł, OhHPKH H IłH/IHIIkJ, O im im iffc  
A ffccr©  3 ’k 0 S T o p a a \ H , O afuiM iyk  cTa p A
3'k npHAbMEHKIMH FpHKCiBl^k, fi©/IA OA£-
ujHU,kKa h j a c k a a ,  O huihkh, OnaKa 3’k 
OfAkSfHAfP^®'1''^ , Pań)faBT-, G ’kna\KKa 3’k 
(ipHaSSEHkiaAH rpHHHBHK’k,OHHqjaKH G T£ A k - 
MAJfH H GSyOAHCkl. GTdp£C£A© 3’k lipHAS 
WriklMH Bayopkl, HlTfpKCKH, AHflHNd, LJIfi- 
BfBHAkKH H Sdrt^Ce, GS^CBO/IA MdCTk I  
3’k npHA8M£HklMH Td/WdpNA, H tH A TH , K o - 
3 akh, G o a h a h  h 3dKoniyk, GtfyoROAA
UdCTk I I . ,  IH S TK O B Ti 3 ’k  npHA8*ł£Hkl,VlH 
M fA k H H K H , PłSAd lpSTKOBCKA H GklCdKH, 
BSAkKa 3anaaoBCKa, 3aaS>K£, SanaaoBT^ 3'k 
npHA8H£Hkiiv\H KSmhha h O o a A H K a  sariaaoR- 
cka, 3'k o K p8r6  ©ypAAS n©AdTK®RS>rCl RrR 
T̂uidNOscfe h npHÂÂe ca t A rpoMAAki 
A® © ypAA# n®A<iTK©R®r© RrR Aioua 
m ob^.

10) TpOMAAkl I1©A©}K£nA BTi noRdnrk 
c S A O ^ M T i [loTOKTk 30A0TKIH HAMHNO: T 8 -  
BHHk, K©CT£AkHHKH, KoCkAAAJKHHTi, K©pO- 
|l£Hk 3’k npHA8H£HklMH lIjK£B©361fk, (UlJJdHiyk 
NoBOCfe/lKd KOpCil£U,KA, O cTpA, lIoprOEa, 
P#CHd©E’k, n « T O K ’k 3©rt©TklH, G t ’BHKA, 
G k ©M©P©)(H, Głl©RHA®Rrk, G©K©d©B’k, G© -
KOA£ltk, &©3HA0Eh> 3 « B 0 'H k , 3 a a ’fece KO 
pO(l£lXK£ 3 'k  OKpSriJ O ^P A A ^ flO A^TKO BO rO  
BTn KSMASiJ H n p H A ^ rtA e  CA t A  rpOAAAAkl 
AO OlfpAAS nOAATKOBOrO B k  II© T© k8 3 0 - 
AOTO/Wk.

1 1 ) rpOA\a,\kl n©A©JK£NA B k  nOK’k T ’k 
c$a® r ®‘m,r P a A l' ‘Wkicak haaehho : Kpetik ®-
cSyORCKIH, HfpAIHW k, Ą bEpSB K A , Ą S A kH A
B£AHKd, F a HHM B£AHk A, ItfpKH , TpHKOBK, 
M a ik i MACTk I., M a ik i MACTk H . ,  H3KHCKA, 
M n O B H [v k , KdBfHMHNTi, KeakKÓBTy 3 ’k ripK- 
A$S£HklAUk 3aBOpH£* KciOHJKHHlfk, AoNMKH 
KpeCKłl, A h CAKÓB k, AklCAKÓBOlUk, O TA AiH JKk, 
J la r T H H A  3 ’k XaBOBHHAAAH, lltOUTK.Mlltii/k 
vel IllOHTKOR£Hk, H£Hk, Ilo A fS JK f, IIo A A H - 
ce, f lÓ A a k c A H W  T io A c a e , llu ifu a a B -k  3 k  
npHAt)MfHklAVk K.10H6. PaAOaiklCAk, P^A*1)
PkiASOBTk, G tp o ca , U la A p a H O B k , T u ju la h a , 
BaAORini’h A0rtT̂ iUĤ  &aa®rh Uf̂  ropHń, 
B a a ®rck a  boaa, BaA\ni‘e5KÓB’k, B o a a  a\’b- 
aenKa, B o a a  0Taa£HkCKa, fiSakKa AiSaeuKa,
u riA ^ B -k  t. K o h a 3'io a k h , 3ap0BKa, 3 A J >K{ ń k i
3(*ópcKO, SeiwnHOBTi, 3 rŁ OKpSrS oypAAS 
noA-iTKcBoro bti AV£Aku,8 h npHÂAe ca 

tA  rpoMAA-i A® ®VPiAAs iioA4'r |i®R®rc' R‘R
PaA®'Wkiraio.

12) PpO/MAAkl I’.OAO}K£hA B’k flOB^T^k 
c8A®R®anv Po3BAA®R,k hai£HHo: KpoNARH- 
I^A, ŁjK 0 3 A, Xa>K£AHU’k 3’k npHASHfHkl/11'k 
K h A » £  K o a ’kHO, XBAAOBHH’k. ĄSBpOKA 
BIKABCKA 3 ’k npHA8H£NklAVk I  OMANKOBHlfk, 
ĄScpOBA 5KfHHU,Ka ad KfiUnA, M a ih h u a , 
McTKOBl^di 3’k npHA8M£Nkl.!Vk K83IOpkl, Ila - 
A£Hk Vril IIaa£ne, P 8 A a hctkobcka h 11Ib£ 
Aki, R o to b a  boaa vel B o a a  kotoba, A a n -
UIHOB k , A^AHAdH-k 3 KHAM£KCKYh , A A o TH H f
iioa»)CvrH£ le rsp iritu a le ), /'Aoihme iuaa- 
/OIHK£ (uobile), MSCIlKOB-k- Op-k)f®K'k, llHAk- 
YÓBTn riH'kB’k, PaAOiWklCAk. Po3BAA®B'k
3'k napn£AAAin 428 h 429, P ^ h h h a  a®r " '1» 
P-kHHHA OI?p8raa G a A ® R6, GKOK6JKHH’k, 
ffepKA, BhTKOBHijt’k, B o a a  p-kuHUKa, Bjka- 

Bkl, /KaEHO, 3aA-kc6 IIH’kBCK£, 3 a a ’kLUAHkl, 
Behamob-k, 3’k OKp8r8 o y p A A « iioa a tkobo  
ro  B*k TapH O EH tffS  u n p H A ^ A e  C A  ' 0  
rpOAlAAkl a® ®YPAA* HOA-JTKOBOrO B’k
Po3BAA®R,k

13 ) Tp O M A A k : IIOAOJK£h A B k  HOB’k T rk 
c8A® R®iW'k T o BCT£ HAlfHHO : llłirfAOBKA, 
C ipfA iA H ki h G r a p a ,  R ^ p a k o b k a , I^anoB iA k, 
X a p TA H ® B H ’k, X a \ ’kAl'OBA, H fpBO H O rO pOAk, 
ĄpOUlMÓBKA, rHHKO BLfk II RfpK TA KTł., F o -  
AOBMHHU.'k HapOAOBKA, K o w H A O B ivk , A a - 
TA H k , AHCOBH’k, A \nA O KU ,k NafiOIKAUkl, 
HkipKÓK’k 3 ’k npHaSHfHklAITk G oA O H f, I Io -  
noBi^dc, P o jk a h ó b k a . G a a r u G a o b o a k a , 
G B -k TK O B iy fc , I l IS  ra a iH iin  k Ilio n o B i^ k , 
T o BCT£ /H*fecTO. T o BCT* C£AO, I  fHAOBKAi 
To p c K e , O ycTfiM KO  a i’kcT® , BopKOAH H ifb 
3 ’k OKpSrS oypA A ^ i i o a ^ t k o b o t o  Bis 3 a -
A’kl)jHRiłX'R H 1'lpHA*kAA6 CA tA TpOMAAkl 
A® ®YPAA* riOAATKOBOrO K’k ToBCT£M’k. 

Bt* całÂ  pfCKpkiiirS BkicoKoro n.
k  A\HHMCT£PCTBA c k a p b 8 3 ’k A H A 0 rp 8 -
A h a  1891 m 43862 noAae c a  riOBkicuj£ 
® EKlijjiH6 A® saraakHOH b’1ia®/viocth. 

i l  K KpaeBA AHp£KlO'A CKapKS. 
AkRÓBTt, 9 rp S A N A  1891.

K u n d m a c h u n g

des Prasidiums der k. k. Pinanz-Lari- 
des-Direktion in Lemberg vom 9-ten 
^ezember 1891 Zl. 2098 betreffend

die Errichlang je eines Steuer- und 
gerichtlichen Depositenamtes in den 
Orten: Busk, Biecz, Bukowsko, Ohodo- 
rów, Dobczyce, Frysztak, Gliniany, 
Grzymałów, Lubaczów, Potok złoty, 

Radomyśl, Rozwadów und Tłuste.

Auf Grund der Allerhóchsten Ent- 
schliessung vom 28-ten Juli 1890 wurde 
in der Ortsehaft Busk; und auf Grund der 
Allerhóchsten Entsehliessung vom 27 August 
1891 wurden in den O rten: Biecz, Bukow­
sko, Chodorów, Dobczyce, Frysztak, Glinia­
ny, Grzymałów, Lubaczów, Potok złoty, Ra­
domyśl, Rozwadów und Tłuste in Galizien 
fur die Gemeinden in den gleichnamigen 
Gerichtsbezirken je ein Steuer- und gericht- 
liches Depositenamt errichtet.

Die Amtswirksamkeit der neuen Steuer■ 
amter hat mit dem 15 Dezember 1891 zu 
beginnen.

Jedes dieser neuen Aemter hat ausser 
den den Steueramtern ais solchen obliegen- 
den Agenden auch die Geschafte des De­
positenamtes des an seinem Standorte be- 
stehenden Gerichtes und die Agenden der 
kumulativen Waisenkassen in seinem gan- 
zen Amtsbezirke zu besorgen.

Aus Anlass der Errichtung der yorbe- 
zeichneten neuen Steuer- und Gerichts-De- 
positenamter werden vom 15 Dezember 
1891 an:

1. Die im Gerichtsbezirke Busk gele- 
genen Gemeinden undzwar: Adamy, Banu- 
nin, Budki-nieznanowskie, Busk, Chreniów, 
Czanyż, Dziedziłów, Grabowa, Humniska, 
Huta połoniecka, Jabłonówka, Kędzierzawce, 
Kozłów, Kupcze, Lanczowka, Lisko, Maziar- 
nia-wawrzkowa, Milatyn nowy und stary, 
Niesłuchów, Nieznanów, Nowesiółki, Ostrów, 
Poburzany, Połoniczna, Rakobuty, Rzepniów, 
Sokale, Ubinie, Wierzblany, Wola derewlań- 
ska, Żuratyn — aus dem Steueramtsbezirke 
Kamionka strumiłowa ausgeschieden und 
dem Steueramte in Busk zugewiesen.

2. Die im Gerichtsbezirke Biecz gele- 
genen Gemeinden und zwar: Biecz Stadt, 
Vorstadt und Bełna mit Załawie, Binarowa, 
Głęboka, Grudna, Kępska, Klęczany, Kot- 
kówka, Korczyna, Kwiatonowice, Libusza, 
Moszczanica, Olszyna, Pagorzyna,{ Racławi­
ce, Rosenbark mit Bugaj, Rzepiennik bi­
skupi, Rzepiennik marciszewski, Rzepiennik 
strzyżowski, Rzepiennik suchy, Sietnica, 
Strzeszyn, Turza, Wojtowa, Zagórzany — 
aus dem Steueramtsbezirke Gorlice ausge­
schieden und dem Steueramte in Biecz zu­
gewiesen.

3. Die im Gerichtsbezirke Bukowsko 
gelegenen Gemeinden und zwar: Bełchówr 
ka, Bukowsko, Czystohorb, Darów, Dołżyce, 
Duszatyn, Jasiel, Jawornik, Kamienne Kar­
lików, Komańcza, Kulaszne, Mików, Mokre, 
Morochów, Moszczaniec, Nowotaniec, mit 
Nagorzany, Nadolany mit Wygnanka, Nie- 
bieszezany, Osławice, Płonna, Puławy, 
mit Wernejówka, Prełuki, Przybyszów, Ra­
doszyce , Ratnawica, Rzepedź, Surowica, 
Szczawne, Tokarnia, Turzańsk, Wisłok wiel­
ki, Wola sękowa, mit Wola jaworowa, Wo­
la piotrowa, Wolica, Wysoczany mit Kożu- 
szne, Zawadka, Zboiska, aus dem Steuer­
amtsbezirke Sanok ausgeschieden und dem 
Steueramte in Bukowsko zugewiesen.

4. Die im Gerichtsbezirke Chodorów 
gelegenen Gemeinden und zwar: Borodczy- 
ce, Bortniki, Borynieze, Brozdowce, Buko­
wina, Chodorów Stadt, Czartorya, Czerni­
chów, Demidów, Dobrowlany, Drohowycze, 
Duliby, Hołdowice, Horydyszcze królewskie, 
Horydyszcze cetnarskie, Hranki und Kuty, 
Hrusiatycze, Juszkowce, Kniesioło, Laszki 
górne, und dolne, Leszczyn, Łuczany, Mo- 
łodyńce, Nowosielec, Oryszkowce, Ostrów, 
Otyniowce, Podliski, Podniestrzany, Ruda, 
Stańkowce, Strzeliska nowe (Stadt), Strzeli- 
ska stare (Dorf), Suchrów, Turzanowce, 
Wierzbica, Zagóreczko, Zalesie, Żyrawa — 
aus dem Steueramtsbezirke Bóbrica ausge- 
sehieden und dem Steueramte in Chodorów 
zugewiesen.

5. Die im Gerichtsbezirke Dobczyce 
gelegenen Gemeinden und.zwar: Bilczyce, 
Bojanczyce, Brzezowa, mit Żuk, und Targo- 
szyna, Czasław mit Bukownik, Dąbie, Dob­
czyce, Dziekanowice, Falkowice, Gdów mit 
Grzybowa, Glichów, Gruszów, und Wieża, 
Kawec, Kędzierzynka, Komarniki, Kornatka, 
mit Burtełka, Krzesławice mit Kresowice, 
Krzyworzeka, Kunice I  Theil, Kunice II 
Theil, Liplas, Lipnik, Mierzeń mit Kwapin- 
ka, Niezdów, Niżowa, Nowa wieś, Podolany, 
Poznachowice dolne, Poznachowice górne, 
Raciechowice mit Sosnów, Sawa, Sieraków, 
Skrzynka, Stadniki, Strzyżowa, Węglówka, 
Wierzbanowa mit Kobielnik, Winiary mit 
Hańsko und Rudnik, Wiśniowa, Zagórzany, 
Zalesiany, Zegartowice mit Bigoszówka, Ze- 
rosławice, Zręczyn, mit Wola zręczycka. —■ 
aus dem Steueramtsbezirke Wieliczka aus­
geschieden und dem Steueramte in Dob­
czyce zugewiesen.

6. Die im Gerichtsbezirke Frysztak 
gelegenen Gemeinden und zwar: Cieszyna

, Frysztak, Glinik górny, Glinik średni, Go- 
; golów mit Huta gogołowska I und II Theil, 
| Jaszczurowa, Jazowa, Kalembina, Kobyle, 
| Korzuchów, Kozłówek, Lubla, Łączki, Lęki, 
i Niewodna, Oparówka, Przybówka, Pstrągów- 
| ka, Różanka. Stępina mit Chytrćwka, Szu- 
| franowa, Tutkowice, Twierdza, Widacz, W i­
śniowa, Wojaszówka, Wola pietrusza, Wy- 

| soka, Zawadka, — aus dem Steueramtsbe- 
zirke Jasło ausgeschieden und dem Steuer­
amte in Frysztak zugewiesen.

7. Die im Gerichtsbezirke Gliniany 
gelegenen Gemeinden und zwar: Dworzy- 
ska, Hanaczów, Ilanaczówka, Gliniany, Jak­
torów, Krzywice, Kurowice mit Alfredówka, 
Laszki królewskie, Lipowce mit Majdan li- 
powiecki, Łachodów mit Siworogi, Łonie, 
Peczenia, Podhajczyki mit Unterwalden, Po- 
horylce, Poluchów wielki, Połonice mit Bo­
hdano wka, Pełtew, Przegnojów, Rozwożony, 
Słowita, Sołowa, Stanimirz, Turkocin, Wy- 
żniany, Zadwórze, Zamoście, Żeniów, — aus 
dem Steueramtsbezirke, Przemyślany ausge­
schieden und dem Steueramte in Gliniany 
zugewiesen.

8. Die im Gerichtsbezirke Grzymałów 
gelegenen Gemeinden und zw ar: Borki ma­
łe, Bucyki, Grzymałów mit Eleonorówka, 
Mazurówka und Podlesie, Hlibów und Tara- 
sówka, Kałaharówka mit Kręciłów und Wy- 
chwatyńce, Kokoszyńce, Kozina mit Biłka, 
Krasne, Leżanowka mit Bilitówka, Łuka 
mała, Nowosiółka grzymałowska, Okno, 0 - 
stapie, Pajówka, Poznanka hetmańska, Ro- 
sztowce, und Dobkowce mit Ścianki, Sa­
dzawki, Sorocko mit Mytnica und Józefów- 
ka, Touste mit Perekalec, Kąt und Sławki, 
Wolica, Zarubińce, Zielona, — aus dem 
Steueramtsbezirke Skałat ausgeschieden und 
dem Steueramte in Grzymałów zugewiesen.

9. Die im Gerichtsbezirke Lubaczów 
gelegenen Gemeinden und zwar: Bachory, 
Basznia dolna und górna, mit Borowa gó­
ra, Czerwinki, Dąbrowa, Malce, Sołotwina, 
und Tymce, Bihale, Borchów, Cewków, Ci- 
tynia hołodowska, Dachnów, Dąbrowa mit 
Kornagi und Szutki, Dzików nowy und sta­
ry mit Grządki und Lebiedzie, Huta krzy- 
ształowa, Ignasze, Kobylnica ruska mit Feld- 
bacli, Kamienisko und Rotyska, Kobylnica 
wołoska mit Hryckowe, Podłosie und Szcze­
ble, Krowica hołodowska mit Brozie, Miel­
niki, Okopy, Podolczaka, Żeliski und Załę- 
gi, Krowica lasowa, Krowica sama, Licha- 
cze, Lipowiec mit Lindenau, Lisiejamy mit 
Misztale, Niwki und Ostrowiec, Lubaczów 
mit Bałaje, Burcze, und Mokrzyca, Łuka- 
wiec, Majdan, Miłków, Młodów mit Anto- 
niki, Burgau, Ohirki und Pyłypy, Oleszyce 
Stadt mit Futory, Oleszyce stare mit Usz- 
kowce, Wola oleszycka und Zabiała, Opaka 
mit Feisendorf, Reichau, Sieniawka mit 
Hryniewskie, Onyszczaki, Stelmachy und 
Sucholisy, Staresioło mit Bachory, Czeterbo- 
ki, Lipina, Szczebiwilki und Zalesie, Sucho­
wola I Theil mit Hamarnia, Ihnate, Kozaki, 
Soliły, und Zakopcę, Suchowola, II Theil 
Szczutków mit Michniki, Ruda Szczutkow- 
ska, und Sysaki, Wulka zapałowska, Zału- 
że, Zapałów mit Buczyna und Polanka za­
pałowska, — aus dem Steueramtsbezirke 
Cieszanów ausgeschieden und dem Steuer­
amte in Lubaczów zugewiesen.

10. Die im Gerichtsbezirke Potok zło­
ty gelegenen Gemeinden und zwar: Hubin, 
Kościelniki, Kośmierzyn, Koropiec mit Prze- 
woziec, Leszczańce, Nowosiółka koropiecka, 
Ostra, Porchowa, Potok złoty, Rusi łów, 
Ścianka, Skomorochy, Snowidów, Sokołów, 
Sokulec, Woziłów, Zubrzec, Zales:e koropie- 
ckie, — aus dem Steueramstbezirke Buczacz 
ausgeschieden und dem Steueramte in Po­
tok złotjr zugewiesen.

11. Die im Gerichtsbezirke Radomyśl 
gelegenen Gemeinden und zw ar: Breń Osu­
chowski, Czermin, Dąbrówka, Dulcza mała, 
Dulcza wielka, Gliny wielkie, Górki, Grzy­
bów, Jamy I Theil, Jamy II Theil, Izbiska, 
Janowiec, Kawęczyn, Kiełków mit Zaborcze, 
Książnice, Łączki brzeskie, Łysaków, Łysa- 
kówek, Otałęż, Partynia mit Chabowice, 
Piątkowica vel Piątkowiec, Pień, Poa órze, 
Podlesie, Podlesiany, Przecław mit Błonie, 
Radomyśl, Ruda, Rydzów, urowa, Szafra­
nów, Trzciana, Wadowice dolne, Wadowice 
górne, Wadowska wola, Wampierów, Wola 
mielęcka, Wola otałęzka, Wulka dulecka, 
Wyłów und Kądziołki, Żarówka, Zdziarzec, 
Zgórsko, Ziempniów, — aus dem Steuer­
amtsbezirke Mielec ausgeschieden und dem 
Steueramte in Radomyśl zugewiesen.

12. Die im Gerichtsbezirke Rozwadów 
gelegenen Gemeinden und zwar: Brondwi- 
ca, Brzoza, Charzewice, ip.it Księże kolano, 
Chwałowice, Dąbrowa wrzawska mit Go­
czałkowice, Dąbrowa rzeczycka ad Kępa, 
Jamnica, Jastkowice mit Ruda jastkowska, 
Paleń vel Palenie, Szwedy und Kuziory, 
Kotowa wola vel Wola kotowa, Łapiszów, 
Majdan zbydniowski, Motyeze poduchowne, 
(exspirituale), Motyeze szlacheckie (nobile), 
Musików, Orzechów, Pilchów, Pniów, Rado­
myśl, Rozwadów mit Parzelien 428 und 429, 
Rzeczyca długa, Rzeczyca okrągła, Sadowię, 
Skowierzyn, Turbia, Witkowice. Wola rze­
czycka, Wrzawy, Żabno, Zajesie pniowskie,

Zaleszany, Zbydniów, — aus dem Steuer 
amstbezirke Tarnobrzeg ausgeschieden und 
dem Steueramte in Rozwadów zugewiesen.

13. Die im Gerichtsbezirke Tłuste ge- 
. legenen Gemeiden und zw ar: Anielówka, 
Beremiany und Stara, Burakówka, Capowce, 
(Jhartanowce, Chmielowa, Czerwonogród, 
Drohiczówka, Hinkowice und Berestek, Ho- 
łowczyńce, Karolówka, Koszyłowce, Latacz, 
Lisowce, Milówce, Nagórzany, Nyrków mit 
Słone, Popowce, Rożanówka, Sadki, Słobód- 
ka, Swierzkowce, Szutromińce, Szypowce, 
Tłuste Stadt, Tłuste Dorf, Teklówka, Tor- 
skie, Uścieczko Stadt, Worwolińce — aus 
dem Steueramtsbezirke Zaleszczyki ausge­
schieden und dem Steueramte in Tłuste 
zugewiesen

Dies wird in folgę Erlasses des Ho- 
hen k. k. Finanzministeriums vom 6 De­
zember 1891 Zl. 43862 zur allgemeinen 
Kenntniss gebracht.

Lemberg, am 9 Dezember 1891.

L. 10087 (8022 3 - 3 )
List gończy.

Chaim Lindenbaum rodem z Krzywce, 
powiat Mielnica, liczący lat 69 wyznania 
mojżeszowego bez zajęcia, wzrostu niskiego, 
twarzy okrągłej, włosy jasne szpakowate, 
oczy siwe, usta, nos zwykłe, bez szczegól­
nych oznak — oskarżony prawomocnie o 
zbrodnię oszustwa z §. 197, 200 uk. popeł­
nioną w grudniu 1885 w Bolechowie na 
szkodę Kasiela Menkesa i Natana Rechtera 
opuścił miejsce zamieszkania i niewiadomo 
gdzie przebywa

Wzywa się wszystkie c. k. Sądy i 
Władze bezpieczeństwa, aby Cbaima Linden- 
bauma, w razie przytrzymania do tutejszego 
sądu odstawiły.

Z Izby radnej c. k. Sądu obwodowego. 
Sambor, 10 listopada 1891.

L 6270 (8078 3—3)
C. k. Sąd powiatowy w Tuchowie za­

wiadamia, niewiadomego z miejsca pobytu 
Jana Grzenię, iż w celu doręczenia mu ts. 
rezolueyi z dnia 20 lipca 1891 1. 3705 za­
wiadamiającej o wykonaniu ucbwałą c. k. 
Sądu obwodowego w Tarnowie z dnia SO 
czerwca 1891 1. 1 L 589 dozwolonej intabuła- 
cyi egzekucyjnego prawa zastawu dla wie­
rzytelności w kwocie 90 zł. zpn., w stanie 
biernym połowy realności lwh. 37 i 38 ks. 
gr. gm. kat. Uniszowa objętej, Jana Grzeni 
włascej, ustanowiony został kuratorem Jan 
Poznański z Uniszowy i temuż powyższa 
uchwała została doręczoną.

C. k. Sąd powiatowy.
Tuchów, 15 listopada 1891.

L. 21807 (8067 3 - 8 )
C. k. Sąd powiatowy m. dl. w Tarno­

polu oznajmia, że w dniu 25] października 
1890 zmarł w Płotyczy Juliusz Antoni Ba­
zyli 3 im. de Arnette rodem z Anzondange 
w departamencie de la Meurthe z pozosta­
wieniem majątku, lecz bez rozporządzenia 
ostatniej woli, i wzywa wszystkich dziedzi­
ców, zapisobierców i wierzycieli zmarłego, 
by wciągu trzech miesięcy od dnia pierw­
szego ogłoszenia swe prawa tem pewniej 
wykazali, ile że w razie przeciwnym spadek 
władzy zagranicznej lub osobie tego do nale­
życie umocowanej wydanym zostanie.

Z c, k. Sądu powiatowego m. deleg. 
Tarnopol, dnia 15 Hstopada 1891.

L. 10452 (8064 3 - 3 )
W sprawie zalozenia księgi kolejowej 

dla c. k. państwowej kolei transwersalnej 
linia Grybów-Zagórz c. k. Sąd pow. miej. 
deleg ustanawia

1) dla niewiadomych z miejsca pobytu 
Petroneli z ks. Jabłonowskich hr. Wo- 
dzickiej,

2) dla nieobjętej masy spadkowej Ma- 
ryaany Widziszewskiej — Zofii z Bulgie- 
wiczów Polańskiej i Józefa Folańskiego z 
Jasła kuratorem p. adw. dra Władysława 
Chwalibogn z substytucyą p. adwokata dra 
Adamskiego.

Zarazem wzywa się kurandów, aby in- 
formacyi co do wydzielenia kolejowych 
gruntów z uwolnieniem od ciężarów na ich 
rzecz zaintabulowanych przed dniem 10 
marca 1892 swemu kuratorowi udzielili.

C. k. Sąd pow. m. del.
Jasło, 24 listopade 1891.

L. 8017 (8068 3 - 3 )
Nieznaną z miejsca pobytu Surę Beilę 

dw. im. Briiek zam. Gruber zawiadamia się 
się, że uchwałą tusądową z dnia 20 stycz­
nia 1891 "  12110 dozwolono na rzecz skar­
bu Państwa intabulacyi prawa zastawu dla 
sumy 137 zł, zpn. na połowę realności wyk. 
hip. 72, 75, 82 i na całą realność wyk. hip. 
73 ks. gr. gm. Stojanów objęte, masy spad­
kowej Wolfa Briiek własne i że kuratorem 
dla niej w' tej sprawie dra Bernarda Aitera 
z Radziecnowa ustanowiono.

C. k. Sąd powiatowy.



L. 9091 (8053 3—8)
C. k. Sąd powiatowy w Sokołowie za­

wiadamia z życia i miejsca pobytu niewia­
domych Pawła i Teresę małżonków Kozia- 
rzów, że przeciwko nim wytoczył Mojżesz 
Rottenberg pozew de praes. 2 grudnia 1891 
1. 9091 o 32 zł. na kióry termin do roz­
prawy na 29 grudnia 1891 wyznaczono a 
kuratorem dla nich Antoniego Koziarza ze 
Sokołowa ustanowiono.

C. k. Sąd powiatowy.
Sokołów, 2 grudnia 1891.

L. 6357 (8079 2—3)
C. k. Sąd powiatowy w Tuchowie za­

wiadamia niewiadomego z miejsca pobytn 
Michała Rybę, iż celem doręczenia mu 
uchwały hipotecznej z dnia 16 marca 1890 
1. 722 z dozwoleniem wpisu prawa własno­
ści do parcel z realności lwh. 810 w Rygli­
cach objętej, ustanowiony został kuratorem 
Jan Mierzwiński i temuż powyższa uchwała 
doręczoną została.

C. k. Sąd powiatowy.
Tuchów, 22 listopada 1891.

L. 14684 (7909 3—3)
Zawiadamia się niewiadomego z miej­

sca pobytu Wasyla Brynieckiego Iwanowego 
zwanego Manolim, że przeciw niemu wniósł 
Leib Osterer 16 listopada 1891 1. 14684 po­
zew o zapłacenie 45 zł., który doręcza się 
ustanowionemu kuratorowi dr. Dawidowiczo- 
wi adw. w Sniatyaie, z terminem do roz­
prawy drobiazgowej na daeń  28 stycznia 
1892 r.

Wzywa się pozwanego, by się z tym 
kuratorem porozumiał, lub innego zastępcę 
sądowi przedstawił.

C. k. Sąd powiatowy.
Sniatyn, 17 listopada 1891.

L. 1917 (8109 2—3)
Jego Ekscelencya Pan Prezydent c. 

k. wyższego sądu krajowego zamianował 
dla pierwszej zwyczajnej kadencyi posie­
dzeń sądu przysięgłych w roku 1892 rozpo­
czynającej się dnia 15 lutego 1892 o go­
dzinie 9 rano przy e. k. sądzie obwodowym 
w Stanisławowie Prezydenta tego sądu 
przewodniczącym, zastępcami radców Micha­
ła Hofmokla, Kamila Krafta, Jana Szankow- 
skiego, Władysława Łuckiego, Konstantego 
Starosolskiego, Emila Komarnickiego. 

Stanisławów, 8 grudnia 1891.

Celem potwierdzenia ustanowionego 
przez sąd lub przedstawienia innego zawia­
dowcy masy konkursowej i jego zastępcy, tu ­
dzież obrania delegacyi wierzycieli, wyzna­
cza się posłuchanie na dzień 21 grudnia 
1891 o godzinie 10 przed południem w biurze 
komisarza konkursowego, na którem stawić 
się mają wierzyciele, z dokumentami rosz­
czenia ich wykazującemi.

Wszyscy do tej masy konkursowej ja­
ko wierzyciele jej roszczenia mający, cho­
ciażby nawet o takowe i spory wytoczone- 
mi były, powinni takowe do dnia 7 lute­
go 1892 stosownie do przepisów ustawy 
konkursowej, unikając szkodliwych następstw 
tamże zagrożonych w sądzie zgłosić, i na 
posłuchaniu w dniu 29 lutego 1892 o 
godzinie 9 przed południem odbyć się ma- 
jącem do likwidacyi i do uporządkowania 
podać.

Termin ostatni służyć ma zarazem ja ­
ko termin do zawarcia ugody w § 68 u. k. 
przewidzianej, na który w tym celu wszy­
scy wierzyciele niniejszem zawezwanie otrzy­
mują.

Zgłoszonym i na ogólnem posłuchaniu 
stawającym wierzycielom, służy prawo przez 
wolny obiór w miejsce zawiadowcy masy, 
jego zastępcy i członków delegacyi wierzy­
cieli dotychczas urzędujących, powołać sta­
nowczo inne osoby, w których pokładają za­
ufanie.

Dalsze ogłoszenia w toku tego postę­
powania konkursowego, zamieszczane będą w 
dzienniku urzędowym Gazety Lwowskiej.

Tarnów, dnia 7 grudnia 1891.

krajowych w przepisanej drodze służbowej 
do Prezydyum c. k. Namiestnictwa we 

\ Lwowie.
Z Prezydyum c. k. Namiestnictwa. 
Lwów, 7 grudnia 1891.

L. 8853 (8184)
Do likwidacyi dodatkowo przez c. k 

Prokuratoryę Skarbu zgłoszonych pr**tensyj 
do masy konkursowej Mikołaja Kramera 
poszczególnionych uchwale z 9 października 
1891 wyznacza się termin na dzień 30 
grudnia 1891 o godzinie 10 rano, na który 
zarządcę masy, krydataryusza i wierzycieli 
się wzywa dnia 28 listopada 1891.

C, k. Sędzia powiatowy 
jako 

komisarz
konkursowy.

C. k. Sąd powiatowy 
Szczerzec, 28 listopada 1891.

L. 12118 (8159 2—3)
W celu obsadzenia jednej posady c. k~ 

rewidenta rachunkowego w randze IX. ewen­
tualnie jednej posady c. k.. oflcyała rachun­
kowego w randze X., a względnie asystenta 
rachunkowego w randze XI. klasy w Depar­
tamencie rachunkowym c. k. Namiestnictwa 
rozpisuje się niniejszem konkurs z terminem 
do końca grudnia r. b.

Ubiegający się o powyższą posadę 
winni wnieść swe podania zaopatrzone w 
dowody kwalifikacyi oraz znajomości języków 
krajowych w terminie konkursowym i w 
przepisanej drodze służbowej do Prezydyum 
Namiestnictwa we Lwowie.

Z Prezydyum c. k. Namiestnictwa 
Lwów, 8 grudnia 1891.

Doniesienia prywatne.

L. 16384 1.8025 3 - 3 )
Niewiadomych z miejsca pobytu Minie 

Sussie Rosenfeld zawiadamia się, iż na 
prośbę Banku hipotecznego wiedeńskiego, 
dozwolono ts uchwałą z dnia 17 grudnia 
1889 1. 19485 egzekucyjną sprzedaż ciała 
hipotecznego 1082 — gminy kat. Brody,
celem wydobycia resztującej pretensyi w ; 
kwocie 2007 zł. 67 ct. — Kuratorem dla 
tychże ustanowiono adw. dra Grossa w Bro­
dach do rąk którego doręcza się wszelkie 
uchwały w tej sprawie wydane dla tychże 
przeznaczone.

Rzeczą tychże jest udzielić temu ku­
ratorowi potrzebnej w tej sprawie informa-; 
cyi -  albo wskazać tutejszemu Sądowi i n - > 
nego swe jo pełnomocnika — ileże w razie 
przeciwnym będą musiały same sobie przy- 1 
oisać złe skutki z tego zaniedbania wyni­
knąć mogące.'

C. k. Sąd powiatowy.
Brody, 19 października 1891.

L. 9711 (7913 3 - 3 )
Zawiadamia się niewiadomego z życia 

i miejsca pobytu Wawrzyńca Madeja, że ■ 
przeciw niemu wniesła Maryanna Kondeu- * 
azowa pozew de praes 3 sierpnia 1891 1 
9711 o własność parcel grunt z posiadłości 
lwh. 198 księgi gruntowej gminy Wielo- j 
wieś, że termin do rozprawy ustnej na 
dzień 18 stycznia 1892 wyznaczono i że 
dla niego kuratorem ad aetum adw. dr. 
Rebena ustanowi' no.

Wzywa się go zatem, ażeby się z u- 
stauowionym dla niego kuratorem porozu­
miał lub innego zastępcę sądowi przedsta- : 
wił. j

C. k. Sąd powiatowy.
Tarnobrzeg, 22 września 1891.

Konkursa.
L. 11616 (8186 1—3)

Celem obsadzenia opróżnionej posady 
c. k. sekretarza powiatowego w randze X. 
ewentualnie posady kancelisty c. k. Na­
miestnictwa w randze XI. klasy rozpisuje 
się niniejszem konkurs z terminem do 10 
stycznia 1892 r.

Ubiegający się o jedną z powyższych 
posad winni wnieść swe podania zaopatrzo­
ne w dowody kwalifikacyi i znajomości ję­
zyków krajowych w drodze właściwej do 
Prezydyum c. k. Namiestnictwa we Lwo­
wie.

Posady wspomniane zostaną nadane w 
myśl ustawy z dnia 19 kwietnia 1872 nr. 
60 dz. up przed innym ukwalifikowanym 
wysłużonym podoficerom, zaopatrzonym w 
certyfikaty, o ile nie będą ubiegać się o 
nie kompetenci z kategoryi urzędników 
państwowych w czynnej służbie lub z kate­
goryi kwiescentów.

Z Prezydyum c. k. Namiestnictwa.
Lwów, dnia 8 grudnia 1891.

Upadłości.
L. 23830 (8121 2 - 3 )  \

C. k. Sąd obwodowy w Tarnowie po­
daje do wiadomości, iż wdrożonem zostało 
postępowanie konkursowe do majątku masy 
spadkowej Lotti z Majerów Weberowej w 
Tarnowie zmarłej, a to do całego tak ru­
chomego gdziekolwiek znajdującego się, 
jakoteżdo nieruchomego majątku położonego 
w tych krajach, w których ustawa konkur­
sowa z dnia 25 grudnia 1868 dz. p. p. z r. 
1869 nr. 1 obowiązuje.

Komisarzem konkursowym zamianowa­
ny został p. Władysław Chudzicki c. k. ad- 
junkt sądowy w Tarnowie, tymczasowym 
zaś zawiadowcą masy pan dr. Gustaw Hol- 
zer w Tarnowie.

L. 7435 (8185)
Trzy posady systemizowanych dyeta- 

ryuszów tabularnych przy c. k. Sądzie kra­
jowym lwowskim z płacą dzienną" 1 zł. 30 
ct. prawem posunięcia się na wyższą płacę 
dzienną 1 zł. 80 ct. i prawem emerytury 
(prowizyi) po upływie 10 letniej służby są 
do obsadzenia.

Ubiegjący się o posadę mają wnieść 
swe po lania z wykaząniem wieku, biegło­
ści w manipulacyi sądowej, wiadomości ję­
zyków krajowych, tudzież języka łacińskiego 
i złożenia egzaminu tabularnego w myśl 
rozporządzenia z dnia 10 czerwca 1855 nr. 
101 dz. u. p. do dnia 15 stycznia 1892 do 
Prezydyum c. k. sądu krajowego we Lwo­
wie.

Kandydaci wojskowi wedle §. 5 usta­
wy z dnia 19 kwietnia 1872 nr. 60 dz. u. 
p ukwalifikowani w ogóle do posad urzę­
dników manipulacyjnych przy nadawaniu 
powyższych posad o tyle tylko uwzględnie­
ni zostaną o ile takowi powyż wymaganą 
specyąlną kwalifikucyę wykażą.

Lwów, dnia 6 grudnia 1891.

K u c h a r z a  i k lu c z n ic ę  poszukuje 
z wiosną 1892 otworzyć się mający Z akład  
k lim atyczno-w odoleczn iczy  „Marjówka" 
koło Lwowa, łnformacye udziela zarząd re 
alności Emila Bertemiliana Brajera we Lwo­
wie ul. Brajerowska 10. 7960

! . \  i e s p o d z i a n k a !
W nabytym egzemplarzu kursu wyższego 
Metody Niemieckiej Reussnera, znalazłem ku­
pon, za który otrzymałem od autora dzieło, 
wartości 2 złr. 60 ct., jako podarek bezpła­
tny. Ja n  Spfith w Petrance, p. Roźuiatów. 

________________________ 6752

W in o g ro n a  hiszpańskie świeże, 
Jabłka tyrolskie, Daktyle marokańskie, 
Rodzynki, Malaga cesarskie, Migdały 
w łupkach, Figi sułtańskie najprze­
dniejsze, Halwa turecka, Rahatlucum 
tureckie, Śliwy suszone bośniackie i 
francuskie, Kalafiory włoskie poleca 
handel Alberta Szkowrona, L w ów

Bez B lagi!
Najlepsze tutkinieklejone

są obecnie
(La Comete)

wyrabiane maszynami najnowszego systemu 
Zalety 1 Wąziutki szew nie prujący się pod­

czas napychacia, najlepsza francuska bibułka
1000 tutek La Comete w rulouie zł. 1.20 

1 pudełko „ 60 książeczek „ 3.—
Łaskawe zlecenia wykonywa odwrotnie.

Bracia Elster
Lwów, u lica  Sybstuska  1. 3 filia  p lac  

K ap itu ln y  1. 8 . 8187

j Doniesienie.
Przyjechawszy obecnie ze zbioru 

j win mam zaszczyt polecić Szan. P. T. 
Publiczności moją, świeżo zaopatrzona 
piwnicę w  d o b o ro w e  w in a  tak

. węgierskie jak i austryackie, jakoteż 
z Dalmacyi sprowadzone wino dalma- 
tyńskie, które stosunkowo po niskiej ce­
nie, bo po 60 ct. litr, a 45 ct. butelkę 
sprzedaję.

Zwracam także uwagę Szan. P. T. 
Publiczności, że wina moje z powodu 
wielkiego zapasu nie p o d r o ż a ły .

Z głębokim szacunkiem

Wilhelm Tannenhaum
ulica Karola Ludwika 1. 31.

Na Gwiazdkę! 
Księgarnia Polska we Lwowie

Plac Halicki 1. 14.
^poleca

Wielki wybór książek dla dzieci, mło­
dzieży i osob dorosłych, w języku 
polskim, francuskim i niemieckim, 
Książki do nabożeństwa w oprawach od 
najskromniejszych do najozdobniejszych 

D zie ła  illu s tro w a n e
Amicis, Serce,* książka dla młodzieży w 

oprawie kart. zł. 2,25 w oprawie ozdob. 
260. Teatrzyki konkursowe dla dzieci 
w ozdobnej opiawce zł. 1.20. 

Bolesławicz, teatrzyki dla dzieci w kart.
oprawie 60 ct.

Mickiewicz, Pan Tadeusz w opr. ozdob. 75 
Dziady w oprawie ozdobnej 75. 

Syrokomla, Gawędy w opr. ozdobnej 130.
Wyżej wzmiankowana księgarnia przyj­

muje prenumeratę na wszystkie pisma wy­
chodzące w kraju i zagranicą.

K ata log i n a  żądan ie  w ysy ła  gratis 
i  franko .

K a ta lo g
dzieł powieściowych, romansów i innych 
także francuskich ze wszystkich gałęzi 
literatury (których po cenach zniżonych 

nabyć można) wysełam na żadanie franco

Leon Bodek
ksićgaruia-antykwarnła

Lwów, ul. Ormiańska 3.
Idom narodny.) 8189

\ a  Ś w i ę t a !
kilo kawy najcelniejszej od zł. 9.50 do zł 10.50 
„ pomarańcz od zł. 1.80 do . 2.20
„ cytryn od zł. 1.70 do . . „ 2.—
„ fig wiankowych . . . „ 1.90
„ fig sułtańskich . . . „ 3.60
„ dakteli celnych . . . „ 4.20
„ dakteli Maroeco . . , „ 7.60
„ marmolady morelowej . . „ 4.20

6 słoików kompotu . . . . „ 2.80
5 kilo kalafiorów od zł. 2 Jo . , „ 2,60

„ maku najcelniejszego . . „ 2.60
„ miodu żółtego . . „ 2.70
„ miodu białego . . . „ 3.80
„ orzechów włoskich od zł. 2.20 do . „ 2 50
„ orzechów tureckich od zł. 2.40 do . „ 3.—
„ powideł wybornych od zł. 1.90 do . „ 2.20
„ śliw suszonych od sł. 1.70 do . „ 2.30
„ słoniny wędzonej lub paprykowanej „ 3.70 
„ słoniny solonej . . . „ 3.50
„ smalcu świeżego od zł. 3 60 do . „ 3.90 

Cennik wysyłam franko. 8107

T o m a s z  G u r o w i c z
w B ndapcczcie, V II, K ira ly u tc z a  31.

Otwarty list.
Wesoła, w grudniu 1891.

Wielmożny Panie Tancewiczu!
Na cenne zapytanie zawiadamiam Cię, 

że żona moja dla lubych mych dziatek po­
darunki na Gwiazdkę zakupiła w specyal- 
nym składzie p. Kapralika we Lwowie; Fra- 
nuś otrzyma aristonik, Mieczysław skrzypce 
a Zosia symfonion, grające 1000 aryj i tań­
ców miłym głosem szwajcarskich pozytywek; 
a co najważniejsze wydała żona moja dzię­
ki tanim cenom p, Kapralika nieznaczną 
sumę. Ale nie zapomniała i o mnie, gdyż 
jak się sekretnie dowiedziałem, kupiła dla 
mnie elegancką cytrę koncertową i jestem 
szczęśliw, że się nareszcie mej nieznośnej 
cytry pozbędę.

Życząc wreszcie, by i Twoja żona Cie­
bie w podobny sposób obdarzyła, pozostaję 
twój szczery

Atanazy Smyczek.
Uważaj dobrze na firmę p. Kapralika.

A u f g e b o t 8596

L. 12102 (8162 2 - 3 )
Celem obsadzenia jednej posady c. k. 

inżyniera w randze IX. ewentualnie posady 
c. k. adjunkta budownictwa w randze X. 
klasy w galic. państwowej służbie budowni- 
czej, rozpisuje się konkurs z terminem do 
6 stycznia 1892.

Ubiegający się o jedną z tych posad 
winni wnieść swe podania zaopatrzone w 
dowody kwalifikacyi i znajomości języków

Es wira zur allgemeinen Kenntniss 
gabracht, dass

der Schneider Hirsch Markus Staro- 
soller, wohnhaft zu Berlin

Sohn des Ktlrschners Sussie Starosol- 
ler, verst. zu Tąrnopol

u. d. Eeefruu Perl geb. Farb wohn­
haft daselbst.

und die Sara Lehrhaupt, wohnhaft in 
Berlin

Tochter des Restaurateur Mendel Lehr­
haupt und der Ehefrau Kresel geb.

Pelz: beide wohnhaft zu Tarnów in 
Galizien die Ehe mit einander eingeben 
wollen.

Berlin, am 2 Dezember 1891. 
der Standesbeamte

v. S t e i n k e 11 e r.

IZYDOR WOAL
ulica Sykstuska L. 6 

poleca szan. P. T. Publiczności
s w ó j  w y ł ą c z n y  s i e ł a - d

HERBATY RDSSY1SKIEJ
założony w roku 1870.

K a y so w , dosk. czarna l/s kilo zł. i 6C
* „ melango 11 i 8C

S u s z c n g ,  wyborna . . V
2 —

„ najlepsza . . „ n n 3 —
H e la n g e , karawanowa . „ » n 4 —
Fu-C zu Fu Nr. I. . . „ n n 3 20

„ Nr. II. . . „ 1? * 4 60
„ Nr. III. . . „ n 6 —

K. A S . P o p o w  funt I r. 60 k. n 2 40
» r  n 2 r. —- k. n 3 —
,  „ „ 2 r. 50 k. n 3 75

W y siew k i, wyborna ł/i kiio n 1 60
„ H. p rim a . . „ U r> 1 80
* aon plus ultra „ n 2 50

Lasaawe zlecenia odwrotną 
opakowanie franko.

pocztą,
6605



Pierścionki zaręczynowe,
obrączki ślubne, kompletna 

wyprawy weselne
oraz wszelkie 6207

biżuterye ze złota i srebra
poleca po najprzystępniejszych cenach

j r i L B a E i n i r j L
ju b ile r  i z ło tn ik ,

zaprzysiężony rzeczoznawca i oceniciel sądowy, 
we Lwowie, hotel Europejski, pl Mary&eki.

gCo dopiero wyszedł:

Księdza Kneippa
Kalendarz zdrowia

n a  rok 1^93
Cena 30 ct. z przesyłką 40 ct.

Naleźytość nadsyłać pod adresem:

Księgarnia Katolicka, Poznań,
Rocznik I. 1891 jest także jeszcze do nabycia za tąż 
cenę. — Podług tych kalendarzy może się każdy 

sam leczyd. 7878

N a Gwiazdkę dla dzieci. 
Andersen

22 fantastycznych opowieści Andersena
w nowym przekładzie 

Wandy Młodnickiej
z 21 illustracyami w tekście a 5 większemi 

pors texte
p a iU L y 1 1 /̂L.

Cena w ozdobaej płóciennej oprawie zł. 2.25.
Skład główny 8161

w Drukarni Ludowej, 7 pl. Bernardyński 
i  w księgarni Gubrynowicza i  Schmidta 

we Lwowie.
Na Gwiazdkę dla dzieci.

Praktyczne przepisy

pieczenia ciast świątecznych
a mianowicie 8013

bab, placków, mazurków, pierników i 
tortów, oraz strucli, chleba, bułek, ro­
gali i różnych przysmaków do kawy, 

herbaty i czekolady
zebrane przez Florentynę i Wandę 

z- C o n a  5 0  c t .
d . o , 3 3 . i e  c z w a r t e .

Po przesłaniu za przekazem kwoty 50 ct. uskute­
cznia się przesyłkę franko.

Drukarnia W. Manieckiego, Lwów,
ulica Kopernika 1. 7.

Od 24 lat istniejący
skład maszyn do szycia

wszelkich systemów z fabryki Klemensa Mul­
lera w Dreźnie i wielu innych.

Igły i części składowe wszelkich sy 
stemów, oraz najdokładniejsza naprawa 

maszyn do szycia.
Przybory do szycia i  krawiecezyzny
podszewki, muszliny, organtyny, tiule, krepy, 
batysty, materye koronkowe, niei, bawełny, 
jedwabie, guziki, taśmy, igły, szpilki. — 
Wielki wybór koronek, haftów, wstążek, gor­

setów francuskieh.
Ceny możliwie najtańsze. 

poieea M. Bałłabana następca

MIKOŁAJ LUDWI&
Lwów. plac Maryacki L. 8.

7825

Na św. Mikołaja i na drzewka
34-krotnie premiowana

p s i r o T T T a ,  f a / b r 3 7 \ ł s : a ,
pierników i sucharków

L . Czyńskiego
w Jarosław iu

poleca 7955
figurki piernikowe ozdobnie ubierane pd 2, 
3, 4. 5, 6, 7, 9, 10, 16. 25, 50 et za sztukę. 
Pierniki na sztuki w eleganckich paczkach, 
sucharki w różnych gatunkach, obarzanki 
(25 szt. 10 ct.), ciastka deserowe, herbatni­
ki, biszkopty, biszkopt.y-reżki z masą migda­

łową Gau-Gau.
Wyroby fabryki są do nabycia po cenach fabrycz­
nych we własnych składach: Lwów Halicka, Kra­
ków Sukiennice, Przemyśl Franciszkańska, Jarosław 
Wola, Wiedeń Maria-Theresien-Strasse 15, Praga 
Eisengasse 12, jakoteż po wszystkich znaczniejszych 
handlach korzennych. Zamówienia do fabryki jako­

też do fiiij załatwiają się bezzwłocznie.

do farbowania siwych włosów,
TaA.Maczuskiego,;:Jr
w  W iedniu, Karntneratrasse 19.

Ekstraktom tym, który wyrabiany jest 
s zielonych łupin orzecha włoskiego, 
nąjłatwiej i najpewniej farbować można 
ziwe włosy na kolory: blond, szatyn, 
brunatny i ozarny; nadając włosom naj­
dalej po 15 min. kolor właściwy, tak że 
kolor ten przy myciu nie schodzi.

ekstraktu orzechow. zł. 3.— 
1.50 
2.— 
1.— 
2 . -  
1.—

Vj w » n1 słoik pomady orzechowy
/» n  »  »  *
1 flak. olejku orzechowego ,

W W »   »
WeLwowie n Z y g .R u c k e ra  aptek., tud- 
ńeżAlolaHflbneraZakładM ateriałów. 
i n Leopolda Fausta ulica Sykstnska N°- 2.

£)ie H io 6enn?elt
3ttuftrirte geitnng fur tToilcttc uub Sa-barbeiten.

3ał]rlid) 24 
Itum m crn  

m it 2 5 0

Sdjnitt*

muftertt.

p r r is  

rierteL 
jabrlid) 

mF. 1.25 
2 5  Kr.

n t ą i u  j o h r l l d f  U l u t  --0 0 0  21 b b i l  i).. r>on G e i U t t c ,  —
ID a fc b c , — S a n b n r & c i t t i i ,  Vł G o i ł o  g e n  n-it 2 5 0  L-djmltmnftcm  
unb 2 5 0  Corscidiiiuiigcti. 3 11  1’e.iichcn burd; n!!c GuĄlionM nrigcii 
u. poflon oa lten  (^ tgsaY lotn log  Hv. 584-5). p rob en u m m m i gratis a. 
franco Ł>ti bet <£rpc-bitioii 4> c r i iic 5 5 . ■ 2 Sr k u  i, cDpmtgaffe J.

6291

T eruessert
'Constructionen

P
w n n n w i in mu ń-ller ArtenDIHD6H111' Łsusii- cŁe und 
óffentl. Zwecke, Landwirth- 
schaft, Bauten und Industrie

^em Bower-Barff- 
u  U l lC l  t .  Patent-Inozidations- 

Yerfahren
inoxydif*t<&  P u m p e n .

Sind vor Rost. gesebutzt.

f f f a a g e n  "
M l i  0 e c ’ma!"> Cp-f/tesimal- 
f e l S i f  ur*̂  Laufgewithis- 
m Stm a  Briicken-Waagen aus

Hoiz nnd Eiser-, furHandeis-, 
M | 9 K  Verkehrs-,Fabriks-, lardwirth- 
•'** s.-haftliehe und andeie gewerb-

liehe Zwecke. Personenwaagsn, Waagen fiir 
Hausgebrauch, Viehwaagen. 

Oommandit-Gesellsehaft fur Pumpen- und 
Mas.-hinen-Fabrieauon 5025

W . GS a r  v  e n s
Wien I, Walliischgasse 14.

Cataloge gratis und franco.
Zu ber.iehen durch alie resp. Masehiuen-, 

Eisen >aaren- etc. Handlungen, teebnisehen u. 
Wasssrleituiigsgestóhaften, Brunuenbau-Dr.ter- 
nehrner etc Ma u ve lange ausdriieklich Gar- 
ven8’ inoxydirte Pumpen. resp. Garve«sWaagen.PHEGÓ Z PRZYI’ALAME.11! 4 0  LAT 1’OWODZEMA

Płyn tłusty ^d.ńlżający P. Geneau 
DLA KONI CUSOWYCH ! WSZELKI CH INNYCH

Jodyny środek S  
*e*-«y**ny, zastę- jg

. - r x p u j ą c y  w y p a la n ia  
b e z  b óiii i b e z  
w y  lin ien ia. 

P r z y ję t y  p rze z
najsławniejszych §  
weterynarzy, cho- g| 

H dowcóte, ujeżdko/czy; utrzymujących stad- 9  
nrny, etc., etc. fi

Szybkie i niezawodne leczenie oJculaujień, ^  
9  stłuczeń, zboczenia i wykrzywienia pęcin, 9  
S  nabrzmienia nóg, narośli i guzów na 8

>3i; -Tri w . xv u ii kam i a k a urtęaiialków  f*ań« tw aw ych  u&

I I  u l  f e r m y  1 s k ł a d o w e  c z ę ś e i  t y e h i e
ohtó de zupełne. ; nniuudnrowazial prsssyłs frar-ko 

U n i ł o p m s a n s ł a l t  z u p  , |K p ie g s m e d a illa if

M,*łnryeDgo T U ler*b  Co. u. k; dostawcy nadwornego”
W Wiedniu, VII Martahtlferstrasse 28. 4

Najpraktyczniejsze *

-
i najlepsze podarki^ ”1 

na Gwiazdkę 

i  N o w y  R o k

Najpraktyczniejsze 

i najlepsze podarki 

na Gwiazdkę 
i  N o w y  R o k

są do n a b y c ia  w n a jw ięk szy m  w y b o rze  11

A  D O Ł F 1  8  I L B l I S I W E s I i ^ A ^
o p t y i s a ,  i  m e c ł i a r L i l s a

we Lwowie, ulica Karola Ludwika 9 i róg ul. Sykstuskiej.-gff;

8017

LORNETKI teatralne z futerałami od zł. 3 do 100
BINOKLE wojskowe polowe z futerałami od zł. 7.50 

do zł. 85.
DALEKOWIDZE na większe odległości od zł. 2.50 

do zł. 50.
OKULARY w najrozmaitszych oprawach od zł. 1 

do zł. 30.
CWIKIERY od zł. 1 do 26.
LORNETKI rę zne krótkie i długie od żł. 1 do 18.
BAROMETRY metalowe (Aneroidy) od zł. 3 do 40.
BAROMETRY metalowe w rzeźbionych ramach z 

termometrem lub bez takowego od zł. 6 do 45
TERMOMETRY stojące i wiszące od ct. 30 do zł. 10
MIKROSKOPY od zł. 4 do 250‘.
REISZEUGI od zł. 1 do 28

STEREOSKOPY od zł. 2.50 do 15 
OBRAZKI stereoskopowe, sztuka od ct. 10 do 60.jg 
PANTOSKOPY do powiększenia rozmaitych obra­

zów od zł. 2 do 30,
LATARNIE magiczne z obrazkami od zł. 1 do 20. 
MODELE maszyn parowych, t. j. lokomotywy, mo­

tory i lokomobile od zł. 3 do 20.
MODELE elektryczne, t. j. karuzele, motory itp. 
MASZYNKI do elektryzowania i rozmaite elementa. 
DZWONKI elektryczne pokojowe.
METRONOMY (taktomierze dla uczących się na 

fortepianie).
Największy wybór prawdziwych SZKIEŁ z górnego 

kryształu (Bergkristallglaser).
Przy zamówieuiaeh z prowincyi upraszam o podanie eeny, wysyłka odwrotną pocztą.

S k ł a d  k a w y
w najlepszym gatunku Ceylon i amerykańskiej 

A r t u r a  K  o ś c i e  k i e g o
Lwów, ul Ossolińskich 11 (wchód także z ul. Cichej d.ks.Sapiehy) 

Crfiiy w miejscu: 1 kilo 1 zł. 90 et. aw. 
aa prowincyi: 43/4 kilo 9 zł. 60 ct. franko.

Nie mam wcale tych gatunków kawy, które drudzy pod nazwą 
mojego godła ogłaszają, każdy sam się przekonać może, czy 
dostanie gdzieindziej po tej cenie taką, kawę jak moja co 

do jakości i  smaku.
Najlepsza kawa palona pól kilo zi. 1 cl. 30.

ll6 kilo najlepszej herbaty 75 et, - */„ kilo uajl. okruchów ct. 50. 5

0 0 0 0 0 * 0 0 0  O O O O O  O O O O O i
SSTa, s e s o n  z i m o w y .  " W l  

M a g a z y n  i p ra c o w n ia

F  1 J  T  JE  ■ *
„pod Bobrem”

Bronisława * Stanisława Wrońskich
we Lwowie, u lica  Teatralna 1. 5,

(dom kapituł y około kośeioła- katedralnego) 
polecają wszelkie gatunki FUTER męskich i damskich podług najświeższych fasonów, tak mia­
stowe jak też podróżne, PŁASZCZE astra chanowe pokryte rozmaitemi futrami w wielkim wybo­
rze, SERDAKi damskie i dziecinne, KAFTANIKI, ROTONDY, KURTKI do gospodarstwa i 
polowania, kurtki dla panów urzędników kolejowyeh, KOŁNIERZE i ZARĘKAWKI damskie 
fasonu najnowszego v\ najrozmaitszych gatunkach, CZAPECZKI damskie w jak najrozmaitszych 
fasonach, czapki męskie od najtańszych do najdroższych, KOŁPAKI fntrz&se, ZARĘKAWKI 
męskie dc polowania, DYWANY futrzane do sani, DYWANIKI futrzane przed łóżka, WIERZCHY 
gotowe do futer damskich, wełniane i jedwabne w fasonach najnowszych, wierz hy męskie mia­
stowe i podróżne - -  Zn=ezny zapas MATERYJ wełnianych i jedwabnych francuskich na wierz­
chy do futer tak damskich jak męskich, SKÓRY na futra we wszystkich gatunkach w najwię­
kszym wyborze — Wszelkie zamonienia tak miejscowe jak i z prowinc-yi uskuteczniamy z naj­
większą staraim ścią i pospiechem, a zarazem gwarantujemy za prawdziwość trwałości i dobroć

towaru jak i wykońezeuia.
Ceny futer tak gotowyeh jak i skór, mamy jak najniższe, gdyż w wielkiej bardzo ilości 

zakupiliśmy osobiście, a towar nasz jak najlepszy, świeży i niezleżały.
Dostawca fu te r dla P P . Urzędników kolei państwowych. 6669

Cenniki na żądanie franko.

0 0 0 0 0 - 0 - 0 0  O O O O O  o o -

Wiedeń
i.

Opernring
A .

w zmienia nog, 
nogach, itp. itp.g nogacn, izp. np.
Środek odprov:adzający i rospędzający.

Bandażowanie ręczne w 3 i 4 minu­
tach, bez wystrzygania sierści. - Cena: ^  

6 franków.
Skład :  ̂Ap t eka  _ MiT ^  1 CJ ,

275, ulica Saint-Honore,  ?« Paryżu.

We LW OAIE: w aptekach, pp. MikoLs ha 
Wewiórskiege i Ruekera W KRAKOWIE 
w aptekach pp. Redyka i Wiszniewskiego.

u. 5

Racjonalne okucie kopyt i racic.^
P a te n to w a n e  o k u c ia  _ r a c ic  

w o lic h  na la to  i z im ę
j dla ciężkich i lekkich ras bydlęcych.
P ateitow ane podkowy dla kon! 

z gryfami do wymiany.
Podkowy dla koni roboczych i karetowych, do 

polowania, jazdy wierzchem i wyścigów. Patentowa­
ne podkowy z podeszwami gumowemi, z wkładka­
mi sznurowemi i t. d. Pantofle żelazne, żelazne oku­

cia dla jazd do góry- Ćwieki do okueia kopyt i racie, stolnie u podkowy końskiej z żelaza i stali, 
Przepisane dla wojskowości stolnie, patentowane H. stolnie, patentowane stolnie z wkładkami 
gumowemi -  Cennik z tablicami gratis i franko.  ̂ 7804

I I .  l l f c N S n s  S y n o w i e ,  Wiedeń 1, Straucligasse 2.

#  C h r i s t o f l e  k  S ‘

e. k. nadworni dostawcy
Najwyższe nagrody na wszystkich wystawach światowych, 

grubo i trwale platerowane przedmioty stołowe, w rozmaitych kom- 
binacyach kasety wyprawowe, serwisy herbaciane i kawowe, zastawy 

na ciasta, konserwy i  owoce
w pojedynozem i najbogatszem wykonaniu.

S p e c y a l n e  p r z e d m i o t y
dla hoteli, restauracyj, kawiarń, pensyonatów, klubów. f j 

menaży oficerskiej i dla okrętów. ji»j |
(ilość nakładu srebra jest na każdym przedmiocie oznaczona stemplem, ||;:ś j 

jako też całkowite nazwisko „CHRISTOFLE". h'
J ed y n e  z a s t ę p s t w o  p r a w d z iw y c h  s r e b e r .  (j d

12 łyżek stołowych . . zł. 17.— 12 łyżeczek do ezar. kawyzł. 7.— "• '
12 grafcków „ . . .  17.— 1 chochla do zupy 6.15 5.30
12 nożów „ . . .  17 — 1 chochelka do śmietanki . 3.20
12 grabków deserto,vych 15.— 1 łyżka półmiskowa . .  . 4 —
12 nożyków „  15.— 12 podstawek pod noże . 8.25
12 łyżeczek do kawy . . 9.— 1 grabek do szynki . . . 1.50

Cenniki illustrowane gratis.
Zwraca się uwagę P. T. Szan. Publiczności, iż jedyny 

*1 specyalny i główny skład naszych wyrobów posiada 
li tylko handel jubilerski

Juliana Strzeleckiego
we Lwowie, Rynek, 45. 602



Wielka wystawa zabawek
dla kochanych dziatek
lalek ubieranych sztuka od 50 et. 

0 \ ) \ J  do 10 zł.1000 lalek nieubranych sztuka po 50 ct.

O A A  gier towarzyskich, kubusów, pasiausy, 
t J \ J \ J  konie do huśtania, sztuka od zł. 5—10. 

L a ta rn ie  m a g ic z n e  itp .
poleca magazyn

Henryka Mullera
Lwów, ul. Halicka 1. 6. 8193

Już opuścił prasę

B Ł A W A T E K
kalendarzyk damski na rok 1892
w nader gustownej i eleganckiej oprawie, za­
wiera prócz bardzo bogatej treści informacyj­

nej i literackiej, obszerniejszą pracę
O przyjęciu gości

nakryciu stołu, winie, deserach i przyjęciach 
wieczornych, również praktyczny 

Poradnik hygieniczny.
C e n a  5 0  c t .

Po przesłaniu przekazem pocztowym kwoty 
56 ct. uskutecznia się przesyłkę franko.

Drukarnia Marodowa 
W. Ma n i  e c  k i e  g o ,  Lwów

ulica Kopernika 1. 7.

Dc wydzierżawienia
kolumna inseratowa czwarta w ruskim 

dodatku do „Grazety Lwowskiej“
„Narodna Czasopyś“

na rok 1892 (od IB stycznia do 12 
| stycznia 1898). — Oferty uprasza się 
wnieść najdalej do 25 grudnia Jb. r. 
do Administracyi Gazety Lwowskiej.

1  litrowa butelka © O  ct.
Z żyta ezysta 8 letnia żytnia wódka

bez cukru i bez anyżu w skutkach zastępuje zupełuie 
koniak. Poleca handel 7552

Karola Bałłabana we Lwowie.

J K O Ł D J T E

Na gwiazdkę!
W ielki wyi ór prześlicznych 
dekoracyj do ubierania drze­
wek po cenach bardzo niskich

nabyć można w sklepach.
H. W .  N ie m o jo w s k ie g o
WE LWOWIE, ul. Teatralna 1. 3. 

ul. Jagiellońska 1. 6 
W KRAKOWIE, Sukiennice 28.

Tuzin świeczek od 3 ot., tuzin lichtarzyków od 6 ct. 
Sortymenta do kompletnego ubrania drzewka po 1.50, 

3 zł. i 5 zł.
Zlecenia zamiejscowe wysyła się odwrotnie.

v owoxe j wełnie i bawełnie)
  materace, wkładki spr.

Jedyny we poduszki
Lwowie sneeyalny 5tP
skład i pracownia w y ro ^ ó w ^ ^ j t^ J J y  _  
pościeli pod flrmą J ó z e f  
S c li.-v a .s tex , Lwów, ul. Kopernika 7.

7686

<•>
Ł T  a j  - w y T c  o  i r a i e j  s z  e  &*

Cukry deserowe |
które przez Szan. Odbiorców za najlepsze & 

uznano zostały Ł/, kilo mieszanych zł. 1 20 
1lt kilo C a ca o  p r o s z k o w a n e  w puszkach 

blaszanych zł 1.50.
‘/a kilo C ze k o la d y  d o s k o n a łe j  po 80,

90 et. i wyżej.
'/a kilo K a r m e lk ó w  m i ę s z ,  75 ct.

p o l e c a  7696

HENRYK TRETER |
właściciel parowej fabryki czekolady

Lwów, ul. Kopernika I. 3. t

Najnow sze w ydaw n ictw a
księgarni, składu nut i ekspedycyi czasopism

W . H o s o h e k a  i S p ó ł k i
w e  L w o w ie , p la c  IR aryack i 10.

Wincenty hr. Łoś * HordyanIJjejskI

Z RÓŻNYCH PUŁKÓW  P I E R W I O S N K I
,  . . . .  o  X D » O f.n Obrazek w jednym akcie, wierszem, z illustraeyami

Nowele i opowiadania -  2 tomy. -  Cena zł. 2.40. Radziejowskiego. -  Cena zł. 1.

Kazimierz Bojan hr Aleksander Semkowicz
T Y M K 0  M E D I E R  W alka o m onarchią 1288-94

Powieść współczesna. — Cena zł. 2,. Ustęp z dziejów piastowskich. — Cena ct. 60.
Również polecamy nasz obficie zaopatrzony skład w książki na podarunki gwiazdkowe

dla dzieci, młodzieży i dorosłych. _ 8194
Katalog książek rozsyłamy na żądanie bezpłatnie.

H E R B A T Y
chińsko-rossyjskiej 

E D M U N D A  R IE D L A
w e  L w o w ie ,

plac Maryacki 1. 10 
poleca zbioru majowego 

kilo Congo . . . .  zł. 1.60
Souchong czarna . „ 2.—

„ zbiór majowy „ 3. •
Kaysow czarna . „ 4.—
Wysiewki herbaciane „ 1.30 

„ z najlepszych
h e rb a t...........................   L60

Zamówienia z prowineyi wysyła 
się odwrotną pocztą. 7415

Opakowanie się nie liczy.

S W I A T CCD J
d . " w  u t y g o d n i k  i l l u s t r  o w a n y

wychodzić będzie w roku przysłym jako piątym swego istnienia, w tymże 
samym układzie i formacie, w nowej okładce, przy w pólpracownictwie 
najwybitniejszych s ił literackich i  artystycznych polskich z dwoma 
dodatkami książkowemi przy każdym zeszycie i czterema dodatkami

rycinowcmi w ciągu roku.
Nadto prócz dawniejszych działów, poświęconych powieśoi, nawelti, poezyi, drama­

towi komedyi, historyi, naukom, krytyce, literaturze i sztuce, znajdą czytelnicy w „SWIE- 
CIE“ działy nowe poświęcone polityce, sprawom społecznym i bieżącym krajowym 
i zagranicznym. — W ciągu roku przyszłego wprowadzony będzie dział „MÓD11 w rysun­
kach z odpowiedniemi opisami.

W dziale artystycznym pomieszczać będzie „SW IAT“ obrazy i rysunki — dotąd 
jeszcze niepomirszczane — a odnosząee się treścią do dawnyeli i świeższych dziejów 
ojczystych. Słowem charakter pisma z wielu względów będzie nowy, chociaż przewo­
dniego kierunku swojego myślowego nie zmieni.

Premium nadzwyczajne „Świata44
Prenumeratorowie, którzy wniosą wprost do administracyi „ŚWIATA11 (Kraków, 40 

Ploryańska) bez pośrednictwa osób i księgarń całoroczną prenumora-ę z góry, otrzymają 
jako premium nadzwyczajnie oryginalny własnoręczny rysunek jednego "•/. naszych artystów. 
Prenumeratorowie z prowineyi, pragnący z premium tego korzystać, powinni nadesłać na 
opakowanie i przesyłkę pocztową 50 ct. 7899
R e d a k c y a  i a d m in is t r a c y a  „ŚWIATA*4 K rak ów , 4 0  u lic a  F lo r y a ń sk a .

Prenumerata na „SW1AT11 wynosi: rocznie 12 zł., półrocznie 6 zł., kwartalnie 3 zł.

■
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Krajową Naftę
naezapaSną k ry s z t a ło w ą  z w a n ą  

  C e s a rs k ą  (K a i s e r -O e l )
U8P zupełnie bezpieczną ~3N

sprzedaję w moim głów nym  składzie Sykstuska 47 we Lwowie 
i we wszystkich m oich znanych sklepach  

po zniżonej cenie
Na prowincję wysyłam  Naftę koleją w beczkach zawierających 

180 litrów we Wtorki i Soboty. Przy zakupnie całemi beczkami daję 
przy zniżonej cenie znaczny rabat.

Na żądanie dostarczam cenników franko.
Nafta Cesarska najlepszy krajowy produkt, niewydająey żadnego kopciu ani 

odoru pali się do ostatka w każdej lampie pięknym jasnym spokojnym płomieniem. 
Kryształowa nafta jest przy wysokim stopniu ciepła niezapalną : przeto nadaje się 
szczególnie do takich lamp, które paląc się dużym płomieniem, zawartą w swoim 
rezerwoarze Naftę mocno ogrzewają, w skutek czego lampy o dużych okrągłych 
palnikach napełnione nieodpowiednią Naftą, często eksplodują.

P r ó c z  N afty  C e s a r s k ie j  u tr z y m u ję  w  m o ic h  s k le p a c h  
t a k ż e  N a ftę  podwójnie rafiuowauą S a lo n a w a , czy sną b ia łą  i f|OSpo> 
d a r s k ą  ktdreto gatunki g w a r a n tu ją c  za ich d o b rą  ja k o ś ć  i ustawą 
przepisaua n ie s a p a ln o ś ć  po możliwie niskich cenach sprzedaję.

Nafty eksplodującej lubo znacznie tańszej, jako badzo łatwo zapalnej, przeto 
nader niebezpiecznej w moim handlu i składach nie trzymam.

Piotr Miączyński
7594 We Lwowie, Sykstuska 47. jł

Ó 0 0 € K K H H W ł K K K K > 0 0 0 l J
K K ----------------------------- ~XK.

Lwów. J. A. BACZEWSKI »■» ‘5
wyśmienita, stara w smaku i gładkości, lepszą od koniaku

STARKĘ
Marka.

* butelka o 3/4 litr. . zł. — .70
* * —  Q0» ii j) u*  *  *  1 _Ił łł 11 Ł

Marka
1860 butelka o 3/4 litr. . . zł. 1.20 
1850 „ 1.50
1840 „ „ „ . . „ 2.50

Powyższe ceny są fabryczne, w mieście o 10 et. na butelce wyższe.

ytm

Zupełnie
świeży transport

HERBATY CHIŃSKIEJ
otrzymał i poleca handel 4746

FRYDERYKA SGHUBUTHA
we Lwowie.

Rynek liczba 45*

OOOOCIOOCMKMKIOOOOCMMOOOOOOOfNM
H a g a z y n  f u t e r

8 P. CZAPCZYŃSKIEGO
^  w e  L w o w ie , u l. H a lic k a  L . f.
O poleca

FUTRA podróżne i miastowe męskie, we wszystkich rodzajach i gatunkach. — FU1RA dam- 
f l  skie podług fasonów najnowszych, a mianowicie: PALETOTY, ROTONDY, dolmaniki krótkie, 

dolmany, oraz ZARĘKAWKI i KOŁNIERZE damskie, boa, czapeczki futrzane itd. — CZAPKI 
i KOŁPAKI męskie, zarękawki myśliwskie i deki do sań. — WIERZCHY gotowe do futer mę- 
skich, wierzchy gotowe do futer damskich, nowe fasony — Wielki wybór materyi najmodniej­

s i  szych, wyłącznie na wierzchy do futer. — Skóry na futra'pojedynczo lub hurtownie we wszyst- 
| J s  kicli możliwie gatunkach. — Zamówienia z prowineyi za nadesłaniem dokładnej miary, uskuteez- |

nia spiesznie, akuratnie i sumiennie d
Za towar nabyty -w magazynie gwarantuje.

N C eny s t a ł e  b a r d z o  p r z y s tę p n e . 'W fi 6333 (
q  (Impressa) Cenniki illustrowane franko. ^
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S pecyalność
Handel Karola Bałłabana

w e
Ze żyta 8-letnia żytnia wódka litrowa butelka . . . .  90 ct.
Stara śliwowica z roku 1867 7/ 10 » „ . . 1 zł. 40 „
Prawdziwe koniaki po zł. 3.20, 3.70, 4.20, 4.70 i . . . 6 „ —  „
Hum bremski stary 7/ 10 litr. bulelka ał. 1.70. i . . .  2 „ 20 „ 
Herbata zbiorą tegorocznego ł/a klgrm. po zł. 2, 3, 4 i 5 „ — „ 
Wysiewki herbaciane własne y 2 klgrm. . . . . . .  1 „ 60 „

Z D.rukar»i Wi. Łosińskiego uh C**r*ieckiego L. 12 do Wernera. (Zarsądca Władysław J. Weber) Papier i  fabryki papieru J, Fiałkowski r


